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GAZETA LW OW SKf
Wychodzi codziennie o gocuinie 5 popołudnia  

z wyjątkiem dni poświąteeznyoh.
Numer pojedyńozy kosztuje w miejscu 5 centów, 

pocztą 8 centów. — Biuro Bedakoyi i  Administracyi’ 
ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy frankowaó.

Beklamacye otwarte wolne od opłaty.

Telefon redakeyi nr. 88.

P ren u m era ta  z przesyłką pooztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o o z n i a  8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i e s i ę o z n i e  1 zł. 35 ot. W miejscu r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W  N i e m c z e c h  1 zł. 60 ot. mie­
sięcznie. W e wszystkich innych państwach 1 zł. 90 ct. miesięcznie.

„P rzew odn ik  n a u k o w y  i lite ra c k i" , dodatek m iesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają 
cało i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, dwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct., drudzy 
30 ct. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

„T ygodnik  I lu s tr o w a n y , dla prenumeratorów „Gazety Lwowskiej" kosztuje we L w o w i e  ro­
cznie 10 zł., półrocznie 5 zł., kwartalnie 2 zł. 50 ot., miesięcznie 8 4 et. Na p r o w i n c y i :  rocznie 1 2 zł. 
60 ot., półrocznie 6 zł. 30 et., kwartalnie 3 zł. 15 et., m iesięcznie 1 zł. 5 ct.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów  

kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 

wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie agenoya pana A d a m a ,  Boulevard Baspail, 
Nr. 105 bis.

CZĘ&Ć URZĘDOWA

4. Biuletyn.
Stan zdrowia Jej. Ces i Król. Wyso­

kości Najdostojniejszej Arcyksiężnej M a r y i  
T e r e s y  i nowonarodzonego A rcyksięciajest 
zupełnie zadowalający.

Pola, 9 lipca 1893.
Dr. K r u m p h o l z  m. p. 
lekarz okrętu liniowego.

5. Biuletyn.
Pom yślny  stan  zdrowia Jej Ces. i Król. 

Wysokości Najdostojniejszej Arcyksiężnej M a- 
r y i  T e r e s y  i nowonarodzonego Arcyksię-
cia u t r z y m u j e  się stale.

Pola, 10 lipca 1893.
Dr. K r u m p h o l z  m. p. 
lekarz okrętu liniowego.

P . M inister sprawiedliwości zamiano­
w ał adjunkta sądu powiatowego dr. E m a­
nuela D r e s d n e r a  w Wiżniey, adjunktem  
sądowym w Czerniowcach, a auskultanta 
A braham a L e n z b e r g a  adjunktem  sądu po­
wiatowego w W iżniey.

Pan M inister wyznań i oświaty nadał 
opróżnione posady nauczycielskie w średnich 
szkołach państw ow ych:

Rzeczywistemu nauczycielowi gimna- 
zyum w Jarosław iu Franciszkowi C h o ­
w a  ń  c o w i przy gimnazyum w B oehn i;

profesorowi gimnazyum w B rodach Ję ­
drzejowi C z y c z k i e w i c z o w i  przy ruskim 
oddziale gimnazyum w P rzem yślu ;

profesorowi gimnazyum w Rzeszowie 
Jędrzejowi G ą s i o r o w s k i e m u  przy gi­
mnazyum św. Anny w K rakow ie;

profesorowi gimnazyum w Przemyślu 
Ignacem u K o ś c i r i s k i e m u  przy gim na­
zyum w Podgórzu ;

profesorowi gimnazyum w Stryju A n­
toniemu L a s s o n o w i  przy gimnazyum w 
Podgórzu;

profesorowi męskiego sem inaryum  nau­
czycielskiego w Tarnopolu Janow i M a t i j  o- 
w o w i przy gimnazyum akademickiem we 
Lwowie;

rzeczywistemu nauczycielowi gimnazyum 
w Bochni Mikołajowi M a z a n o w s k i e m u  
przy gimnazyum św. Jacka w Krakowie;

rzeczywistemu nauczycielowi religii w 
gimnazyum w W adowicach ks. Franciszkowi 
S w i d e r s k i e m u  przy szkole realnej w 
Krakowie ;
, profesorowi gimnazyum w Złoczowie 
Stanisławowi Ś w i t a l s k i e m u  przy gim na­
zyum w Boehni.

Pan M inister wyznań i oświaty zamia­
nował dalej rzeczywistymi nauczycielami 
przy szkołach średnich:

a) prowizorycznego nauczyciela Adolfa 
G a w a l e w i c z a  przy gimnazyum w T ar­
nopolu, dla tegoż zakładu.

b) suplentów :
Jan a  B a r t u n e k a  z gimnazyum w 

Tarnowie dla gimnazyum w Rzeszowie;
Ferdynanda B o s t l a  z gimnazyum 

Franciszka Józefa we Lwmwie dla gimnazyum 
w B ro d ach ;

Jana  O h m i o ł e k a  z gimnazyum w 
Tarnowie dla gimnazyum Franciszka Józefa 
w Drohobyczu ;

Stanisław a D a n i e c a z gimnazyum 
w Tarnowie dla gim nazyum  w T arnopolu ;

Juliana D o b r z a ń s k i e g o  z gim na­
zyum w Tarnopolu dla tegoż zak ładu ;

K ajetana G o d f r e j o w a  z gimnazyum 
w Brzeżanach dla niższego gimnazyum w 
B uczaczu;

H ilarego H o ł u b  o wi  c z a  z gimnazyum 
w Stanisławowie dla szkoły realnej w K ra­
kowie ;

Franciszka J a n e l l i e g o  ze szkoły 
realnej we Lwowie dla tegoż z ak ład u ;

Ks. Zygm unta K a r a s i a  zastępcę na­
uczyciela religii przy gimnazyum św. Jacka 
w Krakowie dla gimnazyum w Wad <A.each;

Juliana K o b y l a ń s k i e g o  z gim na­
zyum w Czerniowcach dla gimnazyum w Ko­
łomyi ;

Franciszka K o n a r s k i e g o  z gim­
nazyum Franciszka Józefa we Lwowie dla 
gimnazyum akademickiego we Lw ow ie;

Jana  K o s s o w i c z a  z gimnazyum w 
Przemyślu dla tegoż zakładu ;

W ilhelm a K u c z e r ę  z drugiego gi­
mnazyum we Lwowie dla gimnazyum w Bro­
dach ;

Celestyna L a c h o w s k i e g o  z gi­
mnazyum w Złoczowie dla gimnazyum w Jaśle ;

M ichała Ł a d y ż y ń s k i e g o  z gimna­
zyum w Sanoku dla niższego gimnazyum w 
Buczaczu;

A rtura P a s s e n d o r f e r a  z gim na­
zyum w Bochni dla gimnazyum w Jaro ­
sławiu ;

Em ila P e l i k a n a  z gimnazyum w Bro­
dach dla niższego gimnazyum w Buczaczu;

Józefa S a n o j c ę  z drugiego gim na­
zyum we Lwowie dla gim nazyum  w Rze­
szowie ;

W iktora S c h m i d t a z gimnazyum 
Franciszka Józefa we Lwowie dla gim na­
zyum w Bochni;

Tomasza S z a f r a n a  z gimnazyum św. 
Jacka w Krakowie dla gim nazyum  w Brze­
żanach ;

Józefa S z y d ł o w s k i e g o  ze szkoły 
realnej we Lwowie dla gimnazyum w Jaro­
sławiu ;

Franciszka T o n  d e r ę  ze szkoły real- 
j nej w Krakowie dla gimnazyum w Stanisła- 
i wowie.
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a b g a k - s o ł t a n a .

V.
(Ciąg dalszy).

Aleksander wyszedł i wnet z drugiego 
pokoju rozległ się JeS° gh>s u a pół gniewny, 
na pół żartobliwy:

— A pójdź że mi ztąd nieczysta be- 
s ty o !.. Kazio zna cię kanalio dobrze.... 
Patrzcie mi go !••• A no, poszedł won ! — i 
stuknął nogą o posadzkę.

— Niech mnie piorun trzaśnie — sze­
pnął potulnym  głosem Błaźnieki —  jeżeli 
Przez dumkę mi przyszło podsłuchiw ać.... Ot 
szukałem po bufecie, czy co ze śniadania nie 
z°stalo, bom bardzo głodny.
, , —  Ruszaj, kpie do piekarni, każ sobie
a<i' „niam ałygi"....

—  Służalec um knął z sali jadalnej, a 
6 °spodarz powrócił do gościa.
p  , .  Cóż mi powiesz Cyncynacie ? — za- 

■ siadając na przeciwko. 
cia , Kazimierz milczał, namyślając się jeszcze 
Błaźn’’ î -ak ma przystąpić do rzeczy: słowa 
W l ki?g0 ’ które mimowolnie usłyszał, 
mowy mu 1 ułożone plany roz-

tliwych~ h mo^e arcy-mistrzu zakonu cno- 
skiej młori Vva*'6^ ’ gwiazdo przewodnia podoi- 
wioiioi' q ?lezJ> co cię sprowadza do osła-
S  f e '„.<>? podolskiego Babilonu....
n am  kra* i m iałem  zaszczytu kochanego
S e s t , ™ ”^ * 4 -  dodał uśm iechając sig

. 7~ &am temu jesteś winien —  odparł
azi mierz —  gałgaństw aś takiego do zamku

nasprowadzał, że nie sposób tu dłużej posie- 
dzić.... Bałbym się, żeby mi zegarka i pugi­
laresu oni nie ukradli....

— B raw o, brawo Kazik!... Zaczynasz 
się w y rab iać ! —  wykrzyknął A leksander, 
klaszcząc radośnie w dłonie. —  Cudowna de- 
finieya moich „gości".... Cudowna!

—  Piękni mi goście ! — szepnął z prze­
kąsem  Odrowąż.

—  Zaraz im to zaaplikuję przy obie- 
dzie — wołał rozbawiony jak  dziecko gospo­
darz. — Będzie heca b ab ilo ń sk a! Knaipp 
cię wyzwie ; poeta opisze jako strasznego fi­
listra ; m alarz odmaluje — w karykaturze 
naturalnie.... Będzie heca !

U derzając dłonią po własnym kolanie, 
A leksander p rzestał mówić, tylko śmiał się 
jeszcze przez kilka chwil urywanym , sztu­
cznym uśm iechem ; gdy ucichł,; zapanowało 
przykre, kłopotliwe milczenie. Odrowąż wpa­
tryw ał się uważnie, przenikliw ie w twarz cio­
tecznego b r a ta ; ten nie mógł znieść tego 
badawczego sp o jrzen ia , spuścił wzrok ku 
ziemi i wziąwszy ze stołu duży, drewniany 
nóż do rozcinania kartek, uderzał nim  w takt 
po świecących cholewach swych lakierowa­
nych butów. Milczeli kilka m in u t; pierwszy 
przemówił K azim ierz:

— Olesiu ! —  zawołał — rozpędź ty 
tę hałastrę  na cztery w iatry.... Daj każdemu 
z nich coś w łapę, niech idą w świat na ka­
wałek chleba pracować....

—  Nie m o g ę! — odrzekł ponuro go­
spodarz. — Gdyby nie to ciągłe am atorskie 
przedstawienie, to um arłbym  tu z nudów.

— To rób c o ! P ra c u j! Zajmij się sam
gospodarstwem !

— Próbowałem.... Źle szło !
—  Nauczysz się!
—  T ak ! Nauczysz się ! — zawołał, oży­

wiając się i powstając z sofy A leksander. — 
A tymczasem przegospodaruję fortunę, tak 
jak Tonio, jak  Andruś.... jak  stu i n n y c h . ... 
Nie ! Wolę nic nie robić i pieniądze mieć, 
niż uczyć się na własnej skórze.... Ilnicki 
tak gospodaruje , że ja  tak  nigdy nie po­
trafię.

—  To wyjedź!

— Poco ? Nudzi mnie to, włóczyłem się 
do syta.... Co tam  będę robić ? Przypatryw ać 
się głupim  Francuzom , gburowatym Niem­
com i tak samo jak  ja  znudzonym A ngli­
kom.... Nie głupim !

I  znowu zapanowało milczenie. Aleksan­
der chodził dużemi krokami po pokoju; Ka­
zimierz siedział, oparłszy głowę na dłoniach, 
zamyślony głęboko.

—  Ty masz jakiś in teres do m n ie !.. 
Powiedz K aziu ! — zagadnął znowu pierwszy 
gospodarz —  powiedz otwarcie....

— W  samej rzeczy mam — odpowie­
dział, podnosząc głowę Odrowąż — nie wiem 
tylko jak  ci to powiedzieć, żeby cię nie roz­
drażnić.... In teres bardzo ważny i nie cier­
piący zwłoki.

—  Mów, mów od razu !... Pewno ci pie­
niędzy potrzeba?.. Nie mogę zrozumieć do­
prawdy, jak ty wraz z matką możesz na tym 
nędznym Głuchowie wyżyć ... Cóż to sześćset 
morgów roli?... Mów, wolę tobie pomódz, niż 
mam rozdawać pieniądze tym.... przyjaciołom... 
Mam ich do syta....

Kazimierz ze zdziwieniem jzrazu spoglą­
dał na młodego gospodarza, w ciągu jednak 
jego słów coraz to wyraźniejsze rozrzewnie­
nie wypiętnowało się na jego otwartej, choć 
nie pięknej twarzy; nie dał mu nawet skoń­
czyć , tylko przystąpiwszy do niego uścisnął 
go serdecznie i zaw o ła ł:

— Dziękuję ci! Dziękuję!... Pieniędzy 
mi zupełnie nie potrzeba; Głuchowo jest tak 
zagospodarowane, że dochody z niego zupeł­
nie mi wystarczają.... Ohcę mówić o twym 
własnym interesie.

O moim w łasnym ?... — przerwał 
ze zdziwieniem Aleksander. — Ciekawym o 
jakim  mi ty  możesz „moim w łasnym 11 in te­
resie powiedzieć.

— O sprawie ze szlachtą, z czynszo- 
wnikami.

Na te słowa krewnego, pan Aleksander 
odsunął się n iech ę tn ie , uśm iechnął się sar­

kastycznie i rzekł z przekąsem ;
— Błaźnieki ma racyę, ty  masz bzika !... 

Zresztą tu nie ma o czem m ów ić, sprawa 
skończona!

—  Jak  to , skończona?
— N o , skończona zupełn ie!... Mamy 

wyrok senacki, który wyegzekwuje się w ca­
łej rozciągłości.

— Ależ, mój drogi, to jest niepodobień­
stwo , aby oni taki czynsz płacili... Bądź-że 
sprawiedliwy!

A leksander na te słowa rozśm iał się 
ironicznie i odwróciwszy się do okna, począł 
św istać aryę jakiegoś nowego walca.

Odrowąż nie zważał zupełnie na to wy­
raźne i dem onstracyjne lekceważenie jego 
słów; mówił dalej wpadając w coraz to wię­
ksze ożywienie. Próbował wszystkich sposo­
bów ; budził w młodym dziedzicu wspom nie­
nia dzieciństw a; przypom inał m u: jakie sto­
sunki łączyły jego przedwcześnie zmarłego 
ojca z m ieszkańcami osad czynszowych, 
z młodszą szlachecką b ra c ią ; s tara ł się roz­
dm uchać w nim poczucie patryotyzmu, po­
szanowanie tradycyi rodowej i stanowego 
obowiązku.... Wszystko było darem ne. Pan 
Aleksander, wysłuchawszy z zimną krwią 
całej tej ty ra d y , odwrócił się od okna 
i ziewając p rzeciąg le , popatrzył drwiąco na 
rozpłomienionego mówcę.

—  Czyś już skończył? —  zapytał — 
Minąłeś się z powołaniem, mój drogi; nale­
żało ci zostać adwokatem, profesorem, lub..., 
trybunem  ludowym.

— Ależ mój Olesiu, czy ty tego zro­
zumieć nie możesz, że jesteś na drodze po­
pełnienia zbrodni — zawołał Odrowąż po­
rywczo.

— A  ty  na w y b o rn ej szosie do.... do­
mu waryatów — odrzekł pan zamku zimno 
i cynicznie.

— Ozy to ostatnie twe słowo?
— Ostatnie i nieodwołalne!
—  To bywaj zd ró w ! Znać cię nie chcą-!
— W aryat! Słowo daję, że w aryat! — 

wołał pan A leksander, śmiejąc się tak we­
soło, jak śmiać się zwykły tylko ro z b a w io n e  
dzieciaki.

(Dalszy ciąg nastąpi).
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CZĘŚĆ IIE m p O W A
L w ó w , 12 lipca.

W icekról egipski, A bbas basza, przybył 
przedwczoraj do Konstantynopola i został po­
w itany z nadzwyczajnymi honorami. Już 
wówczas gdy khedyw objaw ił zam iar przyby­
cia do stolicy sułtańskiej, zapewniono z rzą­
dowych kół tureckich, że wizyta ta  będzie 
niezmiernie m iłą sułtanowi jako dowód , iż 
wicekról uznaje konieczność ścieśnienia owe­
go węzła, jaki łączy go z Turcyą, a który za 
życia jego ojca znacznie się rozluźnił sku­
tkiem  zbytecznego ulegania wpływom angiel­
skim. W izyta ta  — dodają dalej z tychże 
kół —  nie ma nic wspólnego z aktem  inwe- 
stycyi, albowiem inwestycyi udzielił su łtan 
młodemu khedywowi osobnym ferm anem  za­
raz po jego wstąpieniu na tron. A bbas basza 
podjął tedy podróż do K onstantynopola wyłą­
cznie w celu złożenia hołdu padyszachowi, 
jako swemu zwierzchnikowi i spełnia tern 
samem akt, którego dopełnić czuli się obowią­
zani wszyscy jego poprzednicy na tronie e- 
gipskim, z w yjątkiem  oddanego zupełnie A n­
glikom poprzedniego wicekróla Tewlika. N a 
dowód, iż Abbas ożywiony je s t innem i zu­
pełnie uczuciami niż jego ojciec, podnoszą 
w kołach tureckich tę okoliczność, iż na  ży­
czenie sułtana wicekról zaniechał zamiaru 
odbycia wycieczki do kilku stolic europejskich, 
aby się nie zdaw ało, że odwiedził K onstan­
tynopol tylko przy sposobności wielkiej po­
dróży po Europie. To też po dwutygodnio­
wym pobycie w stolicy su łtana , powróci 
w prost do swej ojczyzny.

Odwiedzinami wicekróla zajmują się 
pilnie przedewszystkiem we F rancy i i wy­
snuwają z nich daleko idące wnioski. Tam ­
tejsze koła polityczne są zdania, iż podczas 
spotkania su łtana z Abbasem  będzie odgry­
wało pierwszorzędną rolę porozumienie co do 
możliwie spiesznego pozbycia się okupacyi 
angielskiej i zapewnienia Turcyi i F rancyi 
większego niż dotąd wpływu na losy Egiptu . 
W ątpić wszakże należy o trafności podobnej 
kombinacyi. Jak  z kilku stron podnoszą, A b­
bas basza chociaż może niezbyt sympatyzuje 
z A nglikam i, to przecież ze względu na  ma- 
teryalne dobro i bezpieczeństwo swego kraju 
z pewnością przenosi okupacyę angielską nad 
francuską lub turecką. Dzisiaj kraj nad Ni­
lem używa większego niż kiedykolwiek spo­
koju, finanse jego popraw iają się stopniowo, 
ożywia handel a i ludność oswoiła się osta­
tecznie z czerwonymi m unduram i i nabiera 
powoli przekonania, że opieka angielska przy­
nosi jej istotne korzyści. To też ze spokojem 
i zimną krwią zapatrują się w Londynie na 
odwiedziny wicekróla w Konstantynopolu. 
Przedstawiciel dyplomatyczny W ielkiej Bry­
tanii przy W. Porcie, Cromer, w tym  samym 
dniu, w którym khediw  wsiadł na okręt aby 
odpłynąć do Europy, w yjechał na kuracyę 
do Karlsbadu. W idocznie tedy w angielskim  
urzędzie spraw zagranicznych m ają pewność,
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PARK NARODOWY
W STANACH ZJEDNOCZONYCH.

I.
(Ciąg dalszy).

Na ruch który uczyniłem , zwierzę sko, 
czyło, jakby uciekać chciało i opadło 
gwałtownie sznurem śc iągn ię te : była to
hyena domowa! M iałem jej za złe tę 
niewolniczą bezbronność, która m nie śm ie­
sznym czyniła. Spostrzegłem  się wkrótce, 
że znajduję się po prostu w wielkim 
parku przeznaczonym dla zwierząt, których 
dalej ujrzałem  całe stada. W  traw ie, 
obok kości, nie zauważyłem przedtem  p o tłu ­
czonych garnków i zalanego ognia; było to 
opuszczone obozowisko, gdzie żołnierze po­
zostawili po sobie szczątki pieczeni baraniej.

W skutek wzniesienia, którego poziom nad 
morzem wynosi około pięciuset metrów, tem ­
peratura  przedstawia szybkie zmiany z dnia 
na dzień. W  środku sierpnia  term om etr po­
kazuje 30 stopni jednego dnia, a na drugi 
dzień spada na 5 lub 6 stopni po niżej zera, 
na dachach osiada szron, trzeba okrywać się 
znowu ciepłerai kołdram i, zapalać w piecu 
i zamykać drzwi i okna. Z jednego dnia na 
drugi tak  jakby się przejechało nagle z M a­
drytu do Kopenhagi. Po całym  hotelu zakła­
dają natychm iast kaloryfery, które rozlewają 
ciepło w około. W ygląda to jak  dudy od or­
ganów pozawieszane w hali i korytarzach. 
Damy stoją w około, tw arzą do ściany, grze­
jąc  się. ___________

II.
Droga idzie po nad rzekę G ardner i 

u ryw a się nagie u przepaści. Rzeka wpada

że podczas pobytu wicekróla na dworze suł- 
tańskim  nie zajdzie nic takiego, coby mogło 
być ze szkodą dla wpływów A nglii lub urze­
czywistnić m arzenia polityków francuskich i 
sym patyzujących z nimi osobistości w Kai­
rze i Aleksandryi. W  Londynie m ają n ie­
złomne przekonanie, że pozycyi Anglików nad  
Nilem nie grozi żadne zgoła niebezpieczeń­
stwo i że po powrocie A bbasa pozostanie 
wszystko tak jak było.

Wiec katolicki.
IY. Sekcya rolnicza.

R e z o l u c y e  w s p r a w i e  z a p e w n i e ­
n i a  b y t u  s a m o i s t n y c h  g o s p o d a r s t w  
w ł o ś c i a ń s k i c h .  (R eferent poseł dr. H er­
m an Czecz).

1. Wiec katolicki wyraża przekonanie, 
iż dzielenie sam oistnych zagród włościań­
skich na drobne części stanowi główne nie­
bezpieczeństwo dla istnienia, rozwoju i po­
wodzenia stanu włościańskiego, którego Szczy­
tnem  jest przeznaczeniem  stanowić główną 
podporę ołtarza i tro n u , oraz skutecznie od­
pierać zgubny wpływ nowych idei i prądów 
społeczno-ekonomicznych. Jako środki do o- 
siągnięcia tego tak  ważnego celu, uważa W iec 
katolicki za konieczne :

a) Zm ianę państwowej (ew entualnie k ra­
jowej) ustawy spadkow ej, orzekającej o spo­
sobie dziedziczenia zagród włościańskich 
(m niejszych i średnich) oraz ustawodawcze 
ustanowienie rozmiarów zagród na zasadzie 
dochodu, jak i przynoszą, jak  również u łatw ie­
nie w drodze ustawodawczej łączenia posia­
dłości rozdrobnionych w zagrody, nadające 
się rozmiarami swoimi i dochodem , jaki 
d a ją , do kategoryi mniejszych lub średnich.

Nareszcie wydanie przepisów praw nych 
celem uchronienia zagród włościańskich od 
w cielenia ich  w większe posiadłości.

b) W iec katolicki uważa, iż wytworze­
nie funduszu na sp łatę  spół-spadkobierców, 
nie dziedziczących zagrody, przez obowiązko­
we ubezpieczenie się dziedzica na życie, o 
ile wzgląd na stan zdrowotny kandydata zga­
dzałby się z w arunkam i, sta tu tam i Towarzystw 
ubezpieczeń zastrzeżonymi, powinno być w pro­
wadzone w drodze osobnej ustawy. F u n d u ­
szu na opłacenie tegoż ubezpieczenia do­
starczyłyby kwoty pow stałe z opustu w po­
datku gruntowym  przy zaprowadzeniu no­
wego podatku osobisto-dochodowego. Prze- 
wyżki Se mogłyby z a tr z y m y w a ć  n a  ten  cel kasy 
podatkowe, a najw łaściw iej byłoby, aby au­
tonomiczne zakłady ubezpieczeń zostawały 
pod kontrolą rządową obok kas podatko­
wych.

c) W iec katolicki uważa ścisłe ograni­
czenie ustawodawcze wolności obciążania za­
gród włościańskich za konieczne.

2. W iec katolicki żywi przekonanie, iż 
dla uregulow ania długów, ciężących na za­
grodach w łościańskich potrzebna jest nie­
zbędnie in sty tu cy a , która zajęłaby się urzą­

w parów jednym  skokiem ; kam ienna iglica 
wznosi się nad brzegiem  p rzepaści, jak sy­
gnał. Po nad  przepaścią rząd kazał przy­
tw ierdzić wielki most z drzewa, po którym  
co dnia przejeżdżają dyliżanse, w sześć koni 
zaprzężone, jadąc spokojnie nad  p ró żn ią , na 
tysiąc pięćset m etrów szerokości. Je s t to je ­
dno z dzieł, zasługujących na uw agę; most 
kosztował 14.000 dolarów, czyli 70.000 fran­
ków. Ale co jeszcze godniejszem jest widze­
nia, to widok tego dzikiego parowu. Z je ­
dnej s tro n y , przez rzekę , góra się wznosi, 
pokryta sosnami i zdruzgotanem i sk a łam i; 
co do drogi drew nianej, wiedzie ona po nad 
gładką ścianę góry, k tóra otrzym ała nazwę : 
Złotej baryery. Kończy ona przedłużenie 
wierzchołka Bunsen, jakby urwiskiem  ; skała 
pokryta delikatnym  mchem, strzępiastym , gę­
stym, barwy złotawej, przybierającej do słoń­
ca jaskrawsze odcienie. Możnaby mniemać, że 
to delikatna m aterya jedw abna, miękka, któ­
rą  wróżki zarzuciły przez w ierzcho łek , aby 
ją  rozwiesić na  górze , k tórej wszystkie nie­
równości uwydatniają się , m ieniąc się poły­
skiem błyszczącej mory.

Trochę dalej widzi się nowy przedmiot, 
godny podziwu.

Kiedy Lepine , sługa F ila in in ty , pada 
na ziemię, Trissotin przypraw ia o spazmy 
śmiechu uczone k o b ie ty : „Dobrze mu, że 
n ie je s t ze szkła !“ — mówi. — Myślałem 
o Trissotinie w obec Obsidian Cliffs, skał 
szklanych. Pliniusz stary  opowiada, że staro­
żytni artyści greccy rzeźbili i wyrzynali 
obsyd, robiąc z niego klejnoty, p osążk i; nie- 
byliby wszakże zdołali wyczerpać m ateryału, 
tu nagrom adzonego. Je s t to szkło czyste, 
piasek skroplony i skrystalizowany, wyrzuco­
ny potokami , jak  la w a , z w u lk an u , który 
dziś już wygasł. Boki góry  zachowały ten 
pokład gęsty i b łyszczący; w ięcej, niż przez 
cały kilom etr, koła powozu trzeszczą na 
szklanym gri ncie. Tutaj to Indyanie przy­
chodzili brać ostre kaw ałki na strzały do

dzeniem t. zw. „włości rentow ych'1 w obec 
których

3. uważa W iec katolicki zaprowadzenie 
Reifeisenowskich dla włościan za naj­

właściwsze do wprowadzenia w miejsce uży­
wanego dziś system u kredytowego i wzywa 
reprezentacye powiatowe i autonomiczne, To­
warzystwa rolnicze i Zarząd Kółek ro ln i­
czych, oraz wszystkich ludzi dobro kraju na 
celu mających, do jak  najrychlejszego kas 
tych zakładania.

4. W iec katolicki wierzy, iż wszelkimi 
sposobami dążyć należy do ustawodawczej 
zmiany przepisów egzekucyjnych — tak co 
do należytości pryw atnych, jak i co do po­
datków, a to w tym  kierunku, ażeby potrze- 
oy włościan i możność dalszego prowadzenia 
gospodarstw  więcej uwzględniane były.

5. Wiec katolicki wzywa nakoniec lu­
dzi dobrej woli, a szczególnie posłów, aby 
dołożyli usilnych starań  ku wywołaniu za­
rządzeń rezolucyami powyższemi objętych.

R e z o l u c y e  w s p r a w i e  o p i e k i  
n a d  w y c h o d ź t w e m  i T o w a r z y s t w o  
św.  R a f a ł a .  (Referent prof. M aksymilian 
Thullie).

1. W iec katolicki w Krakowie poleca 
gorąco wszystkim katolikom wspieranie i przy­
stępowanie do austryackiego Towarzystwa św. 
Rafała dla opieki nad katolickimi wychodź­
cami i uprasza zwłaszcza przewielebne D u­
chowieństwo o popieranie Towarzystwa i or- 
ganizacyiKom itetów dyeeezyalnych we wszyst­
kich dyecezyach, i ew entualnie Komitetu k ra­
jowego.

2. W iec katolicki w Krakowie prze­
strzega przed lekkomyślnem wychodźtwem 
do Ameryki i wzywa tych, którzy są sta­
nowczo zdecydowani do wychodźtwa, aby się 
udawali pod opiekę Towarzystwa św. Rafała.

3. W iec katolicki w Krakowie prze­
strzega wszystkich katolików, a zwłaszcza ka­
tolików obrządku greckiego, przed wychodź­
twem do Rossyi, gdzie unici zmuszeni są za­
przeć się w iary katolickiej i przejść na 
schizmę. W iec wzywa wszystkich katolików 
Galicyi wschodniej, aby, dopomagając Du­
chowieństwu, oświecali lud w tym względzie 
i zwracali uw agę na to, że unici, przekra­
czający granicę rossyjską, narażają się na 
u tra tę  Zbawienia.

4. W iec katolicki uprasza prasę kato­
licką, aby w spierała cele Towarzystwa św. 
Rafała, obznajam iając publiczność z organi- 
zacyą, celem i środkami Towarzystwa.

5. Wiec katolicki w Krakowie uznaje 
wobec wielkiego braku księży polskich w ko­
loniach polskich w Brazylii za rzecz pożą­
d a n ą , a b y  ja k ie  z g r o m a d z e n ie  za k o n n e  » e -
chciało objąć duszpasterstwo Polaków w Bra-/ 
zylii.

R e z o l u e y a  w s p r a w i e  c h r z e -  
ś c i a ń s k i c h  s k l e p i k ó w  w i e j s k i c h .  
(Referent p. Stanisław  Dąmbski).

Wiec katolicki wyraża przekonanie, że 
ruchowi zakładania sklepów chrześciariskich 
po wsiach i miasteczkach naszego kraju, 
winny wszystkie warstwy i koła społeczeństwa 
naszego dać najsilniejsze poparcie i ująć ten 
ruch w formy „Towarzystw spożywczych z za-

swoicl łuków. Czy to obsyd starożytnych, 
kamień, który Grecy brali z E tiopii i robili 
z niego zwierciadła ? Liczni w ątpią w tę 
hipotezę. Tutaj szkło jest czarne , matowe, 
odzwierciadlające z ogniem prom ienie słone­
czne ; w ieczorem , cała okolica zdaje się 
płanąć pożarem, od prom ieni zachodzącego słoń­
ca. Napotkano ogromne trudności, gdy trze­
ba było przecinać drogę wzdłuż tej gładkiej 
pochy łości, twardej i ś lisk ie j, na której 
łam ały  się wszystkie młoty. In tendent 
parku, M. Norris, powziął myśl zapalania 
wielkich ogni od miejsca do m iejsca, a po­
tem, na rozpalone do białości ściany, lał 
strug i zimnej wody. Ogromne głazy staczały 
się aż na d ó ł , pozostawiając wolne miejsca 
na utworzenie drogi. Podróżuje się jak  
w opowieściach z „Tysiąca i jednej nocy; 
powierzchnia ściany, wygładzona gdzienie­
gdzie, odzwierciedla powóz , a w iatr unosi 
po naszym przejeżdzie groźny pył kryształo­
wy. W niektórych miejscach szklana lawa 
wytrysnęła i natychm iast skam ieniała na 
powietrzu, tworząc snopy s ą p l i , podobnych 
do powykręcanych kolumn świątyni.

U stóp Obsidian Cliffs, rzeka Green 
Greek rozpływa się, wzdyma, jakby  walcząc 
z jakąś przeszkodą. To bobry poobalały dę­
by w pobliżu, utworzyły zapomocą swo­
ich ogonów podziwienia godne tamy, i tak  po­
wstało w najprześliczniejszej okolicy sztuczne 
jezioro, na własny bobrów użytek. Wysokie góry 
otaczają d o lin ę ; stare  drzewa ocieniają wy­
brzeże , które zam ieszkują całe legiony 
dzikiego drobiu; cała flora Yellowstonu roz­
kwita w barw ach wszelkich odcieni, a 
lekki wietrzyk marszczy delikatnie wody je 
ziora, z którego wysterczają zaokrąglone 
domki inteligentnych zwierząt.

Po za k rainą s z k ła , wjeżdża się w 
okolicę w ulkaniczną gdzie obfitują gajzery. 
Snopy dymu, chm ury pary unoszą się i za­
ciągają po nad pobliskimi lasami, jak  gdyby 
setki lokomotyw las przebiegały lub jakby

sadą współudziału konsum enta w zysku, dla 
zapewnienia dodatniego wpływu tych insty- 
tuoyj na stosunki ekonomiczno-społeczne11.

Y. Sekcya naukowa.
R e z o l u e y a  w s p r a w i e  f i i l o z o f i i  

c h r z e ś c i a ń s k i e j .  (Referent ks. dr P a­
wlicki).

1. Wiec katolicki polski poleca w myśl 
Encykliki Aeternil P a tr is , naukę filozofii 
chrześciańskiej, jako środek skuteczny do pod­
niesienia poziomu duchowego i ugruidow a- 
n ia dobrych zasad w społeczeństwie pol­
akiem.

2. W iec uznaje za rzecz potrzebną, u- 
tworzenie stowarzyszenia naukowego, któreby 
krzewiło w społeczeństwie polskiem studya 
filozoficzne; nim to zaś nastąpi, poleca przy­
stępowanie do zawiązanego w Wiedniu Leo- 
Giesellschafi i uorganizowania Kółek filial­
nych w Galicyi, w celu ożywienia u nas ru ­
chu filozoficznego.

3. W iec uznaje za rzecz konieczną, zre­
formowanie wykładów propedeutyki filozoficz­
nej po gim nazyach i wprowadzenia lepszych 
podręczników w tym  dziale.

R e z o l u e y a  w s p r a w i e  z n a c z e ­
n i a  a p o l o g e t y k i  c h r z e ś c i a ń s k i e j .  
(Referent ks. dr. Bilczewski).

1. W iec katolicki polski uznaje, że 
trzeba starać się o rozszerzanie dobrych dzieł 
i rozpraw apologetycznych, jakoteż urządzać 
konfereneye i odczyty apologetyczne, na te ­
m at kwestyj będących na czasie.

2. Wiec uznaje za rzecz dobrą, aby 
czasopisma katolickie zaznajamiały czytelni­
ków z treść 'ą  najlepszych publikacyj apolo- 
getyeznych i oceniały jasno a nie dwuzna­
cznie dzieła wymierzone przeciw religii.

3. W iec uznaje za rzecz konieczną, aby 
w szkołach średnich, po wyjaśnieniu zasad 
wiary na podstawie katechizmu, wykładano 
uczniom apologełykę, a w tym celu, by do­
gm atykę ogólną przeniesiono z klasy piątej 
do ósmej.

4. W iec uznaje za rzecz potrzebną, by 
na U niw ersytetach tworzono osobne katedry 
apologetyki i by na wykłady tegoż przed­
miotu uczęszczali także uczniowie innych 
wydziałów.

R e z o l u e y a  w s p r a w i e  w s p ó ł ­
u d z i a ł u  D u c h o w i e ń s t w a  w s p r a ­
w a c h  n a d  h i s t o r y ą  K o ś c i o ł a  i n a d  
p r a w e m  k o ś c i e  l n e m  w P o l s c e .  (Re­
ferent prof. dr. Boi. Ulanowski).

W iec wyraża przekonanie, że potrze- 
bnem jes t utworzenie towarzystwa naukowego, 
któreby się zajmowało zbieraniem, opraco­
wywaniem i wydawaniem m ateryału do hi- 
storyi Kościoła w Polsce.

Tfawy głos ks. Bismarka.
Książę Bismark, przyjmując w Fried- 

richsruhe deputacyę, przybyłą gromadnie 
z Lippe Detmold, wygłosił wielce .polityczną 
mewę, w której podnosił ważność drobnych 
niem ieckich państewek Rzeszy i oświadczył

się było w pobliżu kraju, gdzie przem ysł kw i 
tnie na wielką skalę, zapełniając powietrze 
dymem z fabryk.

P ark  zawiera pięć czy sześć w iel­
kich płaszczyzn wulkanicznych, poprzeży- 
nanyeh niezm ierną liczbą gajzerów. Naliczono 
przeszło dziesięć tysięcy kraterów , w ybucha­
jących gorącą wodą, płynącą lub stojącą na 
wybrzeżach rzek Gibbon, Madison, Fiere- 
hole, Lewis. Są tam  wielkie gajzery basenu 
Norris, koło parku Elków, w basenach Wyż­
szym i Niższym, w basenach jeziora Shoshone, 
jeziora H eart, nie licząc hotsprings, paint- 
pots praw ie wszędzie porozrzucanych. Ale 
najciekawszymi i najwięcej podziwu budzą­
cymi są gajzery Wyższy i Niższy. Jeden  
i drugi jest bardzo rozciągły, i każdy w swoim 
rodzaju przedstawia rozmaite postacie, jakie 
tylko przybierać może ten ciekawy fenomen. 
W edług relacyi i opisów podróży, okolica ta, 
ood każdym względem przedstaw ia ciekawszy 
widok niż sławne gajzery w Islandyi.

Basen Niższy (Lowei Geyser basin) znaj­
duje się o dwa dni drugi konno od Mammou- 
th a  w niewielkiej odległości od basenu Norris 
z którym  przedstawia pod pewnymi wzglę­
dam i niejakie podobieństwo. W ygląda on 
z pozoru jak  płaszczyzna, prawie równa, fa­
lująca w szerokich odstępach, bez żadnych 
garbów i wklęsłości. Na Norris, zdroje go­
rącej wody poprzecinane są zielonemi wy­
spam i, na których błękitne m ałe ptaszki, 
przybywające z sąsiednich lasów jak  na wil- 
legiaturę do termów na dzień cały, śpie­
wają wesoło. Wyższy zaś od daw na dokonał 
dokoła siebie dzieła zniszczenia; polichro- 
miczne pokłady zalały całą płaszczyznę, na 
której nic już nie rośnie ani żyje. M ałe wy­
niosłości białe, tworzące obramowanie w około 
źródła, zaledwie widocznie wznoszą się na 
powierzchni g ru n tu : gajzery wybuchają przy 
samej ziemi, zdradzając się z daleka jedynie 
m ałą ową wyniosłością.

(Ciąg dalszy nastąpi).



się przeciw uzurpowaniu sobie przez Prusy 
przewagi w Niemczech. Ubolewając, iż zdro­
wie niepozwoliło mu wystąpić w parlam encie, 
aby zabrać głos przeciw tej uzurpacyj tak 
w końcu pow iedział:

Obecnie grozi jeszcze inne niebezpie­
czeństwo : biurokracya opanowuje nas w spo­
sób bezkrwawy, a duszący; przez nią, przez 
urzędnicze rządy, przez gnuśne wyczekiwanie, 
że inni uczynią to, co uczynić należy, zginąć 
mogą zdobycze miecza. „Rząd to uczyni“. 
Któż to jest ów „rząd" ? Tak, gdyby nad 
wszystkiem czuwać mogli sami książęta — 
są to wszystko łaskaw i panow ie; lecz z ko­
nieczności skazani są oni na urzędników, na 
ministrów, na referentów i tajnych radców. 
Lękam się i troskam  o to, aby narodowej 
świadomości nie zdław ił w swoich objęciach 
boa coustrictor biurokracyi, która w osta­
tn ich  la tach  poczyniła ogromne postępy. Tu 
może pomódz tylko parlam ent i rada związ­
kowa !...

W szystkie dzienniki liberalne krytykują 
powyższą mowę, podnosząc, iż ks. Bism arck 
objawił w niej zamiar zorganizowania bez­
względnej opozycyi przeciw rządowi cesar­
stwa i polityce niemieckiej , naw et za cenę 
wyrzeczenia się własnej z niedawmych cza­
sów polityki. Mowa ta, będąca wynikiem o- 
sobistych niechęci i osobistego rozgoryczenia, 
ma na celu rozbudzenie partykularyzm u ko­
sztem narodowego zjednoczenia. To też ostu­
dzi ona bezwątpienia zapał dla księcia Bis­
marcka naw et w najgorętszych jego zwolen­
nikach. Równocześnie zaznaczają dzienniki, 
że jest to pierwsze przemówienie ei-kancle- 
rza, w którem nie ma bezpośredniego ataku 
na Oapriviego, co świadczy, że książę wy­
rzekł się już ambicyi powrócenia kiedyś na 
kierujące stanowisko.

Z Francyi.
(Niiduszłe przesilenie gabinetowe. —  Program 

stronnictwa radykalnego i socjalistycznego)
W ypadki, które wstrząsały Francyą w 

czasach ostatnich, nie pozostały bez wpływu 
na spoistość gabinetu pana Dupuy, mimo iż 
gabinet ten z dziwnem szczęściem i wielkiem 
zarazem powodzeniem zdołał dotychczas za­
wsze w ybrnąć z wielu trudności, które ła ­
two mogły były sprowadzić nawet upadek 
m inisterstw a złożonego z sił o wiele wy­
trawniejszych, niż są niemi, na pierwszy rzut 
oka przynajmniej, siły, składające obecny 
rząd francuski. Gabinetowi temu groziła — 
jak już wiadomo z depesz — dym isja m ini­
stra  skarbu Peytrala, a wraz z nią rozbicie 
całego gabinetu. Po głosowaniach na obu 
posiedzeniach sobotnich Izby deputowanych, 
w których rząd zwyciężył, oparłszy się na 
koalicji żywiołów umiarkowanych z konser­
watywnymi, radykalne dzienniki rzuciły się 
z wielką gwałtownością na jedy n eg o , wy­
raźnie do radykalizm u przyznającego się 
członka gab inetu , m inistra Peytrala, zarzu­
cając mu odstępstwo od sztandaru i doma­
gając się od niego stanowczo wystąpienia z 
m inisterstw a, które opiera się na partyi kon­
serwatywnej. Peytral uważał za stosowne u- 
ledz tym atakom dziennikarskim i już w po- 
południowem niedzielnem posiedzeniu rady 
m inistrów nie wziął wcale udziału. Skoro 
prezes gabinetu  p. Dupuy na początku po­
siedzenia zawiadomił kolegów o zamiarze dy- 
misyi Peytrala, oświadczyli natychm iast mi­
nistrowie V iette, Y ieger i Terrier, że z chwilą 
ustąpienia Peytrala i oni nadal swoich tek 
zatrzymaćby nie mogli. G abinet zdawało 
się — już rozbity, a Francya, która nie miała 
jeszcze czasu ochłonąć z wrażenia, jakie po­
zostawiły ostatnie wypadki w P a ry żu , na 
nowo zagrożona przesileniem. Pan Dupuy 
w padł jednak na szczęśliwą myśl użycia in- 
terw encyi prezydenta republiki dla zażegna­
nia tej burzy. U dał się więc do miejsca po­
bytu Carnota, do Marły, odbył tam z nim 
konferencyę, poczem obaj przybyli do Pa­
ryża a prezydent rzeczypospolitej udawszy 
się niezwłocznie do Peytrala przedstawi! mu, 
jak zgubne skutki pociągnęłaby za sobą dy- 
misya gabinetu bezpośrednio przed wybora­
mi i w obec toczącej się dyskusji budżeto­
wej. Ostatecznie udało się Carnotowi nakło­
nić m inistra skarbu do zmiany decyzyi. Jako 
ustępstwo dla stronnictwa radykalnego po­
stanowiono usunąć prefekta policji p. Loże 
i wyznaczyć mu stanowisko dyplomatyczne, 
a nadto ueliwalił_rząd bezpośrednio po za­
łatw ieniu budżetu, przystąpić do odpowiedzi 
na interpelacyę dep. Pichona i złożyć przy 
tej sposobności dek larac ję  , któraby nie po­
zostawiała żadnej wątpliwości co do polity­
cznej barwy m inisterstw a, nie chcącego rzą­
dzić za pomocą partyi konserwatywnej. Zu­
pełnie w edług reguły: „Murzyn dokonał swego, 
murzyn może odejść."

W sobotę rozpoczął się kongres rady- 
alno-socja listycznych  komitetów departa-

tora L b l e * r V o r i t r e s rZo L °dnietr m ****"
p o lity c z n y  i s o c y a l n f - p 
wiada zupełnie d o t y c h c z a s o w i  P° '
dykalistów i socyalistów * r.i ™. sf0ln ra"

Część polityczna program u zawiera n a ­
stępujące główne punk ta : zniesienie konkor­
datu, oddzielenie Kościoła od państwa, znie­
sienie budżetu wyznań, wydanie ustawy o 
stowarzyszeniach kościelnych z przepisami 
przeciwko martwej ręce. rewizya konstytucyi 
w duchu szczerze demokratycznym, zniesienie 
senatu, reformy gm inne i‘ reforma sądowni­
ctwa. Socyalna część programu stawia nato­
miast następujące żąd an ia : ogólna reforma 
podatków, zniesienie podatków konsumcyj- 
nych, ustawodawstwo robotnicze, hygiena 
społeczna, zniesienie ustawy o „internacyo 
nale", zniesienie monopolów. — ” w  mowie 
wypowiedzianej na kongresie, Goblet oma­
wiał wypadki ostatniej chwili i oświadczył 
że gdyby ludność straciła  zimną krew po­
dobnie jak  rząd, to Paryż mógłby się był 
stać widownią strasznych rzeczy. Jako głó­
wne hasło wyborcze stawia G o b le t: rewizyę 
konstytucyi, reformę system u podatkowego 
i ustawodawstwo knścielno-polityczne.

K R O F I K A

socyalistów a niema, - 
c i .  Kościołowi josł g ł ^ n r - e H t   ........, _

.eu esa  Lwowska- ,  4,1* 13 iipo« i 8#».

Lwów, 12 lipca.

— Awans kolejowy. Nr. 24 „Dzien­
nika rozporządzeń i uwiadomień" c. k. gen. 
Dyrekcyi kolei państwowych zawiera między in- 
nemi następujące nominacye: (Ciąg dalszy).

W klasie X posunięci zostali: Hochfeld A., 
Przemyśl; Nitecki Wal., Lwów; Schochet Mau­
rycy, Sącz; Kasparek Eugeniusz, Stanisławów; 
Schroder Edward, Tarnów; Lowenburg Zyg. 
Wola Łużańska; Błachowski Stan ., Malik Błaż., 
Żurowski Stefan, Mehoffer Eug., Cbrapczyński 
Jan, Niedzielski Jul. i Bordolo Wiktor, w Kra­
kowie ; Wroński Karol, Frysztak; Milczanowski, 
Skawina; Swiątecki Jan, Przeworsk; Dąbrowski 
Ludwik, N.-Sącz; Noworyta Wład., Biecz; Ople- 
tal Ign., W ieliczka; Kmnsbronner Abraham, 
Hadikfalza; Fachsa Stan., Brzechowski Fr., 
Muller Wilh., Kohn Maur., Pohorecki Józef i 
Griinfeld Rud., we Lwowie; Nossek Ad. i Koł- 
tunik St., Suczawa; Epperlein Jan, Czerniowce; 
Leszczyński Cel., Olszanica; Beister Toin., Ustry- 
ki; Grabszeid Mar., Maksymówka; Szczepkow­
ski Aloizy, Stryj; Olkiszewski Włodz., Kraków; 
Geschópf J., Sucha; Goldenberg J., Stanisła­
wów; Ptaszyński Stan., Przemyśl; Kruger Aleks., 
Stryj; Cypryan Emil, Buch Izyd., Wondransch 
Jak., Reichard Franc., Święcicki Włod., Dobrzań­
ski Leon, Smutny Wilh., we Lwowie; Smyczyń- 
ski Ludw., N.-Sącz; Derkacz Mich., Przemyśl; 
Kirschner Józef i Wojnar Franc., S try j; Benda
H., Sucha; Heller Lud., Kraków; Daszyński 
Kazim., Muszyna ; Bielski Jan i Madej, Skawina; 
Szczepański Celestyn, Grybów; Kahane Józ., 
Podgórze; Roźkiewiez Jan, Pisarzowa; Kuzyk 
Jędrzej, Iwonicz; Niemiński Wład., Bochnia; 
Kwiatkowski Lud., Rzeszów; Wojnarowski Wład., 
Tłumacz; Rechter Joachim, Bukaczowce; Kurzer 
Bern., Bolechów; Wojnarowski Wit., Sambor; 
Malinowski Józef, Bursztyn; Sabat Sal., Czer­
niowce; Treger Maur., Ławoczne; Dziubiński 
Wacł., K ałusz; Rosołowski Stan., S tryj; Sparr 
Adalb., Wieliczka; Oleśnicki Izyd. i Drobner 
Boi., Rzeszów; Cisowski Bog., Rozwadów; Lekm 
Józ., Tarnów; Witnik J., Bierzanów; Stach 
Em., Podgórze; Fąfrowiez, Zagórzany; Kurcza- 
biński Konst., Chabówka; Fischler Adolf, Msza­
na; Wojakowski Wład., Dobra; Kniażyński 
Mich., Tarnów; Skorobohaty Mich., Słotwina; 
Dybka Jan, Ptaszkowa; Kłus Marc., Sulimier- 
ski Zyg., Zarewiez Włod., Jarecki Ant. i Oso- 
stowicz Wł., Lwów; Broniewski Miecz., Kniażę; 
Błażek Fr. i Radoszewski Kaz., Zborów; Kay 
Joel i Szameit Boi., Stryj; Łopuszański Sozont, 
Tarnopol; Bugno Stanisław, Przemyśl; Mayer 
Em., Hadikfalva; Tenner Ludwik, Czerniowce; 
Kuobloeh Lud., Wybranówka; Filippi Tad., Ła­
woczne ; Lubienieeki Stanisław, Kraków.

Do klasy X mianowani: Seidel Teod., 
Kraków; Stadnikiewicz Alf., Wiśniowa; Szafarz 
Adalb., Jasło; Wróbel Ignacy, Kraków; Remi- 
zowski Stan., Zadowa ; Gutkowski Stan., Nowy- 
Sącz; Świętek Jan, Podgórze; Eisenbach Józef, 
Dobrzechów; Włoch Andz., Hucisko; Armatys 
Eman., Rymanów; Krawczyk Ant., Czudec; 
Dąbrowski Mieczysław, Limanowa; Hauser Józef, 
Dobrowlany; Gruszecki Tadeusz, Hrebenów; 
Schmueker Ad., Czerniowce; Kamiński Leopold, 
Radowce; Kucharski Ant., Oleszów; Martynik 
Jan, Kraków; Wajda Aug., Kraków ; Koch Józef, 
Lwów; Zimer Antoni, Dwory; Twardowski Ant., 
Czarna; Holzer Lud., Ropczyce; Janeli Ant., 
Podłęże; Śmigielski Bron., Żywiec; Fedorowski 
Eug., Męcina; Frisch Samuel, Dobrosin; Chwa- 
libogowski Leon, S try j; Witkiewicz Mar., Ha­
licz; Walder Dawid, Jezupol; Krzysztofowiez 
Jul., Żuczka; Małek Woje., Zwoliński Józef, 
Swierczyński Józef, Kraków; Parfanowicz Mik., 
Nawojski Edward i Gębicz Antoni, Lwów.

Do klasy XI mianowani aspirantami z mie- 
sięcznem adjutum 50 z ł : Radwański Czesł., Łow- 
czówek; Srodoń Władysław, Nowotny Stanisław 
i Gawłów Ign., Łańcut ; Kain Stan., Chabówka; 
Niesiołowski Stefan, Tarnów; Janik Tad., Mszana 
dolna; Pędzimąż Wład., Pisarzowa; Demczuk 
Wal., Sędziszów; Golonka Stan., Stróże; Man- 
ner Kazimierz, Swoszowice ; Dubski Zygmunt, 
Lwów; Kapłański Bron., Zabłotce; Friedlein

Fel. Zielona; Broder Em., Bóbrka; Godrich 
Kar., Bursztyn; Szefer Kaz., Stanisławów; Pet- 
tesch Wład., Złoczów; Huzar Józef, Mościska; 
Grossman Stan. i Feuer Maksym., Przemyśl; 
Michalski Fel., Mikołajów.

Oprócz tego nastąpiły liczne mianowania i 
awanse w niższych kategoryach personalu kole­
jowego.

— Festyn korpnsów wakacyjnych.
Otrzymujemy następujące pismo:

Po potrąceniu wydatków w kwocie 167 zł. 
45 ct., festyn na rzecz korpusów wakacyjnych 
przyniósł czystego dochodu 2.139 zł. 57 ct. 
Wszystkim, którzy do tego wyniku raczyli się 
przyczynić, w imieniu dziatwy szkolnej składam 
najserdeczniejsze podziękowanie.

Z dzisław ow a Marchwicka.
— Kolonia lecznicza. Przypominamy, 

że wyjazd I kolonii leczniczej do Rymanowa 
nastąpi ze Lwowa w sobotę, 15 lipca o godzi­
nie 9 mint 50 rano. Na drogę każdy kolonista 
mieć powinien przekąskę, gdyż kolonia dopiero 
nad wieczorem przybędzie na miejsce oznaczone. 
Wszyscy interesowani powinni się stawić na 
dworcu już o 9 godzinie i mieć legitymacyę przy­
jęcia.

— Sekretarzem lwowskiej Izby
handlowej i przemysłowej mianowany został 
dotychczasowy wicesesekretarz p. Józef A ugust 
Veltze, zaś adjnnktem p. Władysław Sanocki.

— Hołd Kornelowi Ujejskiemu.
Otrzymujemy następujące pismo: „W dniu 12 
września r. b. przypada 70 rocznica urodzin Kor­
nela Ujejskiego. Z tego powodu, w gronie oby­
wateli m. Lwowa powstała myśl złożenia hołdu 
Jeremiemu. Podpisani ukonstytuowali się jako 
komitet, dla obmyślenia sposobu najgodniejszego 
uczczenia poety. Przyjąwszy za zasadę, że objaw 
ten czci powinien być poważnym i cichym, ale 
obejmować wszystkie warstwy naszego społeczeń­
stwa, komitet uchwalił: 1. Na dzień 12 wrze­
śnia b. r. wysłać adres do poety, opatrzony pod­
pisami obywateli m. Lwowa. 2. W dniu 14 paź­
dziernika r. b. urządzić w sali ratuszowej lite- 
racko-muzyczny wieczór na cześć poety. 3. Zająć 
się wydaniem chorału „Z dymem pożarów" z 
illustraeyami malarza Styki. 4. Uwiadomić inne 
miasta Galicyi o powyższych uchwałach w tym 
celu, aby je zaprosić do wzięcia udziału w uczcze­
niu poety, tak, aby On w 70 rocznicę swych u- 
rodzin otrzymał wyrazy czci i miłości od oby­
wateli całego naszego kraju.

Lwów, dnia 4 lipca 1893.
Przewodniczący: D r. Franciszek Smolka. 

Edmund M ochnacki, Jan Am borski, Platon  
Kostecki, dr. Ludw ik K ubala , dr. Z dzisław  
Marchwicki, K a ro l M łodnicki, Tadeusz Ro- 
manowicz, S tanisław  Kossowski, dr idustaw  
Roszkowski, Juliusz Starkel, Jan  Styka, A l­
bert W ilczyński, dr. Józef Zuliński.

—  Kasy chorych. IV. zgromadzenie de­
legatów Związku powiatowych kas dla chorych 
w Galicyi i na Bukowinie położonych, odbędzie 
się we Lwowie w sali obrad Zakładu ubezpie­
czenia robotników od wypadków dla Galicyi i 
Bukowiny (przy ulioy Jagiellońskiej 1. 11) dnia 
3 września b. r., o godz. 10 przed poł. Porządek 
dzienny zgromadzenia jest następujący: 1. Od­
czytanie protokołu III zgromadzenia. 2. Sprawo­
zdanie za rok 1892. 3. Oznaczenie wysokości 
wkładki związkowej na rok bieżący. 4. Dysku- 
sya w sprawie projektowanych przez Związek 
praski umów między Kasami chorych o wza­
jemne zaopatrywanie chorych, przenoszących się 
z okręgu jednej Kasy do okręgu drugiej. 5. Wnio­
ski Kas związkowych.

— Wystawa kwiatów, urządzona w 
tutejszym ogrodzie botanicznym przy Uniwersy­
tecie staraniem Towarzystwa ogrodniczego, cie­
szyła się znacznem powodzeniem. Wystawę zwie­
dziło w przeciągu dwóch dni około 2000 osób. 
Zamknięcie nastąpiło wczoraj popołudniu. Prezes 
Towarzystwa p. Zygmunt Dembowski podzięko­
w ał wystawcom za udział, podniósł zaintereso­
wanie się publiczności tą wystawą, poczem na­
stąpiło rozdanie nagród. I. Dyplom honorowy 
przyznano : 1. Księciu Adamowi Lubomirskiemu 
za najbogatszy zbiór z nazwami 2 P. Janowi 
Klimowiczowi za bogaty i piękny zbiór Be­
gonii, Caladiów, Colousów i róż z nazwami.

II. Medale srebrne (wybite przez Towarzy­
stwo) przyznano: 1. Bar. Juliuszowi Brunickie- 
mu za Storczyki, Glosinie i róże. 2. P. Anto­
niemu Klimowiczowi za piękny zbiór róż z na­
zwami. 3. P. Karolowi Jakubowskiemu za pię­
kny zbiór róż.

III. Medale bronzowe (wybite przez Towa­
rzystwo) przyznano: 1. P. Leopoldowi Baczew- 
skiemu za piękny zbiór róż. 2. P. Władysławo­
wi Zalewskiemu za piękne róże. 3. P. Leszkowi 
Dąbczańskiemu za piękne róże. 4. P. Włodzi­
mierzowi Lewickiemu za piękne róże.

IV. Listy pochwalne przyznano : 1. P. Ja ­
nowi Smicbowskiemu. 2. Członkom oddziału tłu- 
steckiego. 3. Członkom oddziału strussowskiego.
6. Członkom  oddziału strzelisk iego —  w szystkim  
za róże. 5. P. Sobkowi za rożek owocujący, w 
pokoju w ychow any. 6. P. Antoniem u K onarsk ie­
m u za gustow ne u staw ien ie  grup kw iatow ych.
7. P. A ntoniem u Jarym owiczowi za skuteczną  
pomoc przy ugrupow aniu w ystaw y. S. Członkom  
oddziału  kozłow skiego za zbiór róż.

Rozdane w  tym  roku po raz pierw szy m e­
dale T ow arzystw a, są bardzo pięknie w ykonane.

Z jednej strony medalu znajduje się Flora z 
książką, ul z pszczołami, wazon z kwiatami i 
owoce, a na drugiej stronie napis: „W uznaniu 
zasług na polu ogrodnictwa i pszczelnictwa".

Dyplomy wykonane zostały gustownie w 
zakładzie litograficznym p. Kostkiewicza.

— Szkarlatyna w okolicy Lwowa.
W Borkach dominikańskich pod Lwowem wy­
buchła epidemicznie szkarlatyna (płonica).

Magistrat ostrzega mieszkańców miasta, 
aby unikali zetknięcia się z włościanami tam­
tejszymi, którzy z mlekiem i innymi artykułami 
żywności do Lwowa przychodzą i łatwo zarazek 
choroby przenieść mogą.

— P . Lueyan Marynowski, młody 
rejent, znany i ceniony w szerokich kołach na­
szego miasta dla niezmiernie sympatycznego cha­
rakteru swego i zdolności, opuszcza w tych 
dniach Lwów, udajac się na posadę notaryusz.i 
w Brzeżanach. Z tego powodu liczne grono przy­
jaciół żegnało p. Marynowskiego wczoraj wie­
czorem ucztą w sali hoteiu Europejskiego. Kan- 
celaryę w Brzeżanach otwiera p. Marynowski 
z dniem 15 lipca.

—  P. Wanda Kaszycówna, zamie­
szkała na „Awenue Louise" w Brukseli, ode­
brała sobie życie w ubiegły wtorek, wystrzałem 
z rewolweru. Independance belge donosi, że 
powodem samobójstwa była miłość ku ks. Wi­
ktorowi Bonaparte. Ten ostatni nie znał wcale 
panny Kaszyc, która napisała do niego kilka 
listów i nie otrzymała wcale odpowiedzi.

—  Z Uniwersytetu, p. Adolf Fink, 
rodem z Tarnowa, otrzymał w Uniwersytecie Ja ­
giellońskim stopień dr. praw, zaś p. Kazimierz 
Iwanicki, rodem z Pawłosiowa w Galicyi, sto­
pień dr. wszech nauk lekarskich.

—  Ślub. Dnia 18 b. m. pobłogosławiony 
będzie we Fryburgu szwajcarskim w kaplicy 
OO. Dominikanów związek małżeński między 
dr. Józefem Kallenbachem, profesorem Uniwer­
sytetu fryburskiego, a panną Franciszką Pittet, 
córką Alfreda i ś. p. Adeli z Jungów Pittet.

W sobotę, 15 b. m., odbędzie się w ko­
ściele parafialnym pod wezwaniem św. Mikołaja 
ślub panny Stefanii Dziubińskiej, córki ś. p. 
Idziego i Aloizy z Doerflerów Dołęga Dziubiń­
skich, z panem Władysławem Gozdowskim, sy­
nem ś. p. Antoniego, kapitana 7 pułku piech. 
wojsk polskich z r. 1831 i Ksawery z Dziubiń­
skich Gozdawa Gozdowskich.

t  Zmarli w ostatnich dniach: w Tarno­
wie Anastazy Rusinowski, właściciel drukarni, 
zaszczycony tytułami Kdrukarza biskupiego" i 
„Rady gminnej", obywatel i długoletni radnym. 
Tarnowa, b. członek Izby handlowo-przCmysło- 
wej w Krakowie, b. członek tarnowskiej Kasy 
oszczędności, honorowy członek Tow. polskiego 
„Kościuszko" w St. Gallen w Szwajcaryi.

W Wiedniu, ostatni brat ks. Arcybiskupa 
Stablewskiego, zamieszkały w Królestwie Pol- 
skiem, Bolesław Stablewski. Będąc od dłuższego 
czasu chorym, udał się do Wiednia o pomoc le­
karską i tam zmarł na ręku syna swego, dra 
med. Wacława Stablewskiego.

W Ruszczy, w powiecie sandomierskim, 
Maksymilian Leszczyński, właściciel dóbr, prze­
żywszy lat 62.

—  Samobójstwo. W tych dniach zna­
lezione w lasach p. Schnella, koło Brodów, 
zwłoki strażnika skarbowego Figury, który jeszcze 
przed 3 miesiącami miał się zastrzelić. Poznano 
go tylko po mundurze i czapce Samobójstwo po­
pełnił zapewne w przystępie melancholii.

— Z obserwatoryum c. k Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 12 lipca b. r. 
Barometr opada.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w  południe dnia 11 lipca do 1 2  w  południe  
dnia 1 2  lip ca  b r , m ieliśm y wiatr południo­
w y  o średniej prędkości 2 m /sek., niebo lekko 
zachm irzo n e , a powietrze w ilgotne (62 procent 
w ilgotności w zg lęd n ej): opadu nie było.

Średnia tem peratura w  tym czasie była  
—f-2L, 1 °C., najw yższa -j-28,0°C. wczoraj p o p o ­
łud n iu , najniższa -j-14,8°G. dziś w nocy.

Cała doba b y ła  pogodna.
Zniżka barometryczna 745 do 75C min. 

znajdowała się w Anglii; zwyżka 765 do 1 60 
mm. w Sycylii; zniżka drugorzędna utworzyła 
się w okolicy Moskwy.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, b y ł dziś o godzinie 12  w  południe  
761 mm.

Prognoza na dobę 13 lipca bieżącego roku 
(od północy do północy): W iatr będzie południo­
w o-zachodni o prędkości średniej o m |sek śre­
dnia temperatura doby pozostanie około -|-20  C , 
niebo będzie lekko zachmurzone, a w zględna  
w ilgotność powietrza około 75 proc.; opad deszcz 
chw ilow y, zresztą pogodnie.

_  Książę Eitel Fryc, drugi z kolei 
syn cesarza W ilhelm a, w  dniu 7 b. m. ukończył 
10 rok życia i został oficerem pierw szego pułku  
gw ardyi. Od daw na m łody książę z upragnieniem  
w y g lą d a ł d n ia , w  którym  otrzyma m undur taki 
sam , jak i nosi starszy brat, następca tronu. Gdy 
książę następca tronu w  r. 1889 m ianowany zo­
sta ł „gefrajterem ", zaczął odbywać m ostry z obu 
m łodszym i braćm i, którzy ubierają się  ̂ w  tym  
celu  w  m undury trzeciego p u łk u  gw ardyi i PrzJ" 
kryw ają hełm am i sw e g łó w k i, otoczone blond
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lokami. Gdy następca tronu w siódmym roku 
swych urodzin otrzymał po raz pierwszy mundur 
trzeciego pułku gwardyi, mały Eitel Fryc był o 
to tak zazdrosny, iż ojciec widział się zmuszony 
ukarać go i kazał mu wleźć pod stół, nakryty 
serwetą i siedzieć tam. spokojnie Po skończeniu 
audyencyi cesarz Wilhelm zajrzał pod stół i 
ujrzał księcia Eitel Fryca rozebranzgo do koszuli.
Ubranie leżało obok. „Jeżeli nie mogę mieć mun­
duru —  rzekł z płaczem mały książę — to 
wolę wcale nie nosić ubrania11.

— V. Zjazd chirurgów polskich w 
Kl*akowie. Obrady Zjazdu odbywają się w sali 
wykładowej kliniki chirurgicznej. Celem ucze­
stniczenia w pracach naukowych Zjazdu przy­
byli ze Lwowa pp : dr. Wehr i dr. Schramm, 
z Warszawy 3 lekarzy, z Oświęcima dr. Łucki, 
z Biały dr. Kapelusz i wielu innych. Z miej­
scowych obecni oprócz prof. dr. Rydygiera, pro­
fesorowie Uniwersytetu pp.: dr. Browicz, dr. Oba- 
liński, dr. Mars i dr. Jaworski, szef sani­
tarny dr. Huber, docenci dr. Trzebicky i dr.
Bossowski, lekarz sztabowy dr. Koprzywa. Ogó­
łem zebrało się przeszło 25 chirurgów. Oprócz
wymienionych zapełnili salę lekarze pra­
ktyczni oraz słuchacze medycyny. Obrady zagaił 
prezes dr. Rydygier, a powitawszy przy­
byłych i zaznaczywszy, że obecny Zjazd nie 
jest liczny, albowiem wielu kolegów wybiera się 
na kongres międzynarodowy lekarski do Rzymu, 
otwarł posiedzenie. Na stałego przewodniczącego 
został wybrany dr. Rydygier, na zastępców pre­
zesa na wniosek prof. dra Obalińskiego wybrano 
dra Wehra ze Lwowa i dra Sawickiego. Obo­
wiązki sekretarza pełnić będzie docent dr. Bos­
sowski, kasyera dr. Trzebicky. Po ukonstytuo­
waniu prezydyum Zjazdu, przystąpiono do roz­
praw naukowych, mianowicie prof. dr. Browicz 
wypowiedział znakomity wykład: „O przeszcze- 
pialności raka11.

Dalsze referaty objęli: prof. Obaliński z 
Krakowa: Uwagi nad laparatomią z powodu nie­
drożności jelit, na podstawie 110  własnych przy­
padków; dr. Ziembicki ze Lwowa: Niezwykły 
okaz nowotworu na głowie; dr. Wehr ze Lwowa:
Przypadek potrójnego raka na głowie; prof.
Mars z Krakowa: Przedstawienie atlasu plasty­
cznego operacyj ginekologicznych; dr. Gabry- 
szewski z Krakowa: O wynikach leczenia ope­
racyjnego gruźlicy stawów i kości z przedsta-: Repertoar teatralny. Dziś, we środę,
wieniem chorych; dr. Słapa z Krakowa: w teatrzo letnim, „Nasi najserdeczniejsi11, kome-
0  wynikach konserwatywnego leczenia gru- dya w g aktach Wiktoi.yna Sardou. Przedostatni

więc dopytywałem się i powiedziano m i, iż na ■ ślubem11 1, „Dom waryatów11 6 , „Chory z uro- 
Bossićre 59, mieszka znakomity artysta-skrzypek i jenia11 3, „Zbójcy“ 1, „Właściciel kuźnic11 2

W. Górki,11 który w przyjaźni żyje z Paderew­
skim. Domyśliłem się odrazu, iż to mowa o na­
szym Władysławie Górskim i bez straty czasu 
pojechałem do pp. G órskich , których salon jest 
otwarty nietylko dla całego świata artystycznego, 
lecz i dla wielu znanych rodaków. Tam dowie­
działem się, iż Paderewski za parę dni powróci 
z Angli, gdzie koncertuje. Jakoż istotnie powró­
cił wkrótce nasz wielki pianista i zaproszony do 
niego zostałem na Avenue Yictor Hugo. Po ksią­
żęcemu urządzony apartament Paderewskiego za­
wiera wiele dzieł sztuki, pochodzących przewa 
żnie z darów wielbicieli. Widzieliśmy tam śli­
czne japońskie wazy, masę różnych ekritoarów, 
albumów, wieńców, chorągwi przywiezionych z 
Ameryki, któremi tryumfalny wjazd do miasta 
się rozpoczynał, pyszne półki do nut z alegory­
czną figurą na wierzchu, dar z Brukseli 1888 
roku i t. p. Pomiędzy fotografiami z dedykaeya- 
mi znalazłem n. p . : „Au p lu s ceUbre des p ia ­
nistę,s le plus devouedeses adm irateurs,“ pod­
pisany : Campbell Clarcke. W podobnym rodzaju 
widzieliśmy karty : Cte de Montesquiou Ferensac; 
le Marquis de Grouville; Cte de Franquevile; 
Prince Yogoridy; Baron Charles de Behr, tudzież 
fotografię Modrzejewskiej z napisem: „Zawsze ta 
sama, chociaż trochę starsza" i wiele a wiele 
innych. Obdarzony zostałem przez Paderewskie­
go cygarami z Chicago przywiezionemi, które na 
cześć naszego wielkiego mistrza były wypuszczo­
ne, z napisem na etykiecie: „Celebritas Ignare 
Paderewski11. W końcu muszę sprostować wia­
domość podaną w naszych pismach, że Pade­
rewski w jesieni wybiera się do Warszawy, Ki­
jowa i Odesy. Projekt ów nigdy nie istniał, a 
jest podobno inny: wyjechania w jesieni łącznie 
z Wł. Górskim do Australii. Ponieważ p. Pade­
rewski jast bliskim kupienia większego majątku 
ziemskiego w Królestwie, zatem z wiosną zape­
wne przyjedzie nie koncertować, lecz odpocząć 
w Piotrkowskiem."

m m i

źlicy stawów i kości z przedstawieniem cho­
rych; dr. Kiecki z Krakowa: O wyklucza­
niu pętli jelitowych z demonstracyą; profesor 
Rydygier: O sztucznej przetoce pęcherzowo-od- 
nytnicowej z przedstawieniem chorej; dr. Kryń­
ski z Krakowa: W sprawie zakażenia z powie-

gościnny występ panny Heleny Marcello, artystki 
teatrów warszawskich. — Jutro, we czwartek, 
w teatrze kr. Skarbka, „Aria i Messalina“, 
tragedya w 5 akaeh a 6 odsłonach przez Ad. 
Willbrandta. Pożegnalny gościnny występ panny 

. . Heleny Marcello, artystki teatrów warszawskich,
trza, dr. Kozłowski z Krakowa : Przedstawienie ; jeafri: letnim ostatnie przedstawienie Cheva-
przypadku gruźlicy skóry; tenże: O nowotwo- | lier;l Thiłrna na dochód Mme Tliorn. 
rach rakowych, wychodzących z gruczołów po­
towych ; dr. Gabryszewski: O guzach powłok
brzusznych; dr. Kryński: O antyseptyce w ja- i Sprawozdanie dyrekeyi teatru lir. Skarbka 
m ie brzusznej; prof. Rydygier : O wycinaniu za ezas od 4. października 1892 do 30 maja b. r. 
włokniaków, tenże: Przyczynek do operowania j j  Dramat. W ciągu sezonu zimowego w 
raka sutka; dr. Krasowski z Krakowa: Przed- teatrze ]lr Skarbka, trwającego od dnia 4 paź- 
stawienie przyrządu Sckoedego do leczenia sko- dziernjka 1892 do dnia 1 czerwca b. r., odbyło
liozy.

— Egzamin dojrzałości w c. k. gi-
mnazyum w Złoczowie odbył się pod przewodni­
ctwem dr. Ludomiła Germana, c. k. krajowego 
inspektora szkół średnich w dniach 4 do 7 lipca 
1893 r. Do egzaminu dojrzałości zgłosiło się 22 
uczniów publicznych, 3 eksternistów i 1 ekster­
nistka.

Egzamin dojrzałości złożyli: Deutsch Igna­
cy, Iwanciw Mikołaj, Jasiński Kazimierz, Łasto- 
wiecki Mikołaj (z odznaczeniem), Pańczyszyn 
Grzegorz (z odznacz.), Pohoriles Samuel, Rafa- 
łowski Artur, Rasp Aleksander, Smarzewski 
Adam, Smółka Adam, Szadkowski Piotr, Wierz­
bicki Franciszek (z odznaczeń.), Wysocki Stani­
sław (z odznaczeniem), Aleksiewicz Jan (ekster- 
nista), Freundlicb Helena (ekstern.), Kohatin 
Feiwel (ekstern), Thullie Tadeusz (ekstern.).

4 abituryentów reprobowano na rok, 5 po­
zwolono poprawić egzamin z jednego przedmiotu 
po feryach.

— Niezwykła książka. Wielce komi­
czny wypadek zdarzył się w Hyde Parku w Lon­
dynie. W pogodną niedzielę czerwcową tłumy 
snuły się po alejach. Jeden z przechodniów 
przez nieostrożność potrącił poważną damę, nio­
sącą ostentacyjnie książkę do nabożeństwa. Książ­
ka upadła, okładka jej pękła, a w środku, za­
miast kartek, zawierających tekst nabożny, uka­
zała się butelka wódki. Nim jeszcze przechodnie 
zdołali spostrzedz to, szanowna dama ulotniła 
się i znikła wśród tłumu.

— Pogrzeb Maupassauta odbył się
w Paryżu w sobotę przy dość nielicznym udziale 
osób. Nad grobem wypowiedział mowę Emil 
Zola. W imieniu przyjaciół przemówił w kilku 
słowach p. Henryk Creard. Figaro  donosi, że 
choroba Maupassanta powstała w skutek nad­
użycia eteru i haszyszu.

— O Paderewskim pisze paryski ko­
respondent Wieku: „W jednej z sal paryskiego 
salonu wisiał niewielkich rozmiarów portret, przed 
którym, gdym przechodził, stała gromadka lu­
dzi, i doleciał mnie głos: „fameux pianistę po- 
lonais  k i.“ Zbliżywszy się do owego por­
tretu, poznałem naszego Ignacego Paderewskie­
go. Powziąłem tedy zamiar odwiedzenia mego 
dawnego znajomego, a że adresu nie wiedziałem,

się 280 przedstawień, z których przypada : a) na 
dramat i komedyę przedstawień 146, b) na operę 
przedstawień 64 , c) na operetkę przedstawień 
64, d) na występy artystów obcych i t. d. przed­
stawień 6 .

W dziale dramatu i komedyi przedsta­
wiono sztuk 75, z czego przypada na utwory 0- 
ryginalne sztuk 43 , na utwory autorów obcych 
sztuk 32.

Dramatów przedstawiono 25, komedyj 50.
Sztuk nowych przedstawiono w tym czasie 

21, a to: oryginalnych 12, tłómaezonych 9 Wzno­
wiono zaś sztuk 19, mianowicie: 9 oryginalnych 
a 10 tłómaezonych. W ciągu więc każdego mie­
siąca wystawiono przeciętnie 5 sztuk bądź to 
nowych, bądź też wznowionych.

Do sztuk, po raz pierwszy na scenie lwow­
skiej wystawionych, należą:

„Nasze anioły11 przedstawiono 5 razy, 
„Chamska dusza11 2, „Dla świętej ziemi11 3, 
„Fredzio11 3, „Wejście w świat11 6, „Chwast11
2, „Ostatni akt" 3, „Już go mam11 6, „Pan 
poseł11 4, „Górą Radziwiłł11 5, „Prawa serca11
3, „Watażka" 3, „Ostatnie słowo" 2, „Winny"
4, „Pod maską11 2, „Hedda Gabler11 2, „Po­
wietrze wielkomiejskie" 7, „Zazdrość11 2, „Lo- 
lota" 3, „Skowronek11! , „Podróż na wschód" 3.

Sztuki wznowione są następujące:
„Na jedną kartę11 2, „Robert i Bertrand11 

3, „Majster i czeladnik" 1, „Przeor Paulinów11 
2, „Państwo Wackowie" 3, „Przyjaciele11 2,
„Rozbitki" 3, „Skalbmierzanki11 3, „Balladyna11
5, „Sprawa Clem enceau11 1, „Zaproszenie do
walca11 1, „Starzy kawalerowie11 4, „Głośna 
sprawa" 2, „Fedora" 2, „Ćwiartka papieru" 1, 
„Poskromienie złośnicy" 6 , „Pan i pani" 5, 
„Kawaler z fiołkami11 2, „Chamillae" 1.

Z poprzedniego sezonu powtórzono sztuk 36, 
a to 23 oryginalnych, a 1 3  tłómaezonych. Sztuki 
te są następujące:

„Pan Jowialski" 2 , „Kościuszko pod Ra­
cławicami" 2, „Oj, mężczyźni, mężczyźni" 4, 
„Dziady11 1, „Gwiazda Syberyi" 1, „Krakowiacy 
i górale11 2, „Złoty cielec11 3, „Hulaj dusza" 1, 
„Zemsta11 2, „Pierwszy bal11 2, „Schadzka11 1, 
„U doktora11 1, „Pierwiosnki" 2, „Teść" 2, 
„Pupil pupila11 2, „Miód kasztelański" 1 , „Za­
ręczyny Zosi" 1, „Dzieciaki" 2, „Sen" 1, „Dra­
mat jednej nocy" I, „Panie kochanku" I, „Przed

„Syn Gihoyera" 1, „Wilhelm Tell" 1, „Na za­
wsze" 1, „Trzy kapelusze11 1, „Zemsta bogini" 
1, Dwie sieroty" 1, „Skąpiec" 1, „U ciotuni11 
1, „Otello" 1.

Ze sztuk oryginalnych przedstawiła dyrek- 
cya 8 sztuk na scenie lwowskiej przed wszyst- 
kiemi inuemi sztukami polskiemu Są to sztuki 
„Chamska dusza", „Fredzio", „Chwast11, „Osta­
tni akt", „Pan poseł", „Górą Radziwił", „Pra­
wa serca", „Watażka".

Sztukom oryginalnym poświęcono przedsta­
wień 92, sztukom autorów obcych 54.

Z artystów, wchodzących w skład dramatu 
i komedyi wystąpili pp.: Bogusławska 17 razy, 
Chmieliński 79, Chmielińska 12, Cichocka 70, 
Czaplińska 57, Chądzyński 41, Dembicki 86 , 
Dzirytówua 29, Feldman 89, Fiszer 66, Go­
styńska 69, German 49, Hierowski 89, Kliszew- 
ski 73, Kiernicki 74, Otrembowa 50, Pankie­
wicz 45, Praun 30, Rybicka -54, Stachowicz 82, 
Sznage 43, Stępniewska 3, Stróżewski 103, 
Szobert 61, Trapszo 108, Walewski 81, Wo- 
leński _ 85, Wysocki 64, Zawadzki 34, Zboiński 
114, Żelazowska 63, Żelazowski 74.

Gościnnie występowali: Sara Bernhardt 2 
razy, Rapacki 7.

II. Opera i operetka. W dziale opery da­
no przedstawień 64, a przedstawień oper 18. 
Wystawiono zaś dwie nowe opery, a to „Barba­
rę Radziwiłłównę" przedstawień 6 i „Pajaców" 
10, wznowiono trzy opery, a to „Faworytę" 3, 
„Martę" 5 i „Lunatyczkę11 3. Do oper, dawa­
nych w roku poprzednim należą „Halka11 2 , 
„Carmen" 1, „Straszny dwór" 6, „Łueya z 
Lammermoru“ 2, „Aida" 2, „Rigoletto" 1, 
Faust" 2, „Bal maskowy11 1, Trubadur" 1, 

„Gioconda" 2, „Mignon" 2, „Romeo" 2, „Cavalle- 
ria rusticana11 13.

W dziale operetki przedstawiono operetek 18 
na 64 przedstawień. Do operetek, po raz pierw­
szy na scenie lwowskiej wystawionych, należą: 
„Dziecko szczęścia11 przedstawień 13, „Lirni- 
czka z Sabaudyi" 6, „Gorąca krew" 15, „Pairn- 
pol i Perinette" 2, „Muszkieterzy w konwikcie11 

operetka wznowiona „Angot11 była daną dwa 
razy, a z operetek dawniejszych największem po­
wodzeniem cieszył się „Ptasznik z Tyrolu" przed­
stawiony 7 razy.

W dziale opery i operetki wystąpili pp.: Bo­
gucki 60 ,Bernhard 52,Bellincioui24, Biondelli 28, 
G asińskil06, Jerzyna51, Jeromin42, Kasprowi- 
czowa 128, Kiczman 102, Kliszewska 36, Kar­
piński 3, Laskowski 51, Łomiński 123, Myszu- 
ga 66, Myszkowski 70, Oiszański78, Pawlików 
17, Radwan 105, Skalski 62, Skalska 70, Ta 
borski 41, Zegarkowski 56.

Debiutowali: Kruszelnicka 3 razy, Górski 
1 raz, Szym ański 1 raz

Personal teatralny składa s ię : dramat i 
komedya osób 35, opera i operetka 22, chór 
żeński 25, chór męski 21, orkiestra 36, służba 
38, administracya 13, razem osób 190.

W ciągu minionego sezonu sala teatralna 
została kosztem miasta odnowiona, a w marcu 
b. r. zaprowadziła dyrekeya w całym budynku 
własnym kosztem światło elektryczne.

Do Związku handlowego Kółek roi 
niczych przystąpili w dalszym ciągu nastę ­
pujący członkowie: Z udziałem  200 zł Ale­
ksander Greyber, dzierżawca dóbr Kraków. 
Z udziałem 50 zł.; Emma Jaworska, żona 
prot. dr. med., K raków ; Józef Kwiciński, u- 
rzędnik Tow. Wzaj. ubezp., Kraków. Z udzia­
łem 25 zł.: Bogusław Bzowski, wł. dóbr Dro- 
g in ia ; Jan  Bijałd, wł. sklepu, K raków ; S ta­
nisław Dąbski, wł. dóbr R udna; Kazimierz 
Doliński, wł. dóbr Mrowia ; Ignacy Drewnow­
ski, starszy inżynier kolei państw ., K raków ; 
Józefa Gralewska, wdowa po aptekarzu, K ra­
kó w ; Eustachy Hałaciński, introligator, Kra­
ków; Józef Krzanowski, kierownik II. szko­
ły, Kraków ; Leonida M ałachowska, wł. dóbr, 
K raków ; Franciszek Mączka, dzierż, dóbr 
Lubomierz; W acławowa Oberska, wł. dóbr H u­
sów ; Franciszka hrab ina Potulicka, G linia­
ny; Mikołaj hr. Rey, wł. dóbr Przyborów; 
Zofia Rosnerowa, Kraków; Towarzystwo Pań 
Miłosierdzia, Kraków, i Kółka rolnicze w M ar­
kuszowie, Gorzowie i Ujanowicach.

Targ zbożowy,

L w ów , 12 lipca: pszenica 8'75 do 9-— 
żyto t>'50 do 6 75, jęczmień 5 — do 5 75t 
owies 6 25 do 6 75, rzepak — — do -— •— , 
groch— — d o , wyka 5 60 do 6 — nas. 
lniane 11 50 do 12 '— , nasienie konopne
9'50 do 9 '7 5 , bób — —  do  - .
bobik 5*50 do 6' , hreczka —  — do —• ’
koniczuua czerwona 60 do 68 biała

2 '—  do 85' , szwedzka — do  •
km inek 2 5 '—  do 26 '— , anyż — ' - do — - 
kukurudza stara — ■■— Jo — ■ , nowa — -  do
— •— , chmiel 85 .— do 90 , spirytus gotowy 
15 '—  do '— , Waranty na wrzesień — *— 
do — — .

Usposobienie mdłe

K raków : pszenica biała 9' — do 9 25, ezerwo 
na — do — , żółta, —• -  do — — ,źvto  7  50 do 
7'60, jęczmień browarny 7'— do 7 25,' piwtewm  
6 30do (j 60, owies 7bl> do 7*80, groch 10- - do 12 — . 
koniczyna ..zerwo na — •— do — ■—, biała • do 
— ■ rzepak 13'50 d;> 14' — .

Usposobienie stałe

L it,' : pszenica węg. 9 30 do 9 80, górno- 
austryaeka 8' — do 8'35, żyto góruo-anstr. ?•— da 
7-75, węg. —•— do —'—Jęczm ień węgierski — -—
d<>   , górno-austr —. -  do —-—, górno - austr.
pastewny 5 ' ł0 do 6 —, koniczyna — do — 
nowa kukurudza 6 50 do 8*75, owies górno-austr 
7'80 do 8 -50, czeski 8'40 do 8'80, nasienie lniane 
górno-austr. — •— do —1—, chmiel górno - austr. 
prima 68 do 72, es port 54 do 63, słód austr. 
13-75 do 14 35, m r v  °ki 14 50 do 15 -50 Spirytus 
bez oO-itku j ro 10 000 litr procent 18'40

P r a g a :  pszenica, czeska 8 6 0  do 9 i 5 Wt,_ 
gierrka — -  do — morawska — do 
żyto 7-20 do 7*50, owies 8 8 ó do 9'20, soczewica
—'— do — ■— , g r o c h  - d o  — , bóu —■■— do
—*—, jęczm ień 7*60 do 8 50, rzepak 16-— do —-_

i rae,rakowy 37 .— do —*—, kukurudza . w y ­
ka do ' , mak —■— do 43. uas. kon-.pie
— •— kminek —•— do —-

I HANDEL
Komitet e. k. Towarzystwa gosp. 

gal. zamierza, jak  się dowiadujemy z nade­
słanego nam komunikatu, wysłać w bieżącym 
roku kom isję w Poznańskie i do ościennych 
prowinncyi pruskich, celem zakupna stadni­
ków rasy Oldenburskiej pełnej krwi dla obór 
zarodowych 
tej

Targ zbożowy zagraniczny.
Szczecin. Pszenica na li pice 156'50, wrze 

j sif-ń-październik 161-50, i j to 111 lipiec 141'—, na 
; wrzesień-pHdz.iernik 145-50, olej rzepakowy na 
I lipiec 48'ćO, wjzesieu-pnździernik 48-50, spirytus 
1 36'—.

Kolonia: pszenica na marzec na maj
; — •— , ż jto  na marzec — - —. i u  maj , olej rze­

pakowy 61-70, na paździer ik —.

Hamburg. Pszenica holsztyńska 163'— do 
165 —, żyto meklt-mburskic 15G-— do 1:34*—, połu- 

- duiowo-rossyjskie 110'— do •—, olej rzepakowy 
50-—, spirytus 24-50.

B erlin  : pszenica na lipiec 159-75, wrzesień-
m  ra c y  u m e u u u m u t j  pesirej  ar m  u u i  u u u ,  paiidziernik 163 75, żyto loco 1 4 5 ' - ,  na lipiec 14^75, 
.rodowych- subw encjonow anych. Chcąc przy fi^c-sierpień i ,5 75. wrzesUń-październik  14025) 
j sposobności i innym hodowcom w kraju jęczmień 140 do 170 - ,  owies na lipiec 177-75* 

ułatw ić sprowadzenie bydła rozpłodowego ' wrzesień- azdzieniik  1 r>7 olej rzepakowy' 48 80, 
rzeczonej rasy, podejmuje się komitet zaku- ' ytl,s PI0Cl'ut 1 rallesa
pna na rzecz innych hodowców i przyjmuje 1 
zamówienia, które wnieść należy pisemnie ! 
najdalej do 25 lipca b. r. z wymienieniem 
liczby sztuk, tudzież płci i wieku, oraz nade­
słaniem  zadatku wyrównywającego mniej 
więcej połowie ceny kupna, do Komitetu c. k. 1 
Towarzystwa gosp. gal. we Lwowie — ul. 
Ossolińskich 15.

Komitet ogłasza dalej, że jakkolwiek 
w bieżącym roku nie zam ierzał sprowadzać 
z Szwajcaryi bydła oryginalnego rasy Simen- 
thal dla subwencyonowanycli obór zarodo­
wych, to jednakże ze względu na zgłoszenie 
się jednego z pryw atnych hodowców, który 
życzy sobie, żeby Kom itet znaczniejszą liczbę 
bydła oryginalnego dla niego zakupił, Ko­
m itet byłby gotów wysiać do Szwajcaryi ko- | 
misyę złożoną z jednego z znakomitych bo- j 
dowców z inspektorem  chowu bydła, celem 
zakupna oryginalnego rozpłodowego bydła 
dla pryw atnych hodowców. Komitet wzywa 
zatem hodowców, którzy by chcieli za p o - ! 
średnietwem  Komitetu nabyć bydło rozpło­
dowe rasy Sim enthal, aby zgłosili się do K o -1 
initetu najdalej do dnia 20 lipca b. 1*. poda­
jąc
buja. Skoro liczba zgłoszonych sztuk rasy

W r o c ła w :  pszenica 15-75 marek, żółta 15-50, 
żyto 14- 0, owies 17- r/.epak — — , olej rzepakowy 
na m arze;  —‘— , na lipiec 50-—, kubnnidza • — 
s pirytu* 56-— m.

Sprawozdanie tygodniowe Izby han 
ii Iow ej i przemysłowej o cenach zhoża i produktów 
we Lwowie, od 17 czerwca do 24 czerwca, b. r. 
bez opłaty akcyzowej. Pszenica 8'70 do 8 95, 
żyto 6‘50 do 6-70, jęczmień browarny 5'40 do 
5*70, pastewny 5 '— do 5'25, owies 6*50 do 
6 75, hreczka8 " do 9 '—, kukurudza zeszło­
roczna 5 40 do 6 30, nowa — -— do '— , 
groch do gotowania 5 75 do 9 50, pastewny 

, 5 . — do 6*25, fasola 7 — do 7 50, bobik 5’— 
i do 5 75, wyka 5’ do 6 —, koniczyna 65- 

, koniczyna szwedzka — •—  do — - 
anyż rossyjski 34' do 38- anyż płaski 36-— 
do"87- kminek 24 -  do 2 5 '— , rzepak zi­
mowy 12 50do 14'50, rzepak letni nowy 1 3 5 0  do 
1 4 —  gtary — ' — do ' —- Inianka 9 ■ 
do 1 0 ' nasieuie lniane 1 0 '—  do 1 2 -— , 
chmiel nowy 1 4 3 '— do 148' —, nafta zwykła— *-
do — * - salonowa — ' — do — ■—  wszystkot e t u  nam a ic !  uu u u i a  r ipca u. i .  puua-  , i n  n n n  hj

: liczbę wiek 1 płeć sztuk jakich potrze- “  lł00 kńô  W '™  \ 0̂ ^ 'P ro c e n to w y , 
ją. Skoro liczba zgłoszonych sztuk rasy S i - : 5 0 5 ^ 0  5 0 ^ 5  * konsuim-yjnyia

m enthal wyniesie przynajmniej 20, wysianie ; 
kom isji zostanie stanowczo zdecydowanem, 
i zażądane będą ze strony Komitetu zadatki 
w wysokości odpowiadającej w przybliżeniu 
prawdopodobnej cenie zakupna. •
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STATU A POCZTA
Na j j . "  P a n  udał się przedwczoraj z 

Zell-am-See na wycieczkę do K aprunerthal, 
wczoraj popołudniu zaś odbył wycieczkę na 
Schm ittenkóhe.

Najd. A r c y k s ię ż n a  M a r y a  W a l e r y a  
przybędzie dnia 19 b. m. do Gastein.

„Dziennik rozporządzeń wojskowych11 
ogłasza: Najj. Pan zam ianował księcia pru­
skiego Fryderyka Leopolda w łaścicielem  puł­
ku huzarów nr. 2.

P . M inister handlu m argrabia B a e -  
ą u e h e m  wyjechał przedwczoraj do Ins- 
bruku celem zwiedzenia wystawy krajowej a 
P. M inister rolnictw a hr. F a l k e n h a y n  
do Ischl.

Dzienniki wiedeńskie donoszą, że prze­
słuchiwanie galicyjskich ekspertów w ankie­
cie przemysłowej rozpocznie się 24 lipca i 
potrwa do 1 sierpnia. Dzisiaj i w dniach n astęp ­
nych będą przesłuchiw ani eksperci mo­
rawscy.

Do Czasu te legrafują z W iednia: Ze 
względu na brak paszy dla bydła, zażądało 
M inisterstwo rolnictw a od korporaeyj rolni­
czych opinii, czy by nie wypadało ogłosić o- 
gólnego zakazu wywozu paszy. Większość o- 
świadczyła się na razie przeciw zakazowi. 
Prawdopodobnie jednak zakaz zostanie ogło­
szony.

W Gilli odbył się w niedzielę wiec 
dolno-styryjskich Niemców, w którym  wzięli 
udział zarówno stronnicy zjednoczonej lewicy 
n iem ieckiej, jak i członkowie partyi niem ie­
cko narodowej. Uchwalona na wiecu rezolu- 
cya zaznacza konieczność zaprowadzenia ję- 
zyka niemieckiego, jako języka państwo­
wego w szkołach dolno-styryjskich miast 
i m iasteczek , oraz kładzie nacisk na 
wspólność interesów wszystkich Niemców 
w Austryi. Z obecnych na zgromadzeniu 
Syryjskich deputowanych da parlam entu za­
b ra ł między innymi głos hrabia S turgkh i 
oświadczył, że lewica niewątpliw ie przejdzie 
do opozycyi, jeżeli Niemcy w Czechach „nie 
otrzym ają zadośćuczynienia za brutalne za­
chowanie się Młodoczechów podczas osta 
tniej sesyi sejmowej". W iec został, zdaje 
się, umyślnie w tym  celu zorganizowany, 
aby powstrzymać dość głośną w ostatnich 
czasach opozycyę , jaka się wśród ludności 
niemieckiej krajów południowych objawiła 
przeciwko traktowaniu wewnętrznych sporów 
h esk ich  , jako zasadniczej osi polityki we­
wnętrznej w Austryi.

Głosowanie w parlam encie niemieckim 
nad ustaw ą wojskową ma nastąpić już we 
uzwartek. W takim razie sesya zostałaby 
Zamknięta już w sobotę.

Germania donosi, że Polacy głosować 
będą za ustaw ą, jednak część ich oddali się 
przed głosowaniem. Wiadomość tę należy 
uważać za błędną ; z jednej bowiem strony 
P° deklaracyi ks. Jażdżewskiego abstertcya 
byłaby także złamaniem solidarności K o ła ; 
z drugiej zaś strony w iadom ości, jakie 
w ostatnich dniach podawała Germania 
* k o ła  polskiego , okazały się wszystkie fał- 
szywemi.

Wiadomo, że ustawa niemiecka o za 
* bezpieczeniu losu robotników okaleczałych i 

0 zabezpieczeniu robotnikom renty na sta- 
r °ść , wywołała pewne niezadow olenie, m ia­
nowicie skutkiem utrudnienia m anipnlacyi 
®eiagania opłat na asekuracyę. Otóż w par­
lamencie niemieckim członkowie centrum 
uczynili wniosek , dom agający się wezwania 
r ządu, aby na mocy dotychczasowych do­
świadczeń na ' najbliższej sesyi parlam entu 
Przedstawił projekt reformy rzeczonej ustawy.

Organ rossyjskiego m inisterstw a skarbu 
°Słasza okólnik m inistra skarbu do urzędów 
ciowych, według którego zniżenia cłowe, 
Przyznane Francyi traktatem , wejść mają 
r'. od 12 b. m. n. st. wobec wszyst-
, Państw europejskich , z wyjątkiem Au-

Peru ’ N iem iec i Ameryki Północnej i

Praw . Wiest. zamieszcza tekst rozpo­
r ą  zenia 0 utworzeniu w Rzymie posady 

genta rossyjskiego dla spraw duchownych 
rzym sko-katolickich. Tekst rozporządzenia 

*".ZIV1 ' »Postanow iono: 1) Utworzyć przy 
m isterstwje spraw wewnętrznych, w depar- 
tnencie obcych wyznań, posadę agenta dla 

■ Pfaw duchownych rzymsko-katolickich w Rzy- 
®je z rangą V klasy i p en sją  1500 rubli 

złocie. 2) M inister spraw wewnętrznych, 
t . Por°zumieniu z m inistrem  spraw zagra- 

mznychj opracuje instrukcyę i określi p ra ­

wa i obowiązki wzmiankowanego agenta. 
3) Roczny wydatek w ilości 1500 rubli 
w złocie na pensyę dla agenta, pokryty być 
winien z procentów od kapitału pomocnicze-- 
go duchowieństwa rzymsko katolickiego11.

Oficjalnie donoszą z P e te rsb u rg a : Trzy 
lata tem u ukazał się rozkaz najwyższy, aby 
z początkiem roku szkolnego 1892/93 w pa­
rafialnych szkołach luterańskich, o ile nie 
przysługują im prawa gim nazjów  i szkół 
realnych, wykład wszystkie! przedmiotów, 
wyjąwszy nauki re lig ii, odbywał się w języ­
ku rossyjskim, w którym to celu pozosta­
wiono jeszcze dwa lata, by nauczyciele 
owych szkół mogli przygotować się do wy­
kładów w języku rossyjskim. Ponieważ 
w ubiegłym roku szkolnym w kilku w ypad­
kach dano ostatnie odroczenie rozporządze­
nia, przeto ministerstwo oświaty oznajmia, 
że od bieżącego, 1893/94 roku szkolnego, re­
forma ta wejdzie w życie w całej rozciągło­
ści, i żadne wyjątki nie będą już dozwolone 
nawet dla szkół, najstaranniej prowadzonych".

Izba włoska, jak  donieśliśmy, zakoń­
czyła już obrady nad reform ą ustaw y ban­
kowej przyjąwszy rządowy projekt tej refor­
my 222 głosami przeciw 135. Przed samem 
głosowaniem miało miejsce hałaśliw e zajście 
wywołane przez deputowanego Bovio. Wy­
raził on niezadowolenie swoje ze spraw oz­
dania ankiety parlam entarnej, która m iała 
się zająć zbadaniem sprawy nadużyć ban­
kowych, chociaż sam, jako członek tej komi- 
syi, sprawozdanie to podpisał. Dla przy­
spieszenia prac ankiety, mówił, Bovio nale­
żałoby zażądać aktów procesu T an longo ; 
dziś jeszcze rabują resztę aktywów banku 
rzymskiego. „Gdy patrzę na deputowanych, 
przystępujących do urny dla głosowania nad 
ustawą bankową, mógłbym wymienić wielu 
skomprom itowanych11. (G łosy: Wymieniaj
pan, prosimy o nazwiska).

Prezydent Z an a rd e lli: Panie deputo­
wany, nie masz prawa głoszenia takich oska­
rżeń ogólnikowych, powołuję pana za to do 
porządku i odbieram panu głos, ponieważ 
odbiegasz od przedmiotu. ■

W ystąpienie to prezydenta wywołało 
głośne protesty radykalistów  i taką wrzawę 
w Izbie, iż prezydent m usiał przerwać po­
siedzenie. Po zagajeniu napowrót posiedzenia, 
Bovio przyznał, iż nie m iał praw a przem a­
wiać, tak, jak  to uczynił. Dep Oayalotti pro­
ponuje wniosek, w którymby Izba wezwała 
kom isję ankietową do oświadczenia, czy do­
tychczas natrafiła na ślad deputowanych 
skompromitowanych w sprawie bankowej. 
Prezes gabinetu Giolitti sprzeciwił się je ­
dnak temu wnioskowi, który też został od­
rzucony.

Jednocześnie z manewrami floty fran­
cuskiej na morzu Sródziemmem (w zacho- 
dniej jego części) odbędą się wielkie mane­
wry floty włoskiej na morzu Tyreriskiem, w 
których wezmą udział 24 pancerniki i 28 
łodzi torpedowych. Na zakończenie odbyć się 
ma przegląd floty w bliskości Spezzii.

Dzienniki włoskie donoszą, że Moniteur 
de Rome, jeden  z organów, pozostających 
w stosunkach z W atykanem , ma przestać 
wychodzić.

Wojskowy komendant Paryża generał 
Saussier, zarządził, aby w dniu 14 b. m., 
to jest w dniu rocznicy zburzenia Bastyli. 
pułki gwardyi nie brały udziału w przeglą­
dzie wojska na Longcham ps. Cała jedna dy­
w izja kawaleryi będzie w dniu tym skonsy- 
gnowana w koszarach.

W  paryskiej radzie m unicypalnej wniósł 
socyalista Y aillant, ażeby sumy, które do­
tychczas rokrocznie przeznaczano na urzą­
dzenie uroczystości narodowej w dniu 14 
lipca, rozdzielono teraz pomiędzy robotników 
pozbawionych zajęcia.

W ymieniany jako następca Lozego w 
urzędzie prefekta policji w Paryżu, Lepine, 
był dotychczas prefektem departam entu Seine- 
et Oise. Loże był prefektem  policyi od m arca 
r. 1888. Przekształcił on całą służbę poli­
cyjną w Paryżu i urządził ją wzorowo a ze 
straży bezpieczeństwa wytworzył oddział, 
który śmiało walczył ze wszystkiemi zbiego­
wiskami ulicznemi. Niemałe zasługi położył 
w czasie zwalczenia boulanżyzmu. Teraz ma 
Loże zostać dyplomatą a mianowicie posłem 
w A tenach.

Znany z wielkich nadziei, jak ie  do wy­
stąpienia jego podczas jednej z licznych dy- 
skusyj nad spraw ą panam ską we francuskiej 
Izbie deputowanych przywiązywano, b. fran  
cuski m inister m arynarki Cavaignac, m iał w 
ostatnich dniach mowę programową na zgro­
madzeniu wyborców w Saint - Calais. Mowa 
ta, jak w ogóle wszystkie mowy wygłaszane 
przez Cavaignaca od czasu sprawy panain- 
sk ie j, wymierzona była głównie przeciw tak 
zwanej koncentracyi republikańskiej i prze­
ciw dzisiejszym obyczajom politycznym, które 
dzięki przewrotności jednych a słabości dru­
gich, doszły obecnie do takiego zepsucia.

Śledztwo przeciw Nortonowi i redakto­
rowi Cocarde, Ducretowi, zostało — jak do­
noszą z Paryża - ukończone, a sprawa od­
dana trybunałowi przysięgłych. N orton miał 
być wczoraj odstawiony do więzienia Mazas.

W edług poprzednio już podanych wia­
domości, stortbing norweski przyjął ustawę, 
wprowadzającą dla norweskich okrętów han­
dlowych flagę wyłącznie norweską, nie no­
szącą znaku Unii ze Szw ecją. W ciągu dy­
skusji nad tą  ustawą prezes gabinetu Stang 
zaznaczył, że według jego przekonania lu­
dność norweska pragnie utrzym ania unii w 
tej formie, w jakiej ją  wytworzyli ojcowie, 
jedynie ze zmianami, których duch czasu wy­
maga. Tern mniej zaś jest powodu prow adze­
nia polityki demonstracyjnej i irytującej, gdy 
Szweeya wyciągnęła dłoń braterską do zgo 
dy. Obecną flagę sankeyonowała większość 
ludu norweskiego. Członek opozycyi Lóvland 
zaznaczył, że w projekcie zmiany flagi nie 
ma złej woli w obec unii, na co jednakże 
radykalniejszy i więcej otw arty w tym  wzglę­
dzie Gunuar Knudsen zapew nił, że wszel­
kie usiłowania muszą być skierowane ku zer­
waniu unii.

Nie ulega kwestyi, że wszelkie usiło­
wania radykałów norweskich ku temu są 
skierowane. Aften posten powiada, że nowa 
flaga nie będzie powiewała nad wojennymi 
okrętam i norweskimi, lecz tylko nad sta­
tkami „szkoły korsarzy, która drobną rozpo­
rządzając większością korsarską wojnę rozpo­
czyna przeciwko przyjacielowi unii".

P rasa  nie wątpi o tem, że król nie u- 
dzieli san k c ji postanowieniu co do zmiany 
flagi.

P all M ail Gazette ogłasza artykuł lor­
da Salisbury’ego, w którym przywódca angiel­
skich konserwatystów w ykazuje, jak bardzo 
to uchwalenie bilu o Home-rulu zaszkodzi 
powadze W ielkiej Brytanii na zewnątrz i jej 
zagranicznym stosunkom. Szczególnie obawia 
się Salisbury ujemnego wpływu samorządu 
irlandzkiego na stanowisko Anglii w In- 
dyach, tudzież niebezpieczeństw a, jakie mo 
że powstać dla A nglii na wypadek wojny 
z chwilą, gdy Irlandya otrzyma autonomię, 
a to w skutek położenia Zielonej W yspy i 
odwiecznej nienawiści Irlandczyków do An­
glii.

Wiedeń, 12 lipca. Parowiec K aiserin  
Elisabctli z Najd. Arcyksięciem  Franciszkiem  
Ferdynandem  na pokładzie zawinął do przy­
stani w Singapore. Najd. Arcyksiążę znaj­
duje się w najlepszem zdrowiu.

Wiedeń 12 lipca. Dyrektor gimnazyum 
w Samborze dr. Ignacy Petelenz otrzymał 
krzyż kawalerski orderu Franciszka Józefa.

A djunkt adm inistracyjny przy dyrekcyi 
lasów i domen we Lwowie, A rtu r M ueller 
mianowany sekretarzem  administracyjnym.

Wiedeń, 12 lipca. A dm irał br. Ster- 
neck udał się na inspekcyę do Tryestu.

Wiedeń, 12 lipca. Polit. Corresp. do- 
wiaduje się, że rokowania w sprawie traktatu 
handlowego z Rum unią zostały odroczone 
do początku jesieni, a to ze w z g lęd u  że n a ­
deszła obecnie pora urlopów.

Dzienniki donoszą: Rząd austryacki i 
węgierski, z powodu mnożących się coraz 
bardziej utyskiwań na złe zbiory paszy dla 
bydła, rozważają, czy nie należałoby wydać 
zakazu wywozu siana, koniczyny i innej pa­
szy. Z pod zakazu wyłączone miałyby być 
jęczm ień, owies i kukurudza.

Wiedeń, 12 lipca. Centralny wydział 
Towarzystwa gospodarczego w W iedniu u- 
chw alił oświadczyć się przeciw wydaniu za­
kazu wywozu paszy.

Rada kultury krajowej w Pradze zasta­
naw iała się natom iast wyczerpująco nad nie­
bezpieczeństwam i, jak ie  mogą wyniknąć z 
braku paszy i uchw aliła szereg wniosków, 
zmierzających do zapobieżenia temu brako­
wi. Nam iestnictwo wT Pradze jeszcze przed 
otrzymaniem tych wniosków Rady kultury 
krajowej, poczyniło zarządzenia, zmierzające 
3 ■ szybkiego usunięcia niedostatku paszy. 
Z powodu tego niedostatku musiano w li­
cznych miejscowościach powiatu Telchen 
przyzwolić na przymusowe wybicie koni i 
bydła.

I n s b r u k  12 lipca. Z powodu oberwania 
się chmury, miejscowości Briixlegg, Kundl 
i Worgl częściowo ̂ zniszczone. W ielu osób 
nie można odnaleść. Dolina Z illerthał zalana. 
K om unikacja przerwana.

B e r l i l l ,  12 lipca. C a rew icz  przybył 
wczoraj o godzinie 8 min. 35, i został na 
stacyi W ildpark powitany przez cesarza. 
O godzinie 10 zrana udaje się z Wildpark 
do B erlina, zkąd wyjedzie w dalszą podróż.

Berlin 12 lipca. Carewicz odjechał 
ztąd dziś w nocy. Cesarz W ilhelm odprowa­
dził go na dworzec. Pożegnanie było jak 
najserdeczniejsze.

Londyn 12 lipca. B iuro Reutera do­
nosi: Położenie w Rio Grandę jest kry­
tyczne.

W Izbie gmin przy rozprawie nad bil­
lem o Home-rule zdarzyła się scena gwał­
towna. Dep. Brodrick wyraził się w sposób 
ubliżający o rasie irladzkiej, co dep. Seston 
wśród hucznych oklasków z ław narodowców 
nazw ał grubiaństwem. Sexton na wezwanie 
przewodniczącego po dłuższem wahaniu opu­
ścił salę posiedzeń.

Konstantynopol, 12 lipca. Sułtan 
nadał khedywowi Egiptu order Imtiaz. Wczo­
raj odbył się wjJildiz-kiosku obiad, w którym 
wziął udział su łtan, khedyw, wielki wezyr i 
inni dygnitarze, ogółem 80 osób.

Telegrafowany Kurs wiedeński.
W iedeń, 12 lipca 1893, godzina 10 

m inut 30. Akcye kredytowe 337-12, Akcye 
kolei państwowej 309-25, Akcye tytoniowe 
184-—, Anglo - austryackie 150 50, Union- 
bank — — , Kolej Karola Ludwika —1— , 
Południowa 103 25, R enta papierowa —"—, 
5-prc galic. hipoteczne obligacje Banku dla 
krajów koronnych 249 7 5 ,listę zastaw ne— -— , 
galic. obligacye indem nizacyjne — •—, 4 1/*- 
prc. listy zastawne banku krajowego 100 '— , 
4 1/2-prc. pożyczka krajowa z roku 1893 100-50, 
Napoleondor — •— , Rubel papierowy ■"— . 
4-prc. węgierska renta złota — , za 100 
marek 60 '52. Usposobienie spokojne.

W iedeń, 12 lipca 1892 r. godz. 2, 
minut; — , Akcye kredytowe 337-12, Alp 
Tow. górnicze 58 40, W ęgierskie akcye kre­
dytowe 412 25, Akcye anglo - austryackie 
151'— . Akcye banku Union 251-—, Akcye 
kolei Karola Ludwika 218-50, Akcye kolei 
Północnej 287 50, Akcye kolei Południowej 
103-35, Losy tureckie 49 — , Akcye kolei p ań ­
stwowej 309 15, Akcye kolei Lwowsko-Ozer- 
niowieckiej 258"— , Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 98'25, W iedeńskie losy 
komunalne 175 25, Akcye tytoniowe 184-50, 
W ęgierskie obligacye indemnizacyjne 9 6 8 0 , 
Akcye kolei E lbeta l 238 '— , Akcye banku dla 
krajów koronnych 249 80, 4-prc. węgierska 
ren ta  złota 115 45, Akcye banku związko­
wego 12P75, Rubel papierowy 1-30-50, W ę­
gierska ren ta  papierowa 9465 . Usposobię 
nie słabe.

Wiedeń, 11 lipca 1892 r. godzina 3.. 
m inut 30. Akcye kredytowe — •— , Anglo - 
austryackie — '— , Akcze banku dla krajów 
koronnych — ■— , Akcye kolei Karola Ludw i­
ka — , Południowa — ■— , R enta pap iero ­
wa — •— , Galicyjskie listy zastaw ne 5-pro- 
centowe — ■— , Galicyjskie obligacye inde­
mnizacyjne 5-prc. — '— , Galicyjski bank ru­
stykalny —•— , Losy z. r. 1883 — ■ — , Na­
poleondor — " —, Rubel papierow y — •— , za 
100 m arek — '— . Uspusobienie — .

Telegramy zbożowe z d. 11-go lipca 
189-3 r. W i e d e ń :  okowita per 10.000 litr. 
procent ]6 80 do 1 7 — zł. B u d a p e s z t ,  
Pszenica na wiosnę 7'98 do 8 1 8  zł. B e r l i n  
pszenica (na sierpień) 159 50 do — ■—  z ł ,  
żyto — •—  do — '— zł:, spirytus 36'G0 
P a r y ż :  mąka na bieżący miesiąc 43'60 fr

Odpowiedzialny Redaktor: Adam K reehow leflkt.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na ,, Gazetę Lwowską1* 

wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu t> zł., pocztą 8 
zł.; ćwieróroeznie (od 1 lipca do koń­
ca września) w miejscu 3 zł., pocztą 
t zł.; miesięcznie od 1 do końca każ- 
iego miesiąca w miejscu 1 zł., pocztą
l  zł. 85 et,

Prenumeratorowie półroczni (któ - 
rzy p r e n u m e r u j  a od 1 lip c a  do 
końca grudnia), otrzymują Przewodnik 
naukowy i literacki, dodatek miesięczny 
do Gazety Lwowskiej, b e z p ł a t n i e ;  
ówierćroczni zaś i miesięczni za do­
płatą: pierwsi 75 et., drudzy 30 ot. 
Przew odnik, prenumerowany osobno 
kosztuje rocznie i  zł., półrocznie 2 zł. 
ćwieróroeznie 1 zł.
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Buch pociągów kolejowych.

ważny od 1. czerwca 1893 r. według z agaru lwowskiego.

D o  L w o w a Pociągi P o e i ą g i Ze L w o w a ""dociąg! r T o c i ą g i
przychodzą;

Z Krakowa (Berlina,
pospieszne osobowe odchodzą: pospieszne 1 osobowe

Do Krakowa, (W iednia,
W rocławia, W iednia) 3-08 6 0 1 9-36 6-36 9-41 W rocławia, Berlina 3-01 10-41 5-26 11-11 7 36

Z W arszawy . . . — 6 0 1 9-36 6-36 9-41 Do W arszawy . . . — 10-41 5-26 — 7-36
Z Muszyny - Krynicy Do Muszyny - Krynicy

przez Tarnów (tylko i Chabówki p. Tai
od */, do włącznie 31/s) — — 9-36 — — nów lub Rzeszów . — 10-41 — — —

Z Muszyny - Krynicy i Do Muszyny - Krynicy
Chabówki p. Tarnów — — — — 9-41 przez Tarnów (tylko

Z Muszyny - Krynicy od */7 do włącznie 81/e) — — — — 7-36
przez Tarnów lub Do Muszyny - Krynicy
Rzeszów ( tylko od przez Tarnów — — 5-26 — —
“ /„ do włącznie 16/»i — 6 0 ) — — — Do Muszyny - Krynicy

Z Muazyny-Kryniey p przez Stryj . — — — 8-01 —
Stryj . . . • • — — 9-06 1-08 — Do Nadbrzezia i Tar­

Z Nadbrzezia i Tarno­ nobrzegu . . . . — 10-41 5-26 — —
brzega ....................... — — — 6-36 — Do Podwołoczysk i Bro­

Z Podwołoczysk i Bro­ dów (z dw. głównego) 6-44 3-3b 10-16 11-11 —
dów (na dw. główny) 2-48 1002 9-46 6-21 — Do Podwołoczysk i Bro­

Z Podwołoczysk i Bro­ dów (z dw. Podzam.) 6-58 3-32 10-40 11-33 —
dów (na dw. Podzam.) 2-34 9-46 9-21 5-55 — Do Suczawy . . . 6-36 — 10-36 3-31 10-56

Z Suczawy . . . . io-ii — 7-59 12 51 711 Do Buczacza przez Ha­
Z Kimpolunga . . . 10-11 — 7-59 — — licz ............................. — — — 3-31 —
Z Radowiec . . . io-ii — 7-59 — 7-11 Do Husiatyna przez Ha­
Z Berhomethu n. S. i licz  ............................. 6-36 — — — 10-56

Czudyna . . . . 10-11 — — — — Do Słobody rungurskiej
10-56Z Now osieliey . . . — — — — 7-11 kopalni . . . — — 10-36 —

Ze Słobody rungurskiej Do Now osieliey . . 6-36 — — —
kopalni . . . . io-ii — — — 7-11 Do Berhomethu n. S. i

Z Husiatyna przez Ha­ Czudyna . . . 6-36 — — — —
licz ............................. 10-11 — 7-59 — — Do Radowiec . . . 6 36 — 10-36 — I0'56

Z Bnezaeza przez Ha­ Do Kimpolunga . . 6-36 — — 3-31 —
licz ............................. — — — 12-51 — Do Sokala . . . . — — 9-56 7-21 —

Z Bełżca . . . , — — — 5-20 — Do Bełzoa . . . . — — 9-56 — —
Ze Sokala . . . . — — 8 1 6 5-26 — Do Borysławia p. Stryj — — 7-21 10.26 —
Z Lawocznego (Pesztu, Do Lawocznego (Mun-

M iszkolca, Szerencsa kaesa, Szerencsa, M i­
szkolca, Pesztu i Chy­M untóesa, Chyrowa i

Stan isław ow a przez rowa przez Stryj) . — — 7-21 801 —
S t r y j ) ....................... — — 9-06 1-08 — Do Stanisławowa przez

Ze Stryja . . . . — — 9-52 — — S r y j ....................... — — 10-26 801 —
Ze Skolego, Chyrowa, Do Skolego i Chyrowa

Stanisławowa i Bory­ przez Stryj . . . — — 10.26 —
sławia przez St ryj . — — 2-38 — — Do Stryja . . . . — — 3-41 —

i 1
K o n w e r s y e

listów zastawnycho

Galie. Towarzystwa kredyt, ziemskiego

4oi
10

U W A G A .
Godziny drukowane grubemi czcionkami ozna­

czają porę nocną od godziny 6 wieczór do godziny 
5 min. 59 rano.

W biurze informacyjnom c. k. austr kolei 
państwowych w W iedniu (I. Johannesgasse 29), ja- 
koteż w biurze informacyjnem c. k. austryackich  
kolei państwowych we Lwowie (ulica Trzeciego 
Maja 1. 3 hotel Imperial) udziela się ustnych lub 
pisemnych wyjaśnień w sprawach dotyczących służby 
na c. k. austryackich kolejach państwowych. O ile  
podręczniki zezwalają, zasięgaó tamże można infor-

macyj odnoszących się do reszty 
i zagranicznych kolei

austro-węgierskiah

W yrobu  krajowego
najpraktyczniejsze i najtańsze i

kosze podróżne
meble koszykowe

na werandy i do ogrodu po cenach 
najtańszych poleca

Mikołaj Ludwig,
we Lwowie, ulica Halicka 1. 14.

tegoż Towarzystwa
przeprowadzam y

jako miejsce konwersyjne
bez doliczenia prowizyi

August Schellenberg i Syn
dom bankowy i kantor wymiany 

we Lwowie
założouy w robo 1853.

Dentysta i wszech nauk lekarskich

dr. Bogumił Bieńkowski
i ukończeniu speeyalnych studyów w  instytucie 
lootoloeieznym  w Berlinie i odbyciu podróży nau- 
iwyeh do H alli nad Saalą i Lipehe osiadł we Lwo- 
ie i ordynuje od g. 9 do 1 przed i od 3 do 6 po 
•łudniu przy ul. Trzeciego Maja (dom dawniej 

Tennera lub ul. Kościuszki 1. 8. 893

IZm.la,3n.a, x » .le sz lse x L ia ,.
Okulista

dr. Adam Szulisławski
b. asystent kl iniki  ocznej radcy dr. B. W i‘ her- 
kiewicza w Poznaniu, b. demonstrator kliniki 
prof. Fuchsa w W iedniu m ieszk a  ob en ie  
w e L w o w ie  przy u l. H etm a ń sk ie j 1. 10 , 
I I .  p ię tro  i ordynuje od godz. I ż —1 w poł.

i od godz. 3 - 4  po poł. 925

- b iałe znakom ite pod gw arancyą 
wem wym iany po wyklepaniu sztuka

i p r a -
80 ct.

Przy odbiorze 10 sztuk franko 
poleca Piotr Chrząstowskl, handel że­
lazny we Lwowie, plac kapitalny 1. 1

(naprzeciw Katedry). 215
Cenniki illustr. różnych artykułów do dyspozycji.

Skład komisowy 914
K ak ao  w proszku

firmy F . Korrff & Sp. w Amsterdamie */„ kilo 30 
ct., */„ kilo zł. 1.90 ct. utrzymują

P & j j e e  &  K o ś c i c k i
Lwów, ulica Trzeciego Maja 1. 2.

Jan ihnatowicz
Fabryka we Lwowie, u!. Sykstuska 25.

S K l e p y  w ł a s . n e :  ul. Kopernika 1. 3 i ul. 
Halicka 1. 11 — F ilie  w Krakowie Sukiennice  

1. 20 i w Czerniowcach Rynek 1. 12.
Jfigretina

W yborny środek do natychmiastowego farbowa­
nia włosów na trwały i piękny kolor czarny lub 
ciem ny; jest zupełnie nieszkodliwy i w zastoso­

waniu bardzo prosty. — Cena 1 złr.
Środki do wywabiania plam:
O daUna, wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, 
piwa, mleka, pleśni i t. d. 35 ct. — B en zo lin a , 
wywabia plamy tłuste, pokostowe i maziowe 20 
i 30 ct. — E tilin a , wywabia plamy z farb od 
podłogi, flakon 25 ct. J a w e lin a , wywabia plamy 
owocowe i z wina czerwonego, flakon 20 ct. 0 -  
k saU n a , wywabia plamy powstałe z rdzy, krwi 
i atramentu. B r a z y lin a , materye czarne wypło­
wiałe i poplamione prane w Brazylinie odzysku 
ją pierwotny kolor i połysk pakiet 8 et. — Qwi- 
la ju , do prania wełnianych i jedwabnych mate- 
ryi pakiecik 6 ct. — M ydło  ż ó łc io w e , do wy­

wabiania plam zastarzałych s/tuka 25 ct.
Nąjprzed. czcrnidło glicerynowe

pachnące do obuwia, daje piękny połysk miękczy 
skórę i chroni od pękania, pudełko po 5, 10, 20 

30 i 50 ct.
Sm arow idło litew skie

do obuwia i skór, miękczy skórę, czyni ją nie­
przemakalną i trwałą, pudełko po 10, 20, 50 ct. 

i 1 zł.
Atrament czarny kampeszowy

nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest 
zawsze czarny i płynny i zupełnie nieszkodliwy, 

flaszeczka po ct. 10, 15, 20, 30, i 50 ct. 
A tra m en t n ie b ie sk i, fio le to w y , z ie lo n y  i  c zer ­

w on y  flaszka 10 i 51 ct.
Farby do stem pli

niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, flaszeczka 
po 15 cent.

A tram en t do znaczen ia  b ieU zny bez gum y  
f la sz k a  30  et. 883 ’

£jj^“  Powyższe wyroby za cenne I doskonałe 
w łasności zostały wyszczególnione lOjnedalami 

zasługi I 2 dyplomami uznania

Przyjechali do Lwowa
dnia 12 lipea 1893.

Hotel Imperial.
PP. K, Z ieliński z Krakowa, L. Markowski z 

Chomiokówki, J. Janowski z C witowa, K. W iśniew ­
ski z Dobrzan B. Grek z Bursztyna, B. Gurski z 
Dąkrowa, K. Ganser z W iednia, Z. Gnatowski z 
Ukrajny, E . Rozwadowski z Żółkwi, F . Kruseba z 
Beuesehau,

płacą żądają

Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2875.— 2885. 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. . . — — 
Lwów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. . 257 50 258.50 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w s. 309.50 310.— 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. . 197.50 198.50 
I. koli węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 203.70 204 10

4. L is ty  z a sta w n e  losowane.

płacą żądająCeniiii lwowskiej Izby handlowej
Lwów, d. 12 lipea 1893.

j l .  A k cye  za  sz tu k ę .
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Koi. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galie. po 200 zł. a. w. 
Banku kred. gal. po 200 zł. a. w.

2 . L is t . z a s t . za 100 zł.
Banku hipot. 5 pr. w. a. w 40 1. 

m „ 5 pro. w. a.
wylosowalne z 10 pr. premią 

Banku hipot. 41/* pr- los. w 50 1. 
Banku kraj. 41/»pr. w. a. los. w 51 L 
Tow. kred. galic. ziems. 4 pr. w. a.

I. emis.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a.

los w 411;, lat . §, 
4‘/,pr. w. a. los. 52 1. ® 
4pr. w. a. los. w 5 6 1.

3 . L is ty  d łu żn e  za 100 zł. 2  
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi g  

(daw. 5 pr.) 21/, pr. w. a. . - o  
Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. sj 

w likw. 6 pr. w. a. los. w 15 lat

4. ObHgi za 100 zł.

Indemniz. gal. 5 pr_ m. k.
Gal. funduszu propi n. 4 pr. w. a- 
Buku w. fund. propin. 5 pr. w. a. 
Komunalne Banku kraj- 5°/0 n. em. 
Pożyczki kr. 6 pr. w. a. . . .  
Pożyczki kr. 41/, pr. w. a. . .

n n » l  * n *. *
„ „ „ 4°/0 koronowej
„ L osy  miasta Krakowa . .

„ Stanisławowa

6. M onety.
Dukat c e sa rsk i.............................
N a p o le o n d o r ............................
Półim peryał .......................
Rubel rosyjski srebrny .

„ papierowy . .
100 marek niem ieckich . .

i Drzemysłowej.
płacą żądają 
walutą austr. 

złr. et. złr. ot.
216 50 219 50
256 — 259 —
860 - —  —

--------- 215 —

101 — 101 70

110 - 110 70
100 - 100 70
100 50 101 20

98 - ---------

98 25 _- _
100 — 100 70
98 50

50 — --------

97 90 98 60
102 25 -

102 25 —  —

105 — —  _

100 40 101 10
96 50 ------

96 60 —  —

23 50 25 -
39 - 42 -

5 80 5 90
9 77 9 87

1 0 - —  —

1 30 20 1 3150
1 30-20 1 31 50

60 20 60 80

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 9 lipea 1893.

D łu g  p a ń stw a . płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j-lis to p a d .............................................. 97.95 98.15
lu ty -s ie r p ie ń .............................................  97.95 08.15

Jednolity dług państwa w srebrze 
styozeń-lipiec . . . . . . .  97.55 97.75
kwiecień-październik . . .  . 97.50 97.70

Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 147.75 148.50 
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 148.25 149 25

„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . . 1 6 4 . -  1 6 5 .-
„ 1864 po 100 zł. . . . 193. -  194.—
„ 1864 po 50 z ł.........................  1 9 8 . -  1 9 4 . -

Renty Com. po 42 litr. austr. . . — -------
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr. , ...............................................  155.50 156.50
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 118.35 118.55 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 , . 97.10 97.30

2. O b lig a c je  indem. .5  pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny . . . . .  105.30 106.30
G a l i c y i .........................................................—
Niższej Austryi  ..............  109.75 110.75
S ie d m io g r o d u ..............................................— — .—
W ęgier za 100 zł. w a. 4 pr. . . 9 6  25 97.25

3 . A k eye.

. 151.2-5 151.75 

. 337.50 3 3 8 . -  

. 670 — 680 —

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. .
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. .
Niźno-austr. tow. eskomt. po 500 zł.
Gal. banku hip. po 200 z ł.........................— .— — .—
Gal. banku d. han. i prz. a zł.200wpl. 40pr. — .— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . .
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.
Bank austro-węgierski a 600 zł. . .
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł mk.
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. .
Kol. Rzeszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. .

240. - - 212. -  
984 — 9 8 7 . -  

95 25 96 25 
386 -  391 —

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pro. . 

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w 50 1. . . , . . .

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4’/s pr.
a. w. w 50 1. . . . .
n n r n n 4 P̂ -

n  premiowe pe 3 pr. 
Gal, Zak. kr. ziem. krak. los. w 181 6. pr. 

„ „ n n » W 20 1. 7 pr.
n » i> n k W 36 1. 6 pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . . 
n  n  V  po4pr.w 411.w yl.
» n » » V  po **/» pr. w
52 latach z w r o tn e .............................

Banku kraj. 4 ł /s pr. w. a. los. w 511/, 1. 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i .............................
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl.

121 75 122.57

98 80 99.60 
115.25 116.25 
114.75 115.20

101.50 1 0 3 . -  
98.60 - . -  
98 60 — . -

100 . -  100.20
100.50 1 0 1 .-

Banku aust. węg. 41/, Pr- • 
Węg. Zakł. kred. ziem. ake. 39 1.

wyl. po 5 pre.
wyl. 4‘/« pr. 
w 41 1. wyl.

100 75 101.25 
100.30 101.—

101.10 102.10 
100.40 101.40

po 4 pr............................................................  98.50 99 -

5. O b llgacye  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. —.— —,—
Tow. kol. żel. Preszów-Tamów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  — .— —
Kolej północna po 100 zł. em. 1886 4°/0 100 15 101.10

„ po 100 zł. „ 1887 „ 100.40 101.40
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 4 ';, pr..........................  —.— —
detto (Jarosław -Soka!). — -

90 2 >
98.25

Ko1. Gal. Lwów-Czern.-Jas. emisya a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . . 89.20

z r. 1884 . . 97.25
z r. 1866 . . . —
i  r. 1872 . . . — ~  -

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 1 0 8 .— 108 50
Węg.  regulaeya Cisy po 100 zł. * pr. 142.— 142 50

6 . L osy

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w. 197.— 108 —
Clarego po 40 zł. m. k...............................  58.40 59. —
Tów. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 140.— —
K eglewicha po 10 zł. m. k........................—.— -----------
Losy miasta Krakowa po 20 zł. a. w. 24.— 24 75
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23 25 24 — 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. a. w. 58.— 61 —
Palflego po 40 zł. m. k............................... 58 — 59 —
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. . 18 30 18 90

» » WSS- n po 5 zł . 13. -  13 50
Fundacya szpitala Arcyk. Rudolfa

po 10 zł. a. w............................................  23.30 24 30
. lim a po 40 zł. m. k. . . . . 69.— 70. -
St. Genois po 40 zł. m. k......................... 68.— 69.50
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. a. w.) 40.— 42 — 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. . . 144.— 146 —

„ „ po 50 zł. a. w. . 69.— ----------
W aldsteina po 20 zł. m. k. . . .  45.50 46 50
Wmdischgratza po 20 zł. m. k . —.— 70.—

7. W eksle  (za 3 m iesiące

Augsburg na 100 w. p. n. . . . — •— —
Berlin za 100 marek w. p. n. . —•— —.—
Frankfurt za 100 marek w. p. n. —.— —. —
Hamburg za 190 marek w. p . n. - . —. —.—
Londyn za ft. szt. . . . . . . .  123.50 123 00
Paryż za 100 fr. ,  . . 49 05. 4 9 1 0  —

K a r
Dukat cesarski men.

„ pełnej wagi .
K o r o n a .......................
20-frankówka . . 
Rosyjski półimperyał 
Talar związkowy . 
Srebro . ."

s s ł o t a .

5.85.— 588.- 
5 .8 4 — 5.86

' 8 1 5 -  9 83 -

— B W — M — B — 1 ^ — B B B H W 8 W — W B 1 B — — — — M M I  R y g J I
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Licytacye.
L. 1337 [4222 2—3]

W dniach  11 sierpnia i 15 w raeśnia 
1893 o godz. 10 przed południem przepro­
wadzoną zostanie celem  ściągnięcia wierzy- 
telnosci H erscba Salza w kwocie 22 zł. zpn. 
przez sąd tutejszy licytacya 2/3 części ciała 
hipotecznego wyk hip. 1. 89 księgi Dźwi- 
nogród objętego, Naści Romciów w łasnego, 
na drugim  term inie także poniżej ceny sza­
cunkowej 588 zł.

Poręczne 10 prc.
K urator w ierzycieli notaryusz bobrecki 

p. Teofil W aydowski.
C. k. Sąd powiatowy.

Bobrka, dnia 7 lutego 1893.

L. 7931 [4197 2— 3]
0. k. miejsko delegowany Sąd pow ia­

towy w Tarnopolu podaje do wiadomości, 
że na zaspokojenie pretensyi 111 zł. w. a. 
zpn. odbędzie się w tutejszym  sądzie dnia 
9 sierpnia 1893 i 14 w rześnia 1898 zawsze 
o 10 godzinie rano przymusowa sprzedaż 
realności wykaz hipoteczny 1. 72 w Roma- 
nówce położonej, spadkobierców  śp. F ranka 
H natyszyn własnej.

Cena wywołania wynosi 500 zł. wa. 
W adyum  50 zł. wa.
Resztę warunków  licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć m o­
żna w registraturze.

Tarnopol, dnia 30 m aja 1893.

L. 1417 ~  [4223 2— 3]
W dniach  11 sierpnia i 15 września

o godzinie 10 przed południem  przeprow a­
dzoną zostanie celem ściągnięcia wierzytel- 
ści spadkobierców  M endla F ischera w kwo­
cie 110 zł. zpn. przez sąd tutejszy licytacya 
ciała hipotecznego wyk. hip. 1. 236 księgi 
Łany objętego, Jakóba i E lżb iety  Leichtów 
w łasnego, na drugim  term inie  także poniżej 
ceny szacunkowej 510 zł.

Poręczne 10 prc.
K urator wierzycieli Teodor Brzuchow- 

ski w Bóbrce.
O. k. Sąd powiatowy.

Bobrka, dnia 11 lutego 1893.

L. 3363 [4184 2— 3]
W c. k. Sądzie powiatowym w Busku 

odbędzie się zawsze o godz. 10 rano, dnia 
11 sierpn ia  1893 tylko powyżej[ ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 15 września 1893 naw et

poniżej takowej licytacya realności lk. 57 
star. 135 now. według wykazu hipot. 1. 
202 w Busku położonej, dłużnika H e rs d u  
Sigala własnej na rzecz W ysokiego Skarbu 
loteryjnego o resztującej sumy 74 zł. 75 ct. 
w. a. zpn.

Cena w yw ołania wynosi 3500 zł.
W adyum  850 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabu larny  wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i m iejsca po­
bytu wierzycieli, tudzież wierzycieli h i po­
tecznych po dniu 20 grudnia  1892 w pisa­
nych ustanaw ia się kuratorem  p. K arola 
Jabłońskiego ze substytucyą p. W ania Ba­
zylego z Buska.

Busk, dnia 20 kw ietnia 1893.



L. 5400 [4038 3— 3]
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 22 sierpnia 1893 powyżej ceny 
szacunkowej zaś w dniu 28 wrześniia 1893 
naw et poniżej takowej, licytacya realności 
J. 124 w edług wyk. hip. 101 gminy kat. 
Nastaszczyn m ałoletnich H anuśki i Naści 
Górnickich w łasnej, na rzecz Mojżesza Mar- 
guliesa pto 10 ra t po 33 zł. 89 ct. i reszty 
kap ita łu  248 zł. 68 ct.

Cena wywołania 620 zł.
W adyum  62 zł.
Resztę warunków, ak t oszacowania i 

wyciąg tabularny  wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i m iejsca po­
bytu i dla w ierzycieli hipotecznych ustana­
wia się kuratorem  p. adw. dr. Lehm ana.

Bursztyn, dnia 10 czerwca 1893.

L. 10741 [4041 3—8]
Celem zniesienia współwłasności real­

ności objętej, wyk. hip. 1. 240 ks. gr. gm. 
Daszawa Jakóba W eissbrauna i m asy spad 
kowej po liku W aszczyszynie w łasnej, zo­
stanie realność ta  28 sierpnia i 28 września 
1893 o godzinie 10 rano, na pierwszym ter­
m inie tylko wyżej lub za cenę wywołania 
708 zł. na drugim  także niżej ceny wywo­
łan ia  708 zł. sprzedaną

W adyum  wynosi 78 zł.
O tem  zawiadam ia się wierzycieli, k tó ­

rzy po dniu 15 sierpnia 1892 praw a rze­
czowe do powyższej realności nabyli, lun 
którzyby o licytacyi uwiadomieni nie zostali 
do rąk  kuratora adw. dr. F inka w Stryju.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
w yciąg hipoteczny można przejrzeć w sądzie.

C. k. Sąd powiatowy.
Stryj, 11 czerwca 1893.

L. 242-3 [4087 3 - 3 ]
W  dniach 28 sierpnia 1893 i 28 wrze­

śnia 1893 każdym razem  o godz. 10 rano 
odbędzie się w tutejszym  sądzie przym u­
sowa sprzedaż w drodze publicznej licytacyi 
realności wh. 1. 58 ks. gr. gm. kat. Iw ani- 
kówka objętej, dłużnika Kostia Ławrowa z 
Iwanikówki obecnie z pobytu niewiadomego 
w łasnej, w celu ściągnięcia kwoty 150 zł. 
wa. zpn. na rzecz c. k. uprz. gal. Zakładu 
kred. włość, w likwidacyi we Lwowie.

Cena szacunkowa wynosi 223 zł. a 
wadyum 23 zł. 30 ct. wa.

W razić n ieosiągnięcia ceny szacun­
kowej, na drugim term inie licytacyjnym  
realność ta  i poniżej takowej sprzedaną 
zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych, proto­
kół oszacowania i wyciąg tabularny są do 
przejrzenia w tusądowej reg istra turze.

Zarazem oznajmia się, że dla n ieobe­
cnego z miejsca pobytu dłużnika Kością Ła 
wrowa ustanowiono kuratorem  Iw ana Kon­
dratiuka gospodarza z Iwanikówki, do któ- 
rego tenże jeżeli go nadal cbce mieć za

cę z informaeyami udawać się 
C. k. S id  powiatowy- 

Borodczauy, 12 marca 1893.

ma.

L. 6574 [3795 3— 3]
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
zaległości ratalnych od pozyczki 10000 zł. 
na dobrach Poczapińce zahipotekowanej a 
mianowicie 330 zł. z 6 prc. odsetkam i od 
dnia 1 września 1889 bieżącymi kwoty 3 zł. 
30 ct. jako 1 prc. od dziesiątej zaległej 
raty , 380 zł. z odsetkam i 6 prc. od dnia 1 
m arca 1890 kwoty 3 zł. 30 ct. jako 1 prc. 
pro wizy i od jedenastej zaległej ra ty  kwoty 
330 zł. z odsetkam i d prc. od dnia 1 wrze­
śnia 1890 kwoty 3 zł. 30 ct. jako 1 prc. 
prowizyi od dwunastej zaległej raty , 3-30 zł. 
a - w. z odsetkami 6 prc od dnia 1 m arca 
1891 i kwoty 8 zł. 30 ct. jako 1 prc. pro- 
Wizyi od trzynastej zaległej ra ty , kosztów e- 
gzekucyjnych w kwocie 27 zł 11 ct. na rzecz 
e- k. uprz. gal. akc Banku hipotecznego we 
Lwowie odbędzie się dnia 29 sierpnia 189-3 
i 28 września 1893 o godzinie 10 przed po­
łudniem  w zabudowaniu c. k sądu obwodo­
wego w Tarnopolu w biórze nr. 7 egzeku­
cyjna sprzedaż dóbr Poczapińce wyk. hip. 
}■ 98 ks. gr. e. k. Sądu obwodowego w 
^ rn o p o lu  objętych wedle karty B. poz. 6 
" ° l f a  H ana w łasnych.
. Cena wywołania poniżej, której dobra 
r \ Ua pierwszym term inie sprzedane nie 

wynosi 1Ó0700 zł 
W adyum  10070 zł. 

ro - . [*Ż8ze w arunki przejrzeć można w 
ra tUrze tutejszego sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 25 

praw a zastawu uzyskali, lub
ryroby uchw ała niniejsza względem do- 

woigm a licytacyi lub późniejsza z jakiego- 
o, wiek powodu doręczoną być nie mogła 

ustanaw ia się na ich koszt
stwo kuratora ad nctum 
Kindera, a p adw. dr. 
tegoż.

niebezpieczeń- 
p. adw okata dra 
Parnasa zastępcą

Tarnopol, 3 czerwca 1893.
4308 

189S
. [4188 3 —3]

25 sierpnia i 27 w rześnia 
razem o godzinie 10

Gazeta Lwowska nr

odbędzie się w tutejszym  Sądzie publiczna 
licytacya realności wyk. hip. 1 533 księgi 
gruntowej gm iny Dora objętej, na zaspoko­
jen ia  pretensyi Itty  Sobel w kwocie 5 zł. 
50 ct. zpn.

Cena wywołania 112 zł. wa.
W adyum 11 zł. 20 ct.
Przy drugim  term inie zostanie powyż­

sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

K uratorem  niewiadom ych wierzycieli 
ustanowiono p. Franciszka Gruińskiego.

Protokół oszacowania i w yciąg h ipo ­
teczny oraz bliższe w arunki licytacyjne przej­
rzeć można w tusądowej reg istra tu rze  

0. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, 11 m aja 1893.

L. 5601 [4166 3 - 3 ]
Dnia 29 sierpnia 1893 poniżej ceny 

szacunkowej lub za takow ą zaś dnia 29 
września 1893 naw et niżej takowej lecz nie 
niżej trzeciej części tejże, odbędzie się w 
tu t. sądzie zawsze o godz. 10 rano egzeku­
cyjna licytacya realności wyk. hip. 717 gin. 
Śniatyna objętej Saula Jugm ana i Borucha 
Jungm ana własnej na rzez c. k. uprz. gal. 
akc. Banku hipotecznego we Lwowie pto 
rat pożyczkowych 85 zł. 20 ct., 85 zł. 20 ct. 
i 80 zł. zpn.

Cena wywołania 4500 zł.
W adyum 450 zł.
Resztę warunków, w yciąg przyjętej 

w artości i wyciąg hipoteczny wolno przej­
rzeć w tut. registraturze

K uratorem  wierzycieli hipęteeznyeh 
ustanowiony adw. Rosenheck w Śniatynie.

C. k. Sąd powiatowy.
Śniatyn, 8 czerwca 1893.

L. 5096 [4018 3 -  3]
W  spraw ie egzekucyjnej Zakładu k re ­

dytowego w łościańskiego we Lwowie prze 
ciw spadkobiercom  A ntoniego Laszczyńskie- 
go o zapłacenie 11 ra t po 6 zł. zpn odbę­
dzie się publiczna egzekucyjna sprzedaż 
realności dłużnika wykaz hip. 872 w Horo- 
dence położonej, w dwóch term inach dnia 
21 sierpnia 1893 i 19 września 1893 o 10 
godz. przed południem w sądzie tutejszym.

Cena wywołania 249 zł.
W adyum 25 zł.
N a pierwszym term inie sprzedaną zo­

stanie realność za cenę szacunkową lub 
wyżej a na drugim  poniżej takowej.

C k. Sąd powiatowy.
H orodenka, 13 m aja 1893.

L. 4307 [4140 3 —8]
W  dniach 25 sierpnia i 27 września 

1893 każdym razem  o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym  sądzie publiczna 
licytacya realności w Dorze położonej, wyk. 
hip. 1 526 księgi gruntow ej gminy Dora 
objętej na zaspokojenie pretensyi Seliga 
S tangera w kwocie 11 zł. wa. zpn.

Cena wywołania 440 zł. wa.
W adyum 44 zł. wa.
Przy drugim term inie zostanie powyż­

sza realność takżo niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

K uratorem  niew iadom ych wierzycieli 
ustanowiono p. Karola Obsta.

P rotokół oszacowania i w yciąg h ipo­
teczny oraz bliższe w arunki licytacyjne m o­
żna przejrzeć w tusądowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, 10 m aja 1893.

L. 5386 [4162 3—3]
Celem rozwiązania współwłasności od­

będzie się w e. k. Sądzie powiatowym w 
Czortkowie egzekucyjna sprzedaż realności 
whl. 145 ks. gr. gm kat. Kossów objętej, 
Julii Przyk, H nata  Hołowatego, Mikołaja 
Hołowatego i M aryi Niedzielskiej własnej, 
dnia 10 sierpnia 1893 za lub powyżej ceny 
wywołania a dnia 14 września 1893 nawet 
poniżej takowej zawsze o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 1880 zł.
W adyum 188 zł.
W arunki licytacyjne wyciąg bipot. i 

akt oszacowania przejrzeć można w tusąd 
registraturze,

O tem  uwiadam ia się nieznanych z 
życia i m iejsca pobytu wierzycieli i w szyst­
kich, którzyby po dniu 2 lutego 1893 jako 
dniu w ydania wyciągu hipot. prawa rzeczowe 
na powźszej realności nabyli lub którym by 
uchw ała licytacyjna lub późniejsza z jakiego­
kolwiek bądź powodu doręczoną nie została 
niniejszem edyktem  tudzież do rąk ustano 
wionego kuratora adw okata dr. D iam anta 
Czortkowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Czortków, 4 czerwca 1893-

w

pin rano,

L. 4586 [4139 3— 3]
W  dniach 29 sierpnia i 28 września 

1893 każdym razem  o godz. 10 rano odbę­
dzie się w tutejszym  sądzie prnymusowa 
licytacya połowy realności wyk. hip. 1. 672 
księgi gruntow ej gm iny Zarzecze objętej Me- 
chla D ickera własnej, na zaspokojenie pre­
tensyi Franciszka Szaneka w kwocie 300 zł. 
w. a. zpn.

Cena wywołania 107 zł, 50 ct.

W adyum  10 zł. 75 ct.
Przy drugim  term inie zostanie powyż­

sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

K uratorem  niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono p. Franciszka Gruińskiego ze 
Delatyna.

Protokół oszacowania oraz bliższe wa­
runki licytacyjne przejrzeć można w tusądo- 
dowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, 24 m aja 1893.

L 2678 [3742 3 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w W ieliczce za­

w iadam ia, że w celu zaspokojenia wierzy­
telności w kwocie 62 zł. 91 ct. zpn. w 
dniu 29 sierpnia i 30 w rześnia 1893 w są­
dzie o godzinie 10 rano realności pod lk. 14 
w Sierczy lwh. 86 i 234 ks. gr. gm. Sier- 
cza objęte, przez publiczną licytacyę sprze­
dane będą.

Cena wywołania wynosi 1345 zł.
Zakład 135 zł.
W yciąg hipoteczny, ak t szacunkowy 

oraz resztę warunków licytacyjnych przeglą- 
gnąć można w reg istra turze sądu.

O tem  zaw iadam ia sąd interesow anych 
tych którym by rezolueya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 14 m area 1893 do hipoteki weszli do 
rąk  notaryusza Kazimierza Przychockiego w 
W ieliczce.

C. k. Sąd powiatowy.
W ieliczka, dnia 31 m aja 1893.

L. 2967 [4191 8 - S ]
C. k. Sąd powiatowy w Tłum aczu o- 

głasza, że w tutejszym  sądzie odbędzie się 
dnia 12 lipca 1893 o godzinie 9 rano reli- 
cytacya realności objętej, wykazem hipotecz­
nym 45 gm iny katastralnej Tłumacz M eckla 
Spunda w łasnej, celem zaspokojenia p re ten ­
syi Towarzystwa kredytowego oszczędności 
w Tłum aczu w kwocie 98 zł. zpn. i p re ten ­
syi Chuny K riegla w kwocie 80 zł. zpn. 
powyżej a naw et poniżej ceny szacunkowej 
525 zł.

W adyum 52 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytacyjnych można 

przejrzeć w registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Tłumacz, dnia 30 m arca 1893.

L. 7021 [4177 3— 3]
0, k. Sąd obwodowy w Kołomyi po­

daje niniejszem  do wiadomości, że na prośbę 
Kasy oszczędności m iasta Kołomyi dozwo­
lona została w celu ściągnięcia 3 ra t po 
13 zł. 50 ct. i kwoty 282 zł. 90 ct. w. a. 
zpn. egzekucyjna sprzedaż realności dłużnika 
Dawida Sechestowera w Kołomyi pod Nr. 
1014 położonej, objętej, whl. 96/11 w 2 na 
dzień 4 sierpnia  i 4 września 1893 każdym 
razem  na godzinę 9 przed południem w 
biurze 4 tut. sądu wyznaczonych term inach 
z tem, że pomieniona realność na pierwszym 
term inie tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej w kwocie 427 zł. wa. która służyć bę­
dzie oraz za cenę wywołania, naj drugim  
term inie zaś także poniżej takowej zostanie 
sprzedaną, że każdy chęć kupienia m ający 
obowiązanym będzie kwotę 42 zł. 70 ct. do 
rąk  k om isji licytacyjnej złożyć, tudzież, że dla 
wszystkich tych, którym by uchw ała licyta­
cyjna doręczoną być nie m ogła, lub którzy­
by na rzeczonej realności później prawa 
rzeczowe nabyli, ku ra to r w osobie adwokata 
dr. Haczewskiego w Kołomyi z substytucyą 
adw dr. R ittigste ina  w Kołomyi został u s ta ­
nowionym, w reszcie, że akt oszacowania 
i mowie będącej realności, tudzież bliższe 
warunki licytacyjne w tus. registaturze mo­
gą być przejrzane.

Kołomyja, 10 ezeiw ca 1893.

L. 7655 [4185 3— 3]
O. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem  

zaspokojenia wierzytelności Towarzystwa Za­
liczkowego w Chrzanowie do spadkobierców 
Jan a  Szopy i spól. w kwocie 60 zł. wa. zpn, 
odbędzie się w tu t. sądzie w dniach 4 sier­
pnia 1893 i 25 sierpnia 1893 o godzinie 
9 rano egzekucyjna licytacya całej realności 
pod lwh. 46 w Libiążu raalym położonej, 
K atarzyny Szopowej i sp. własnej.

Cena wywołania 197 zł.
W adyum  20 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w reg istra tu rze  tutejszego sądu.
Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 

adw. dr. Krem er, z substytucyę adw. dra 
Gaszyńskiego.

Chrzanów, dnia 6 czerwca 1893.

157 z duia 13 lipca 1893.

L 4194 [4188 3 - 3 ]
W  tut. Sądzie odbędzie się w dniach 

4 sierpnia 1893 i dnia 6 w rześnia 1893 o 
godz. 10 rano, przymusowa publiczna sprze­
daż w łasnych, dłużnika Zefiryna Falkow ­
skiego a względnie tegoż nieobjętej masy 
spadkowej 5;8 części w ierzytelności w kwo­
cie 948 zł. na 559 zł. 2 ct. w. a. zreduko­
w anej, zaintabulow anych na karcie ciężarów 
połowy realności w Haliczu położonej, wyk. 
hip. 1. 668 ks. gr. gm. kat. Halicz objętej, 
M ichała Popiela własnej i na karcie cięża­

rów całej realności w Haliczu położonej, wyk 
hip. 1. 664 ks. gr. gm. kat. Halicz objętej, 
przedtem M ichała Popiela, obecnie zaś Ana- 
stazyi Popiel w połowie a Jan a  Siweckiego i 
Anny Popiel zam. Siweckiej po 1/4 części 
w łasnej, na rzecz m ałoletnich Herscha i 
Zacharyasza Steinfelsenów, jako spadkobier­
ców Ciwy Steinfelsen pto 50 zł. wa. zpn.

Cena wywołania 349 zł. 38 ct.
W adyum  35 zł.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

wolno przejrzeć w tus. rogistraturze.
Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 

hipotecznych ustanowiony d r  Tytus Prze­
smycki c. k. notaryusz w Haliczu.

C. k. Sąd powiatowy.
Halicz, dnia 4 m aja 1893.

L. 4288 [4144 3—3]
W  tu t. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 25 sierpnia 1893 pow yżej^ceny 
szacunkowej, zaś dnia 22 września 1893 n a ­
wet poniżej takowej, licytacya realności 
w edług wykazu hipotecznego 119 gminy 
Kosmacz, Ilka Bobieka własnej na rzecz 
Iw ana Szeluzieka pto 22 zł. 48 ct. zpn.

Oena wywołania 620 zł.
W adyum 62 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabu la rn y  wolno przejrzeć w tus. 
reg istra turze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu w ierzycieli hipotecznych ustanaw ia się 
kuratorem  W łodzim ierza Łuszpińskiego c. k 
notaryusza w Kosowie.

O. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 23 m arca 1893.

L. 6055 [4228 3—3]
Celem zaspokojenia pretenyi firmy 

Goldstein et Lowenherz w kwocie 64886 zł. 
51 ct. odbędzie się w dn iach  17 i 20 lipca 
1893 zawsze o 10 rano w Nowej Grobli 
licytacyjna sprzedaż ruchom ości firmy M. 
M ester et Oomp. w łasnych protokołem de 
pr. 19 m aja 1893 1. 4547 zajętych i oce­
nionych; w szczególności zapasów mąki i 
zboża w młynie się znajdujących i innych 
narzędzi i sprzętów gospodarskich z tem, że 
na pierwszym term inie sprzedaż nastąpi tylko 
za lub ceny wyżej szacunkowej, na drugim i 
niżej takowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Radymno, dn ia  7 lipca 1893.

L. 2973 [4203 2— 3]
C. k. Sąd powiatowy w M ostach w iel­

kich rozpisuje w celu zaspokojenia p re ten ­
syi w kwocie 100 zł. w. a. zpn. na rzecz 
Jan a  Daszkiewicza publiczną sprzedaż real­
ności wykazem hip. 48 gm iny kat. Zubow- 
most objętej, do M ikołaja G reniucha nale­
żącej, na dzień 31 lipca 1893 i na dzień 31 
sierpnia 1893 każdym razem o godzinie 10 
przed południem w sali rozpraw tutejszego 
sądu

Cena wywołania 1751 zł. 16 ct. wa. 
W adyum 175 zł. 16 ct.
N a powyższym term inie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania, zaś na drugim term inie nawet 
poniżej takowej z zachowaniem jednak  po­
stanow ień z 10 czerwca 188" Nr. 74 dz. pp.

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tusądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy.
Mosty wielkie, d. 19 czerwca 1893-

L. 6675 , [4231 2 - S ]
Tarnobrzeski c. k. Sąd powiatowy o- 

głasza, iż celem zaspokojenia należytości 
M arkusa Joela  Schiissla w kwocie 107 zł. 
48 ct. zpn. odbędzie się w gmachu sądo­
wym w dniach 1 sierpnia 1893 i 19 wrze­
śnia 1893 każdym razem  o godzinie 10 rauo 
egzekucyjna licytacya realności lwh. 340 
księgi gruntowej gm. Tarnobrzeg Józefa i 
M aryannyJ Gilów rec te  G ilo w sk ie j własnej.

Cena wywołania 500 zł.
W adyum 50 zł.
Dla niewiadowych wierzycieli ustano­

wiono kuratorem  adw. dr. S. W inklera w 
T arnobrzegu.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze

C. k. Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, 17 m aja 1893.

L. 1823 '  [4198 1—3]
Celem zaspokojenia wierzytelności bo­

cheńskiej k asy  oszczędności w kwocie 29 
zł. 40 ct. odbędzie  się w tutejszym sądzie  
w dniach 14 sierpnia 1893 i 18 września 
1893 każdym  razem o godzinie 10 rano pu ­
bliczna licytacya realności nr. 292 wykazem 
hipotecznym nr. 292 objętej, H eleny Rudek 
i A b rah am a Gelbergera własnej.

Cena wywołania 68 zł. 90 ct.
W adyum 7 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w są­

dzie można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

B ochnia, dnia 28 lutego 1893.



można w

L 6645 [4220 2 - 8 ]
C. k. Sąd powiatowy md. w Sanoku 

podaje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 100 zł. na rzecz H erscha Reicha od­
będzie się dn ia  1 sierpnia 1893 i 5 wrze­
śnia 1898 o 10 godz. rano w biurze Nr. 26 
egzekucyjna sprzedaż realności dłużniczki 
Ludwiki Sehillerowej w Zagórzu położonej.

Cena w ywołania 450 zł.
W adyum  45 zł.
Bliższe w arunki przejrzeć 

reg istra tu rze  sądu.
Dla w ierzycieli, którzyby po w ysta­

wieniu wyciągu tabularnego  to jest po dniu 
26 kw ietnia 1893 praw a zastawu uzyskali 
lub tych którym by uchw ała niniejsza w zglę­
dem dozwolenia licytacyi lub inne ucwały 
w tej spraw ie w ydane z jakiegokolw iek po­
wodu doręczone być nie mogły ustanaw ia 
na ich koszt i niebezpieczeństo kuratorem  
ad actum  p. adw. dr. Flakow ieza a p. adw. 
dr. Ślączkę zastępcą tegoż.

Sanok, dnia 29 m aja 1898.

L. 6168 [4247 1— 3]
C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, iż celem zaspokojenia wie­
rzytelności F ilipa  Schw arza w kwocie 130 zł. 
50 ct. z przynależyt. odbędzie się w gm a­
chu sądowym dnia 4 sierpnia 1893 i dnia 
15 września 1893 o 10 rano licytacyjna 
sprzedaż połowy realności objętej wykazem 
640 gm. Mielec.

Cena wywołania wynosi 400 zł. w. a. 
zaś wadyum 40 zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i ak t oszacowania przejrzeć mo­
żna w reg istra turze sądowej.

Mielec, dnia 30 m aja 1893.

L. 6478 [4253 1 - 3 ]
W  tu t. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano, w dniu 3 sierpnia 1893 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 7 w iześnia 1893 
naw et poniżej takowej, licytacya realności 
pod lk. 120 w U hercach niezabitowskich 
położonej, objętej, a) 4|16 częściami wyk. 
hip. 6, b) 20|160 częściami wyk. hip. 7, c) 
82|256 częściami^ wyk. h ip. 17, d) 26|96 
częściam i wyk. hip. 8 e) i całym  wyk. hip. 
107 księgi gruntow ej gminy katastra lnej 
U herce niezabitow skie dłużników Iw ana, 
Łuczki, H ryńka i M ikołaja Górniaka w łasnej, 
na rzecz c. k. nprz galic. Zakładu kredy­
towego w łościańskiego w likwidaeyi we 
Lwowie pto 23 ra t po 12 zł. zpn. z tem  że, 
każda realność z osobna sprzedaną zostanie.

Cena w ywołania dla realności ad a) 
cena szacunkowa w kwocie 20 zł., a. w., 
dla realności ad b) cena szacunkowa w 
kwocie 25 zł. w. a., dla realności ad c) ce­
na szacunkowa w kwocie 20 zł. w. a. ad d) 
cena szacunkowa w kwocie 30 zł. w. a. ad 
e) cena szacunkowa w kwocie 598 zł,

W adyum  dla realności ad a) kwotę 
2 zł. wa., ad b) kwotę 2 zł 50 ct. wa., ad
c) kwotę 2 zł. wa. ad d) kwotę 3 zł. w. a. 
ad e) kwotę 59 zł. 80 ct. wa.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo­
wej reg istra turze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem  c, k. notaryusza Adolia 
Henzego z Gródka.

Gródek, 20 czerwca 1893.

h . 4654 [4245 1 - 3 ]
G. k. S ąd  powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Józefa Kicoła w kwocie 200 zł. 
w. a. zpn. odbędzie się w gm achu sądowym 
dnia 20 lipca i dnia 23 sierpn ia  1893 k a ­
żdym razem o godzinie 10 rano egzekucyj­
na sprzedaż 1|4 części realności objętej wyk.
1. 138 gm. Mielec.

Cena wywołania 162 zł. 50 ct. wa.
W adyum  16 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

i ak t oszacowania przejrzeć mużna w reg i­
straturze.

Mielec, dnia 25 m aja 1893.

L. 4148 [4186 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie o g ła ­

sza, iż dnia 16 sierpnia 1893 i dnia 6 wrze­
śnia 1893 o godzinie 10 rano, odbędzie się 
publiczna sprzedaż realności whl. 47 ks. g r. 
gm. Luszowice objętej, Ew y Nowak, Józefa 
W ilka i M aryanny W ilk w łasnej, na  rzecz 
B abetty  S inger celem zaspokojenia sumy 200 
zł. a. w. z pn.

Cena wywołania 220 zł. 25 ct.
W adyum  22 zł.
A kt oszacowania, w yciąg hipoteczny i 

w arunki licytacyjne przejrzeć można w r e ­
gistraturze.

K uratorem  niew iadom ych wierzycieli 
hipotecznych adw. dr. Psarski w Dąbrowie.

Dąbrowa, dnia 11 czerw ca 1893.

W encla Lang w łasnej, na zaspokojenie p re ­
tensyi Benjam ina Marmarosza w kwocie 75 
zł. 19 ct. zpn.

Cena wywołania 64 zł. 337s ct. a. w.
W adyum  6 zł 43 et. a. w.
Przy drugim  term inie zostanie powyższa 

realność także niżej ceny szacunkowej sprze­
daną.

K uratorem  niewiadom ych wierzycieli 
ustanowiono p. W aw rzyńca M aehotę z De- 
latyna.

Protokół oszacowania i wyciąg h ipo­
teczny oraz bliższe w arunki licytacyjne przej­
rzeć można w tusądowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
D elatyn, 30 kw ietnia 1893.

L. 4254 [4230 1— 3]
D nia 22 sierpnia  1893 powyżej ceny 

szacunkowej, lub za takow ą, zaś dnia 21 
w rześnia 1893, naw et niżej takowej odbę­
dzie się w tut. sądzie zawsze o godzinie 10 
rano egzekucyjna licytacya realności wyk. 
h ip . 1. 1822, 1722, 1874 i 1897 gm. kat. 
Hańkowce objętych, na hipotekę osobistego 
dłużnika Gedaliego Zauderera służących, z 
których posiadłość wyk. hip. 1, 1822, 1872 
jest w łasnością G egaliego Zanderera 1. 1874 
w łasnością W asyla Terleckiego 1. 1897 w ła­
snością Srula Spiegel, na rzecz,tow arzystw a 
kredytowego i zaliczkowego w Śniatynie pto 
129 zł. 5 ct. z pn.

Cena wywołania 240 zł., względnie 
150 zł., względnie 100 zł., względnie 100 zł.

W adyum  24 zł., w zględnie 15 zł., 
względnie 10 zł., w zględnie 10 zł.

Resztę warunków, protokół oszacowa­
nia  i wyciąg hip. wolno przejrzeć w tu t. 
reg istra turze.

K uratorem  wierzycieli hipotecznych u- 
stanowiony adw. dr Rosenheck.

Śniatyn, 29 m aja 1893.

L. 2818 [4190 1— 3]
O. k. Sąd powiatowy w Szczercu przed- 

sięweźmie celem  zaspokojenia sumy 181 zł. 
47 ct. a. w. z pn. przez Dawida Schachta 
przeciw  oświadczonym spadkobiercom  M i­
chała  K rośniaka, a to pełnoletniem u Andru- 
chowi Krośniakowi i m ałoletnim  M aryi, P io­
trowi, K atarzynie, P elag ii, A nnie i Iwanowi 
Krośniakom  przez m atkę i opiekunkę Annę 
Krośniak zastępyw anym , tudzież A nnie Kro 
śniak wywalczonej w tus. kancelaryi w dniach 
22 sierpnia 1893 i 22 w rześnia 1893 ka- 
żdokrotnie o godzinie 10 z rana  przym uso­
wą licytacyę cia ł hipotecznych dłużników 
objętych, a wykazami hipotecznym i 1, 652 
i 288 ks. g r. gm. Łany.

Cenę wywołania stanow i w artość sza­
cunkowa 240 zł. za ciało hipotecznego 1 
wyk. 652, zaś w kwocie 170 zł. a w. za 
ciało hipoteczne 1. wyk. 288.

Zakład wynosi 24 zł. i 17 zł., a k a ­
żde ciało sprzedane będzie osobno.

Na pierwszym term inie realności rze­
czone tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
na drugim  zaś także niżej takowej sprzeda­
ne zostaną.

K uratorem  niewiadom ych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono adw. dr. Jan a  Li­
tyńskiego ze Szczerca.

Resztę warunków  licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i p ro to k ó ł oszacowania przejrzeć 
można w tus. reg istra tu rze.

C. k. Sąd powiatowy.
Szczerzec, 1 m aja 1893.

L. 2496 [4227 1— 3]
W  dniach  24 sierpnia i 25 września 

1893 każdym razem  o 'godzin ie  10 rano od­
będzie się w tu t. sądzie publiczna licytacya 
realności lwh. 247 i 1|5 części realności lwh. 
124 gm iny kat. Raczyna objętych, K lem ensa 
Kubickiego syna M ichała w łasnych, na  rzecz 
Berła Sauda celem zaspokojenia pretensyi 
w kwocie 120 zł. w, a. zpn., z tem  że po- 
m ienione realności na pierwszym  term inie 
tylko za lub powyżej ceny wywołania na 
drugim  term in ie  zaś także niżej ceny w y­
wołania sprzedane zostaną.

Cena w ywołania 218 zł. 60 ct.
W adyum  21 zł. 86 ct.
Resztę warunków, ak t oszacowania i 

wyciąg tabu larny  wolno przejrzeć w tus. re ­
g istraturze.

Dla n ieznanych z życia i miejsca po­
bytu w ierzycieli, którzyby po dniu 9 kw ie­
tn ia  1893 praw a rzeczowe do powyższych 
realności nabyli, lub którzyby o licytacyi 
zaw iadom ieni nie byli, ustanaw ia się k u ra ­
torem  Stanisław a H ołuba notaryusza w P ru ­
chniku.

Pruchnik , 18 m aja 1893.

L. 3586 [4141 1 - 3 ]
W  dniach 29 sierpnia i 28 w rześnia 

1893 każdym razem o godzinie 10 rano od­
będzie się w tutejszym  sądzie publiczna l i ­
cytacya realności w Kubajówce położonej, 
wyk. hip. 1. 233 księgi gruntow ej gm iny 
M ajdan średni objętej, m asy spadkowej

L. 5982 [3867 1— 3]
W c. k: Sądzie powiatowym miejsko- 

delegowanym w Rzeszowie celem zaspoko­
jen ia  w ierzytelności H erscha H abera, w kwo­
cie 29 zł. a. w. z pn. odbędzie się przym u­
sowa publiczna sprzedaż połowy realności 
pod nk. 217 w K rasucm  położonej, wykazem 
hipotecznym  1. 50 księgi głównej gminy kat. 
K rasnem , i części realności lwh. 51 tejże 
księgi objętej, na  Jak ó b a  Szwagla zaintabu- 
lowanej w dniach  30 sierpn ia  1893 i 28

września 1893 każdym razem  o 10 godzinie 
rano.

Cena wywołania 272 zł. 90 ct. a. w. 
W adyum  27 zł. 29 ct. a. w.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć.
Rzeszów, 3 czerwca 1893.

Upadłości.
L. 3561 [4196 2 - 3 ]

O. k. Sąd obwodowy jako konkursowy 
m ianuje zarządcą masy konkursowej Wolfa 
F ranzb laua p adwokata dr. Gaszyńskiego w 
Jaśle, zastępcą zaś tegoż p adw okata dr. 
C h w d ib o g a ; zarazem  gdy na term inie w 
dniu 26 czerwca 1893 ceiem wyboru człon­
ków wydziału wierzycieli tejże masy non 
kursowej W olfa Franzblaua żaden z wie­
rzycieli nie stanął i wniosku co do zam a- 
nowania członków wydziału wierzycieli nie 
poczynił, przeto celem wyboru członków 
wydziału wierzycieli wyznacza się w sądzie 
tutejszym  w biurze kom isarza konkursowego 
nr. 40 ponowny term in na dzień 18 lipca 
1893 o 10 godzinie przed południem , na kt - 
ry się wierzycieli tej masy wzywa , z tem 
dołożeniem , że w razie bezskutecznego u- 
pływu tego term inu Sąd z grona wierzycieli 
w Jaśle  zam ieszkałych zam ianuje członków 
wydziału.

Jasło , 1 lipca 1893.

Konkursa.
Ł. 4748 [4194 2 - 3 ]

Przy sądzie powiatowym w Sokołowie 
opróżnioną została posada kancelisty do ksiąg 
gruntowych z roczną płacą 600 zł,; doda­
tkiem  aktywalnym  120 zł. i praw em  po stą ­
pienia na wyższą p łacę etatow ą

Podania o t§ lub przy innym  sądzie 
powiatowym opróżnić się mogącą dla w ysłu­
żonych podoficerów zastrzeżoną posadę k an ­
celisty do ksiąg gruntow ych wnosić należy 
do 13 sierpnia 1893 do Prezydyum  sądu 
obwodowego w Rzeszowie.

Prezydyum  sądu wyższego.
Kraków, 7 lipca 1893.

L. 405 [4211 2 - 3 ]
Gelem obsadzenia posady c. k. no ta­

ryusza w Samborze opróżnionej skutkiem 
przeniesienia c, k. notaryusza Sabina Bu- 
dzynowskiego do P rzem y śla , ew entualnie 
innej skutkiem  przeniesienia w okręgu tu te j­
szej Izby opróżnić się m ającej posady roz­
pisuje się niniejszem  konkurs.

K om petenci wnieść mają należycie u- 
dokum entow ane podania przez swoje prze­
łożone w ładze do tutejszej Izby do dnia 8 
sierpnia  1893.

O. k. Izba notaryalna.
W  Przem yślu, 8 lipca 1893.

L. 51977 [4233 2— 3]
W celu rozdania zapomóg z fundaeyi 

jubileuszowej im. Adolfa Jorkasha-K ocha o- 
głasza się niniejszem  konkurs do 15 w rze­
śnia 1893.

Do korzystania z dobrodziejstwa tej fun- 
dacyi upraw nione są wdowy i sieroty po 
najuboższych urzędnikach skarbowych g a li­
cyjskich w X. i XI. klasy rang i z wyjątkiem  
konceptowych.

Podania zaopatrzone w św iadectw a u- 
bóstwa, tudzież Jdokum enta wykazujące, że 
mąż, w zględnie ojciec był urzędnikiem  skar­
bowym galicyjskim  wskazanej klasy rangi, 
m ają być wniesione w term inie powyższym 
do dziennika podawczego ck. N am iestnictw a.

Z ck. Nam iestnistw a.
Lwów, 29 czerwca 1893.

L. 461 ]4193 2 —3]
Niniejszem ogłasza się konkurs celem 

stałego obsadzenia następujących posad na­
uczycielskich.

1. Przy 5-klasowej szkole mięszanej w 
Ciężkowicach posada starszego nauczyciela 
z płacą 450 zł. i 45 zł. na pomieszkanie.

2. Przy szkole pięcio-klasowej m ięsza­
nej w Grybowie dwie, a przy szkole pięcio- 
klasowej mięszanej w Ciężkowicach jedna 
posada młodszych nauczycieli z p łacą  300 
zł. i 30 zł. na pom ieszkanie.

3. Przy szkole 2-klasowej w Bobowy 
posada młodszego nauczyciela z płacą 300 
zł. i 30 zł. na pom ieszkanie.

U biegający ;ię  o powyższe posady 
kom petenci (kom petentki) m ają w nieść n a ­
leżycie udokum entow ane podania za pośre­
dnictwem  swej władcy przełożonej do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej najpóźniej w sześć 
tygodni od pierwszego ogłoszenia tego kon­
kursu w Gazecie Lwowskiej.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
W Grybowie, 18 czerwca 1893.

L. 126 [4248 1 - 2 ]
Sąd Oleski petrzebuje i przyjm ie zaraz 

dwóch dyetaryuszy z szybkiem czytelnem  
pism em , biegłych we w szystkich g a łę z i a c h

m anipulaeyi sądowej, za wynagrodzeniem 
miesięcznem w m iarę zasługi 25 do 30 zł.

Jeden  z nich użyty będzie wyłącznie 
w dziale karnym , drugi w cywnnym 

Olesko, 8 lipca 1893.

L. 30011 [4251 1— 3]
C. k. Sąd krajowy we Lwowie potrze­

buje tłóm acza do języka rum uńskiego,
Podania wnieść należy do tegoż sądu 

w przeciągu 3 tygodni.
Lwów, 24 czerwca 1893.

L. 1571  ̂  ̂ [4237]
Zwierzchność gminna miasta Ży­

wca ogłasza niniejszem konkurs na 
opróżnioną posadę lekarza miejskiego 
połączoną z oglądaniem ciał zmarłych 
z roczną płacą 500 zł. A. W. z ter­
minem do wniesienia tych podań na 
tę posadę do końca lipca 1893 która 
posada na razie prowizorycznie nadaną 
zostanie z wymaganiem,

1) Ukończonych studyów nauk 
lekarskich, przynajmniej 2 letnią pra­
ktykę w tym zawodzie z przyłączeniem 
dyplomu, świadectwa z praktyki i kar­
ty przynależności.

2) Podania o nadanie pomiecionej 
posady z pomienionymi dokumentami 
wnieść należy do Eady gminnej w ter­
minie oznaczonym.

Żywiec, dnia 5 lipca 1893.
Burmistrz.

Kuratele.
L. 13783 [4208 2 - 3 ]

Dla niedołężnej na  umyśle Anny K lei­
ner z Kościelnik ustanowiono kuratorem  Iz ra ­
ela W oblfeilera.

Sąd miejski-delegowany.
Kraków, 6 lipca 1893.

L. 23021 [4209 2— 3]
Dla umysłowo chorego Tomasza Tom­

czyka ustanaw ia się kuratorem  W acław a 
Bartika w Krakowie.

Sąd deleg.-m iejski.
Kraków, 7 lipca 1893.

L. 27209 [4210 2 - 3 ]
Dla umysłowo chorego W ładysława 

Piątkowskiego ustanowiono kuratorem  Karola 
Kobylskiego w Krakowie.

Sąd deleg.-m iejski.
Kraków, 7 lipca 1893.

L. 7227 [4189 2 -  3]
Tymko Kusznier z Ostry uznany m ar­

notraw cą.
K uratorem  ustanowiony Ludwik Zalew­

ski z Ostry.
0 . k. Sąd powiatowy.

Potok złoty, 17 listopada 1892.

L. 17049 [4183 2— 3]
M agdalena Kot w łościanka Ujkowiec 

uznana głupkow atą.
Kuratorem  tejże ustanowiony Jędrzej 

Kot gospodarz z Ujkowiec.
C. k. Sąd pow. m iej.-deleg. 

Przem yśl, 27 czerwca 1893

L. 4488 [4224 2 —3]
Ołeksa Pryczka z Załuża uznany m ar­

notraw cą.
K uratorem  tegoż Iwan M ikuła. 
Lubaczów, 13 czerwca 1893.

C. k. Sędzia powiatowy.

L. 18218 [4288 1 - 3 ]
O. k. Sąd krajowy w Krakow ie uznał 

Agnieszkę Piaskiewicz w spółwłaścicielkę 
realności w Krakowie umysłowo chorą i u- 
stanow ił dla niej kuratora w osobie Józefa 
Koźmińskiego kupca w Bochni.

Kraków, dnia 9 czerwca 1893.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1205 [4180 3 - 3 ]

Jego Ekscelleneya c. k. Prezydent w yż­
szego Sądu krajowego we Lwowie zam iano­
w ał dla trzeciej, dnia 28 sierpnia 1893 o 
godzinie 9 rano rozpocząć się m ającej ka- 
deneyi sądu przysięgłych przy tutejszym  c. 
k. sądzie obwodowym przewodniczącym P re ­
zydenta sądu obwodowego W alerego Bajew- 
skiego, a zastępcam i przewodniczącego ra d ­
ców tutejszego sądu A ntoniego Dyduszyń- 
skiego, Ludwika Słotw ińskiego, H enryka 
Rappego, Tomasza Kolasińskiego, Ja n a  J a ­
kubowskiego, K arola H anika, Leona Rosz- 
kiewicza i Alfreda Posoehowskiego.

Sam bor, 5 lipca 1893.



L. 5877 [4174 8 - 8 ]
C. k. Sąd powiatowy w G orlicach za­

wiadam ia niewiadomego z m iejsca pobytu 
Jakóba Kadzika, że dnia 10 m aja 1898 do 1. 
5877 wniósł przeciw niem u M ichał Wąsow- 
ski skargę o zezwolenie na  wpis praw a 
własności ciała hipotecznego 1. w. h. 71 w 
Staszkówce, na k tórą równocześnie wyzna­
czono term in na dzień 11 sierpnia 1893 o 
godz. 9 przed połud. tudzież, że dla niew ia­
domego z m iejsca pobytu pozwanego usta­
nowiono kuratora ad actum  w osobie p. 
dr. Dziubczyńskiego adwokata z Gorlic.

lędzie zatem  rzeczą pozwanego kura­
torowi swemu wcześnie udzielić inform acyi 
do obrony lub innego zastępcę sobie u sta­
nowić, w przeciw nym  bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności w y­
niknąć mogące, pozwany sam sobie przypi­
sać będzie m usiał

Gorlice, dnia 12 m aja 1893.

1 , 8499 ‘ [4205 3 - 3 ]
G. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia­

damia niewiadomego z m iejsca pobytu J ó ­
zefa Gurgę Ptaszkiem  także zwanego, iż 
W ojciech N icpoń im ieniem  m ałolet. Józefa 
Gurgi syna S tanisław a na dniu 10 m aja 
1893 do 1. 3499 skargę o w łasność i odda­
nie realności wyk. ńip. 1. 81 gm iny Róża 
objętej, przeciw niem u wniósł, na k tórą ter 
min do rozprawy ustnej na dzień 13 lipca 
1893 wyznaczonym został.

Wzywa się tedy Józefa. Gurgę Ptaszkiem  
zwanego, aby przed powyższym term inem  
swemu kuratorow i w osobie adw. dr. To 
masza Krudzielskiego z Pilzna ustanow ione­
mu udzielił dowodów do swej obrony lub 
też innego pełnom ocnika sądowi przedsta­
wił w przeciwnym razie złe skutki sam so­
bie przypisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 19 m aja 1893.

L. 945 [4178 3 - 3 ]
Jego Ekseellencya Prezydedt wyższego 

sądu krajowego na mocy §. 301 ustawy po­
stępow ania karnego, dla trzeciej zwyczajnej 
kadencyi sądów przysięgłych na rok 1893 
przy sądzie obwodowym w Przem yślu, dnia 
29 sierpnia 1893 o godzinie 9 przed połu­
dniem rozpoczynającej się, zam ianował P re­
zydenta tutejszego Trybunału  dr. D ylew skie­
go przewodniczącym  sądu przysięgłych, a 
Jego  zastępcam i radców sądu krajowego 
N ennela, Leszczyńskiego, Skalę, Przybylskie­
go, Spławskiego i Litwinowicza, oraz sekre- 
tarzów rady Szechowicza, W ilkego i dr. Mi- 
sińskiego.

Przem yśl, dnia 4 lipca 1893.

L. 3831 [4176 3— 3]
0. k. Sąd powiatowy w Tuchowie wzy­

wa niewiadomego z miejsca pobytu M arcina 
Łąckiego, ażeby do spadku po swej m atce 
śp. Barbarze Łąckiej zm arłej w Gromniku 
w przeciągu jednego roku się zgłosił, gdyż 
w razie przeciwnym  spadek ten  ze zgłasza­
jącym i się dziedzicami i z ustanowionym  
dlań kuratorem , Janow i Łąckiem u p e rtrak to ­
wany będzie.

Tuchów, dnia 24 czerwca 1893.

I ,  23933 [4061 3 - 3 ]
0 . k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że do tegoż sądu dnia 15 m aja 1893 do 1. 
23933 wniósł Leopold S troner przeciw Ja- 
kóbowi Reder pozew o uznanie praw a do 
sumy 40 zł. mk. zpn. w stanie biernym  p o ­
łowy realności pod Ik. 266J/4 we Lwowie 
Wp ,  i — 3 k. 0 . wyk. hip. 1. 244 I. zabez­
pieczonej za zgasłe i o wykreślenie.

Wyznaczono dziewięćdziesięciodniowy 
term in do wniesienia pisemnej obrony.

Gdy życie i miejsc ■ pobytu pozwane­
go nie je s t wiadome, został dla niego adwo­
ka t dr. Kwiatkowski kuratorem , a tegoż za­
stępcą adwokat dr. Starczew ski mianowany.

Wzywa się zatem Jakóba Redera, aby 
do swojej obrony służące środki ustanow io­
nem u kuratorowi dostarczył łub  też innego 
zastępcę sobie obrał i tegoż sądowi oznaj­
mił, gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć 
mogące następstw a szkodliwe sam sobie 
przypisze.

W e Lwowie, dnia 27 m aja 1893.

L. 4107 [4016 3 —3]
Dla niewiadomej z miejsca pobytu He- 

*eny Krzyżak ustanowiono kuratorem  Stani- 
f f hnf  Dobosza z Zawadki i temuż rezolucyą 

26 m aja L892 1. 1605 dotyczą-
lw h  43 in Cyi prawa w łasności posiadłości 

■ i O w Zawadce doręczono.
B rzostńt \  Sr*d Powiatowy, 

ek, 5 grudnia 1892.

L ' 21J,5V  „ A , . [4236 2 - 3 ]

szym edyktem  w S m  o Z \  Lw^  
Ziembowicz i A g n i e s l  f m m e n
Kirchhof, tudzież masa 
Ziembowiczowej przez o ś w i a t  oarD -ry  
kobierców Kazimierza Z ie m b o w i^ * ^  Aspa.
szki ze Ziem bow iezów K irchhof d z i a ł k a  
przeeiw  Franciszkowi Endersowi, w zględnie  
tegoż spadkobiercom  pod dniem 2 maja 1893

1. 21451 pozew wnieśli o uznanie własności 
i in tabulacyę po połowie za właścicieli rea l­
ności pod lk. 3034/4 we Lwowie z pn.

Ponieważ Franciszek Enders, względnie 
tegoż spadkobiercy z życia i m iejsca pobytu 
nie są wiadomi, przeto c. k. sąd krajowy do 
zastępyw ania i na powodów koszt, i szkodę 
tutejszego adwokata dr. Krosińskiego kura­
torem, zaś adw. dr. Starczewskiego zastępcą 
kuratora m ianował, z którym  niniejsza sp ra ­
wa wedle ustaw y sądowej dla Galieyi prze­
pisanej przeprowadzoną będzie

Niniejszym więc edyktem  wzywa się 
zapozwanych, aby w należytym  czazie osobi 
ście stanęli, lub potrzebne ty tu ły  praw ne u- 
stanowionemu zastępcy udzielili, lub innego 
zastępcę sobie w ybrali, i sądowi oznajm ili, 
słowem stosownych do obrony środków użyli, 
gdyż wynikające ze zaniedbania skutki sam i 
sobie przypisać będą  musieli.

Lwów, 10 czerwca 1893.

L. 4171 (4081 8 - 3 ]
W adowicki Sąd obwodowy zawiadam ia 

B ernarda Thiebergera, że na wytoczoną 
przeciw niem u przez Sam uela Goldberga, 
skargę de pr. 24 czerwca 1893 1. 4171 wy­
dany został nakaz zabezpieczenia sumy 109 
zł. 91 ct- a. w. który doręczono ustanow io­
nemu dla niego kuratorow i adw okatow i Da 
nielowi w W adow icach.

W adowice, 28 czerwca 1893.

L. 5931 ' [4202 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Kopyezyńcach 

zawiadam ia niewiadomego z pobytu Chaim a 
Borga, że przeciw Esterze Borg i Ohaimowi 
Borg wniósł M anie Gelbband pozew de praes. 
15 czerwca 1893 1. 5931.

K uratorem  dlań  ustanowiono Felieyana 
Polańskiego c. k notaryusza w Kopyczyń- 
cach, a term in do rozprawy drobiazgowej 
wyznaczono na dzień 8 sierpnia 1893, 

Kopyczyńce, 15 czerwca 1893.

L- 1723 [4200 2 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy ustanaw ia dla 

nieznanych z życia i miejsca pobytu mało 
letniej Ju lii Dudyńskiej, i jej m atki Karoliny 
Dudyńskiej w sporze drobiazgowym chrze­
ścijańskiej kasy pożyczkowej w Grzymałowie 
o zapłacenie kwoty 77 zł. 40 ct. z pn., ku­
ratorem  ad actum Łukasza K arpunę, nazna 
cza do rozprawy drobiazgowej te rm in  na 
dzień 8 sierpnia  1893 a pom ienione się 
wzywa, aby kuratorow i środków obrony do­
starczyły, lub innego pełnom ocnika m iano­
wały.

Grzymałów, dnia 20 czerwca 1893.
G. k. Sąd powiatowy.

L. 2933 [4055 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Muszynie nie 

znając m iejsca pobytu A leksandra Klimkow­
skiego, Em ila Klimkowskiego i Oleny z K lim ­
kowskich Nesterakowej, którzy wydalili się 
do Ameryki, ustanaw ia dla n ich  kuratorem  
A leksandra Fedorezaka w Tyliczu i zarazem 
wzywa ich, aby się do spadku po ojcu swym 
Jan ie  Klimkowskim dnia 23 listopada 1892 
w Tyliczu z pozostawieniem ostatniej woli 
rozporządzenia, zm arłym  w przeciągu jedne­
go roku oświadczyli, gdyż w przeciwnym ra ­
zie pertrak tacya spadku ze zgłaszającym i 
się spadkobiercam i z ich kuratorem  prze­
prowadzoną zostanie, nadm ieniając że wedle 
szacunku stan czynny spadku 320 zł., a 
czysta masa 170 zł. wynosi, tudzież że 
zm arły w testam encie ustanow ił dziedzicem 
syna Epifana, przeznaczając jako legata  ka­
wałki gruntu , żonie swej B arbarze, córce 
Oieuie i synowi Em ilowi zaś sp łatek  70 zł. 
córce M&ryannie Feteszowej oświadczając że 
reszta dzieci jest już wypłaconą.

Muszyna, dnia 28 m aja 1893.

L. 6642 [4035 2 — 8]
Zawiadam ia się niewiadom ą z miejsca 

pobytu M aryannę Poręba, że celem dorę­
czenia jej tu t. sąd. uchwały z dnia 5 m aja 
1892 1. 3804 ustanowiono kuratora w osobie 
adwokata dr. Izydora Reinera, którem u się 
rzeczoną uchw ałę doręcza.

Rzeszów, dnia 4 sierpnia 1892.

L. 1626 [4052 2 - 3 ]
G. k. Sąd powiatowy w Bukowsku za­

wiadam ia nieznanego z m iejsca pobytu S te­
fana Muzyczkę, że celem doręczenia mu ts. 
uchw ały hipotecznej z dnia 26 maja 1892 
1 3415 w przedmiocie spisu wykreślenia
praw a zastawu istniejącego dla w ierzytelno­
ści Judy W eiusteina w kwocie 44 zł. 23 
ct. i wpisu praw a zastawu dla wierzytelno­
ści A ugustyna D udusia w kwocie 265 zł. zpn. 
zpn. w wykazie hipotecznym  1. 143 ks. gr. 
gm. Wolica wydanej ustanowiono dlań  k u ra ­
tora w osobie M ichała Tarnaw ezyka z Wolicy.

C. k. Sąd powiatowy.
Bukowsko, 31 m arca 1893.

miejsca pobytu niewiadomego Gerschona 
Ju ris adw! dr. p. Daniłowicza, z substytucyą 
adw. dr. Schusr.era i doręczył pierwszemu 
nakaz zapłaty z dnia 10 czerwca 1893 1. 
9132, którem u to zastępcy Gersckou Juris 
swoje środki dowodowe udzielić powinien, 
lub sądowi tut. innego zastępcę zapodać, 
ileże w razie przeciwnym  złe następstw a so­
bie tylko przypisać w inien będzie

W  Kołomyi, dnia 10 czerwca 893.

L. 4027 [4051. 2— 3]
W adowicki Sąd obwodowy zawiadam ia 

Józefa Paska, Jan a  Paska i Jan a  P lichtę, 
że wydaną na prośbę W adowickiej powiato­
wej kasy oszczędności uchwałę z 15 kw ietnia 
1893 1. 2275 dozwalając wpisu egzekucyjne­
go praw a zastawu dla sumy 170 zł. na ich 
realnościach w Izdebniku pod 1. w. h. 1 5 i, 
159, 293, 295, 440 położonych doręczono 
ustanowionem u dla nich  kuratorow i dr. Sil- 
berfeldow i w K alwaryi.

Wadowice, dnia 24 czerwca 1893.

L 817 [4063 2— 3]
0 . k. Sąd powiatowy deleg. S. II  we 

Lwowie wzywa niew iadom ych z im ienia i 
nazwiska, tudzież pobytu spadkobierców śp. 
Justyny  ze Śliwińskich Wiży bezpotomnie 
na dniu 29 grudnia 1884 w Grzędzie zmar­
łej, ażeby się w przeciągu roku od dnia o- 
głoszenia ostatniego tego obwieszczenia do 
spadku tejże zmarłej zgłosili i oświadczenia 
swe wnieśli, gdyż inaczej spadek ten  jako 
bezdziedziczny na rzecz funduszu zapadłości 
fiskusowi oddanym zostanie.

Lwów, 27 lutego 1893.

L. 6240 [4058 2- -3]
C. k. Sąd powiatowy w Zborowie u- 

w iadam ia przebyw ającego rzekomo w No­
wym Yorku Salam ona K atza, że celem do­
ręczenia mu ts uchwały tabularnej z 30go 
sierpnia 1.889 1. 8233 ustanow ił dlań kura­
tora w osobie M aryana Onyszkiewicza kan­
dydata notaryalnego w Zborowie, którem u Sa­
lam on Katz dowodów udzielić, albo też in­
nego pełnom ocnika sądowi przedstawić winien. 

Zborów, dnia 30 sierpnia 1890.

L. 8430 [4053 2 - 3 ]
Ze strony c. k. Sądu pow. w Bukowsku 

podaje się do wiadomości, że przed 25 laty 
zm arła w Nowotańcu Breindel W ald w łaści­
cielka 1/10 części real. pod nk. 38 tamże.

W edle ustaw niczego porządku dziedzi­
czenia konkuruje do spadku tejże syn jej 
Izrael Wald.

Gdy m iejsce pobytu tegoż tu t. sądowi 
je s t nieznane, przeto wzywa się go, by w 
przeciągu roku począwszy, od dnia niżej 
podanego do tut. sądu się zgłosił i oświad­
czenie swe do spadku wniósł, w przeciwnym 
bowiem razie pertrak tacya spadku z oświad­
czonymi spadkobiercam i i z ustanowionym 
dlań kuratorem  Mojżeszem B artem  z Nowo- 
tańca przeprowadzoną zostanie.

C. k. Sąd powiatowy.
Bukowsko, dnia 20 grudnia 1892.

L. 5859 [4093 2 - 3 ]
Zawiadamia się niew iadom ą z m iejsca 

pobytu Genowefę Sieradzką, że powiatowa 
kasa oszczędności w Krakowie wniosła w 
spraw ie przeciw niej pto 4030 zł. z pn. po­
danie de praes. 4 m arca 1893 1. 2881 o e- 
gzekucyjne oszacowanie realności lk. 419 w 
Podgórzu i że dla niej w tej sprawie adwo­
kat dr. Fiderkiew icz kuratorem  ustanow iony 
został.

Je s t więc rzeczą Genowefy Sieradzkiej 
adres swój sądowi podać, lub wymienić o- 
sobę, której praw ne zastępstwo w tej sp ra ­
wie powierzyć chce, lub wreszcie ustanow io­
nemu kuratorow i udzielić potrzebnych infor- 
macyj, gdyż inaczej skutki z opieszałości jej 
w tym  względzie wyniknąć m ogące sam a 
sobie przypisać będzie m usiała.

0 . k. Sądt powiatowy.
Podgórze, 12 m aja 1893.

L. 4172 [4082 2 — 3]
W adowicki Sąd obwodowy zawiadam ia 

B ernarda T hiebergera, że na wytoczoną p rze­
ciw niem u przez Sam uela G oldberga skargę 
de praes. 24 czerwca 1893 1. 4172 wydany 
został nakaz zabezpieczenia sumy 100 zł. 
a. w. który j., doręczono ustanowionem u dla 
niego kuratorow i adwokatowi Danielowi w 
W adowicach.

W adowice, 28 czerwca 1893.

L. 9132 [3956 2 - 3 ]
G. k. Sąd obwodowy w Kołom yi w 

spraw ie wekslowej Towarzystwa kredytow e­
go i oszczędności „Union" w K utach p rze­
ciw Gersehonowi Juris i tow. pto 75 zł. a. 
w., ustanow ił kuratorem  dla pozwanego z

L. 21098 [4071 1 - 3 ]
G. k. Sąd krajowy jakc T rybunał h a n ­

dlowy w Krakowie zaw iadam ia niew iadom e­
go z m iejsca pobytu p. Krzysztofa Krzyszto ■ 
tofowicza, że przeciw niem u wniosła kasa osz­
czędności m iasta Krakowa pozew de pr. 22 
czerwca 1893 I. 21098 o w ydanie nakazu 
zapłaty  sumy wekslowej 240 zł. a. w. i że 
wydany w skutek tegopozwu nakaz zapłaty 
z dnia 23 czerwca 1893 i. 21098 loręczony 
został ustanow ionem u dla tegoż kuratorowi 
adwokatowi dr. Kopffowi, z substytucyą a- 
dwokata dr. Bobilewicza w Krakowie i poleca 
Krzysztofowi Krzysztofowiczowi, aby temuż 
kuratorow i potrzebnych środków obrony do­

starczył, lub innego pełnomocnika sobie o- 
b ra ł i sądowi o tem doniósł w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam  sobie przypisze.

Kraków, 23 czerwca i893.

L. 21293 ~ ~  [4074 1 - 3 ]
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał h a n ­

dlowy w Krakowie zawiadam ia niewiadome­
go z miejsca pobytu Józefa Kadera, że 
przeciw niemu wniosło Towarzystwo kredy­
towe rękodzielników i przemysłowców w 
Krakowue pozew de pr. 24 czerwca 1893 1. 
21293 o wydanie azu zapłaty sumy weks-
low-., 96 zł., i wycauy w skutek tego
pozwu nafraz -.płaty z nia 27 czerwca 
1893 i. fj 129u doręczony został ustanowione­
mu ula tego kuratorowi adw dr. Tomikowi, z 
substytucyą adw. dr. Judkiewicza w Krakowie 
i poleca Józefowi- Kaderowi , aby temuż 
kuratorow i potrzebnych środków obrony do 
starczył, lub innego pełnomocnika sobie o- 
b ra ł i sądowi o tem  doniósł, w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, 27 czerwca 1893.

L 7206 [4181 1— 3]
0 . k. Sąd obwodowy w Samborze za ­

wiadam ia z m iejsca pobytu niewiadomego 
Leizora G utw irtha, że w sprawie egzekucyj­
nej Sary Ryfki F insterbusch przeeiw niemu o 
licytaeyę 4 losów węgierskich po 50 z ł , ce­
lem zaspokojenia sumy 270 zY. a. w. z pn., 
ustanaw ia dla niego kuratorem  tutejszego 
adw. dr. Brylińskiego, ze substytucyą tu te j­
szego adw. dr. Chłopeckiego i że dc rąk 
pierwszego doręcza tus. uchwałę z dnia 6 
kw ietnia 1898 1. 2044 dla niego przezna­
czoną, wzywając go oraz, by ustanowionemu 
kuratorowi wszelkie informacye udzielił, lub 
innego zastępcę sobie obrał i tegoż tu tej­
szemu sądowi wymienił, inaczej bowiem nie­
pomyślne skutki ze swego zaniedbania po­
w stałe sobie przypisać będ rie musiał.

Sam bor, 17 czerwca 1893.

L. 4827 [ 4 1 7 9 1 - 3 ]
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Rzeszowie na prośbę Salamona Rothenberga 
zarządziwszy uchw ałą z dnia 15 czerwca 
1893 I. 4827 postępowanie amortyzacyjne co 
do wekslu z daty Rozwadów 13 marca 1893 
na kwotę 4500 zł. opiewającego przez Sala­
mona R othenberga na własne zlecenie wy­
stawionego przez R aehniela Kanarka i Alte- 
ra  S tieglitza akceptowanego w dniu 23 lipca 
1893 płatnego, wzywa każdego posiadacza 
zaginionego wekslu, aby weksel ten w p rze­
ciągu 45 dni od dnia 24 lipca 1893 począ­
wszy sądowi przedłożył, gdyż w przeciwnym 
razie takowy po upływie tego czasu na po­
nowne żądanie proszącego o amortyzaoyę 
za um orzony uznanym będzie.

Rzeszów, 15 czerwca 1893.

L  3817 [4134 1 - 3 ]
0 . k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Sanoku uwiadam ia Franciszka Fessedika z 
Turzegopola i A dam a Ostoję Ostaszewskiego 
z Wzdowa, obecnie z miejsca pobytu n ie­
znanych, że Sara Ringel w Sanoku wniosła 
przeciw nim  dnia 20 m aja 1893 1. 3248 
prośbę o nakaz zap łaty  sumy wekslowej 1000 
zł. a. w. którem u żądaniu uchwałą z dnia 
23 m aja 1893 1. 3248 zadość uczyniono.

Oraz ustanow ił sąd dla tych pozwanych 
kuratora w osobie p. dr. Fiakowicza, z sub­
stytucyą p. dr.fŁobaezewskiego adw. w Sa­
noku i poleca pozwanym, ażeby co do swej 
obrouy innego pełnom ocnika sądowi wczas 
przedstawili, inaczej skutki zaniedbania sa­
mi sobie przypisać będą musieii.

Sanok, 20 czerwca 1893.

Zl. 6366 [4160]
Vom k. k. Kreis ais Handels-Gerichte 

wird bekann t gem aeht, das die R egistrirung 
der yon den M itgliedern des registrirten  Cre­
dit und Sparvereins Union in Kuty bei der 
ausserordentlichenj Generalversam lung vom 
14 ApriI 1893 beschlossenen A nderung der 
S ta tu ten  in  dem Absatze f. des §. 5 und 
des § 54 der Statuten yerfiżgt wird. 

Kolomea, am 27 Mai 1893.

L. 13181 [4175 1 - 3 ]
G. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia możliwie pozostałe dziecko ś. p. 
Józefa Barańskiego z życia, płci, im ienia i 
m iejsca pobytu niewiadome, oraz niewiado­
mą z życia pobytu żonę tegoż A nnę Barań­
ską, iż w dniu 13 m arca 1882 zm arł w Uj. 
Dawidhaza na W ęgrzech Józef Barański bez 
pozostawienia ostatniej woli r o z p o r z ą d z e n i a  
i wzywa się tychże, by w ciągu 1 roku od dnia 
ogłos7enia tej 1 eayH u zgłosili sfi? do spad­
ku t  -ćyż i ' '  j spadek ten będzie 
prz pro1' Azom 7 z d z ied , ami zgłaszają­
cymi « ę, ..r»Ł % kuratorem Ant. nim Barań­
skim dla m ch ./ustanowionym 

Gorlice, 20 grudnia 1892.



L. 7886 . . [4173 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach, wzywa niewiadom ych z życia i m iejsca pobytu 

spadkobierców niżej w ym ienionych, ażeby w przeciągu roku od daty edyktu tego do sądu 
tutejszego się zgłosili i deklaracyę przyjęcia spadku po zm arłych niżej wyszczególnionych 
osobach tem  pewniej wnieśli, ileże inaczej postępowanie spadkowe przeprowadzone zosta­
nie ze spadkobiercam i, którzy do spadku się zgłoszą, tudzież z kuratoram i wezwanych 
edyktem  tym  spadkobierców.

Im ię i nazwisko 
spadkodawcy

M agdalena
Pow ałka

dzień i miejsce zgo­
nu spadkodawcy.

A gata lo  Kowal 
ska 2o Mrozek

Ewa
Zagórska

W asyl
Juszczak

A nna
S m akuła

Łukasz
P ałezyk

Julia
Duda

Ja n
Osikowicz

Tymko
Adzyma

Eufrozyna
Król

A ntoni
Papierni ak

13 grudnia 1890 
Kopicą polska

data  kody­
cylu

Nazwisko niew iadom e­
go z m iejsca pobytu 

spadkobiercy.

3 lutego 1891 
Glinik mar.

30 grudn ia  1891 
B ednarka

15 paźdz 1891 
M ałastów

16 grudnia 1891 
Męcina wielka

23 m arca 1891 
Smerekowiec

11 listopada 1891 
Sm erekowiec

kw ietnia 1892 
K obylanka

12 m arca 1892 
Leszczyny

25 paźdz. 1882 
Łosie

M arcin
Boczoń

Iw an
Szurkała

Jgnacy
Kybczyk

2 lutego 1893 
B ednarka

31 stycznia 1892 
Stróżówka

30

16

stycznia 1891 
D ługie 

m aja  1891 
Siary

ustny ko 
dycyl

18 grudnia 
1891.

16 grudnia 
1891

25 kwie­
tnia 1892
26 lutego 

1892

10 s tycz­
n ia  1893

14 maja 
189 i

W awrzyniec Pow ałka 
Józef Powałka

'Nazwisko ku ra­
tora spadko­

biercy.

Ja n

M ichał
Orchel

Wasyl
Zagórski

Zofia
JuszczaK

Teresa vel P araska 
S m aku ła

Osyf
Pałezyk

H ałakij Duda 
H n a t Duda

W ojciech
Osikowicz

M ic h a ł
Adzyma
A ftan  Król 

M arya Ferenc  
M ichał

Papiern iak
M arya

Oświęcimska
H nat

Szurkała
Józef

Rybczyk

Pow ałka
J a n

Orchel
Stefan 

Zagórski 
W anio 

Juszczak
Dmitro

Tylawski
Sem an

Bodyk
A ntoni

Bodyk
Jakób

Osikowicz
Łukasz

Korba
Mikołaj

Król
Józ ef

Papierniak
M arcin

Szafrański
Dm itro

Gyba
W ojciech

Rybczyk

Gorlice, dnia 20 czerwca
0 . k. 

1893.
Sąd powiatowy.

L. 3766 [4195 1— 3]
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Jaśle  w skutek w niesionego przez Ohanę 
L ipczerow ą przeciw Józefowi W ojciechow­
skiem u pozwu wekslowego de praes. 29 
kw ietnia 1893 1. 2721 o zapłacenie snmy 72 
zł. 50 ct. z pn. ustanaw ia dla pozwanego 
Józefa W ojciechowskiego, z m iejsca pobytu 
niew iadom ego, kuratorem  dr. Rom ana A- 
damskiego, z substytucyą dr. Franciszka ks. 
W iedigera adwokatów w Jaśle , i pierwszemu 
z n ich  ts. nakaz zapłaty z dnia 29 kw ietnia 
1893 1. 2721 na wyż rzeczony pozew wyda­
ny doręcza.

Zaw iadam iam y o tem  Józefa W ojcie­
chowskiego z wezwaniem, ażeby albo u s ta ­
nowionemu kuratorowi potrzebnych infor- 
macyi do obrony praw swych udzielił, albo 
innego zastępcę sądowi wskazał, gdyż inaczej 
skutki zaniedbania tego, sam sobie przypisze.

Jasło , 24 czerwca 1893.

zł. w. a. wystawionego, a przez Franciszka 
Południewskiego i Antoninę Południew ską 
jako przekazanych akceptowanego, za jeden 
m iesiąc od daty we Lwowie płatnego, i wzy­
wa edyktem  obecnego posiadacza tego we­
kslu, by takowy w ciągu dni 45 od dnia 
trzeciego um ieszczenia tego edyktu w urzę­
dowym dzienniku , Gazety Lwowskiej" licząc 
tem pewniej sądowi przedłożył, gdyż w razie 
przeciwnym po upływie powyższego term inu 
na ponowną prośbę żądającego am ortyzacji, 
weksel ten uznany zostanie za amortyzowany.

W e Lwowie, dnia 24 czerwca 1893

L.

L . 19544 [4075 1—3]
0 . k. Sąd krajowy jako handlow y w 

Krakowie zawiadam ia niewiadom ą z miejsca 
pobytu Maryę Gypres, że przeciw niej wnio- 
sła  firma „Reiss e t G eiringer" w W iedniu 
przez adw. dr. G oldm anna w Krakowie po 
zew de praes. 29 maja 1893 1. 17 t09 o wy- 
dauie nakazu zap łaty  sum y wekslowej 200 
zł. a. w. z pn. i że wydany nakaz zapłaty 
z dnia 2 czerwca 1893 1. 17909 doręczony 
został kuratorowi ad aetum  adw dr. Judkie 
wieżowi w Krakowie, i poleca, aby tem uż 
kuratorow i potrzebnych środków obrony do­
starczy ła , lub innego pełnom ocnika sobie 
obrała, i sądowi o tem  doniosła, w przeciw­
nym bowiem razie skutki z tego zaniedbania 
wyniknąć mogące sam a sobie przypisze.

K raków , 16 czerwca 1893.

L 20619 [4076 1 - 3 ]
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadam ia niewiadomego 
z m iejsca pobytu B ernarda T hiebergera, iż 
przeciw  niem u w niósł Ozyasz R aab pozew 
de praes. 19 czerwca 1893 1. 20619 o wy­
danie nakazu zapłaty  sumy wekslowej 150 
zł. i że wydany w skutek tego pozwu nakaz 
zapłaty z dn. 20 czerwca 1893 1. 20619 do­
ręczony został ustanow ionem u dla tegoż ku- 
ratarow i adw. dr. Schoenowi z substytucyą 
adw. dr. Gluziriskiego w Krakowie, i poleca 
Bernardowi Thiebergerow i, aby temuż kura­
torowi potrzebnych środków) obrony dostar­
czył, lub innego pełnom ocnika sobie obrał, 
i sądowi o tem  doniósł, w| przeciw nym  bo­
wiem razie skutki z tego zaniedbania wyni­
knąć mogące sam  sobie przypisze.

Kraków, 20 czerwca 1893.

L. 27657 [4126 1— 3]
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie w skutek prośby Karola Suchorow- 
skiego m ajstra szewskiego we Lwowie wdraża 
postępowanie am ortyzacyjne wględem rze 
komo zaginionego wekslu przez Karola Su- 
chorowskiego, na zlecenie jego w łasne we 
Lwowie dnia 27 m arca 1891 na kwotę 1000

2674 [4113 1 .- 3 ]
O. k. Sąd powiatowy w Muszynie wzy­

wa nieobecnych, a z m iejsca pobytu niew ia­
domych Leszka P ryputyna i Teodora Prypu- 
tyna, aby się do spadku po ojcu M ichale 
Pryputynie w Leluchowie, dnia 20 maja 1892 
zm arłym  w przeciągu jednego roku oświad­
czyli, gdyż w przeciwnym  razie pertraktacya 
spadku przeprow ad oną zostanie ze zg łasza­
jącym i się spadkobiercam i, i kuratorem  któ­
rego dla tych  nieobecnych ustanaw ia sąd 
w osobie ich b ra ta  S tefana Pryputyna, nad 
m ieniająe przytem , że stan  czynny spadku 
wynosi 526 zł. 60 ct., a czysta m asa 482 
zł. 60 ct,, i że zm arły kodycylem zapisał 
synowi Jankow i trzy kawałki g run tu , a re 
sztą m ajątku nie rozporządził.

M uszyna, dnia 14 m aja (893.

L  2606 [4135 1— 3]
G. k. Sąd obwodowy w spraw ie dozwo­

lonego wykreślenia prawa dożywotniego po 
siadania zarządu i użytkowania dóbr Bukow­
sko wykazem hip. 1. 534 objętych, przez 
czas życia Agnieszki Rylskiej, dla Felicyi 
Rodkiewiczowej w poz 5, 7, 9, 10, 11 i 13 
Karty B i w poz. 5, 6 , i 10 karty  G. zain- 
tabulow anego z wszystkiemi nadciężaram i 
prawo to obc ężającymi, zaw iadam ia z życia 
i miejsea pobytu nieznanych wierzycieli Ro­
mana B astgena, M endla Lautersteina, Jana 
Strom engera, Edw arda Landę,. M endla Ap- 
perm anna, Joela  Barta, Ja n a  Żółkiewskiego, 
Izydora Rosina, M arkusa P in te ra , Adolfa 
H irscha, Jośla W ernera, Szapsę M illera, J ó ­
zefa W ańka, Józefa Szyję Goldsanda, Piotra 
F leśniarskiego, M endla Freundlieha, Izaka 
P in tera , E liasza P intera i Berraha M enkesa, 
że ustanow ił dla n ich  kuratora w osobie dr. 
J. F lakow icza adw okata krajowego w Sa­
noku, z którym  porozumieć się, i jemu infor- 
tnacyę w tej spraw ie udzielić, lub innego 
zastępcę sądowi wskazać m ają, gdyż inaczej 
skutki z zaniedbania wyniknąć m ogące sobie 
przypiszą.

Sanok, dnia 23 m aja 1893.

L. 8558 [4137 1— 3]
C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 

w any w Tarnopolu ogłasza, że ustanow ił 
celem doręczenia uchwały tus. z duia 22 lipca 
1892 1. 16.198 dla Soi G oldberg w sprawie 
gzek. skarbu państw a przeciw E tli Goldberg 

Sosię G oldberg o 91 zł. 27 ct. przezna­
czonej z m iejsca pobytu i życia niewiadomej

adw. dr. Łucza- 
p. adw. dr. Ło-

mia-

Sosi Goldberg kuratora p 
kow.skiego z zastępstw em  
szniowa.

W zywa się Sosię Goldberg, aby 
nowanym kuratorem  tnlorm acyi udzieliła, 
albo innego zastępcę praw nego ustanowiła, 
gdyż w przeciwnym razie skutki sobie przy 
pisać będzie m usiała.

0 . k. Sąd pow. miej. deleg.
Tarnopol, dnia 30 kw ietnia 1893.

L. 15878 [4199 1 - 3 ]
N iewiadom ą z m iejsca pobytu Różę 

z Serkowskich R atajską zaw iadam ia się, iż 
w spraw ie S tanisław a i Joanny małż. Sło­
wików i spólników o przypisanie do rea ln o ­
ści lwh. 81 gm. Ujście solne parcel 1610/1, 
1611/2, 1612/1, 1613/1, 1614/2, 1615/1, 
1617/1, 1617/2, 1617/3 i 1618/1 i zaintabu- 
lowanie tak  utworzonej realności na S tan i­
sława i Joannę Słowików, celem doręczenia 
rezolucyi z 16 lutego 1891 1. 1733 i n astę ­
pnych kurator Jędrzej Wilk w Ujściu solnem 
ustanowiony został.

0 . k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 31 grudnia 1891.

sk i“- handel win w Krakowie przeniesioną z 
rejestru  dla firm pojedynczych, z tem , że,

1) w łaścicielam i tej firmy są Ju lia  z 
Nowickich Ciechanowska wdowa po zm ar­
łym  A dam ie Ciechanowskim i W acław Cie­
chanowski syn tegoż, w Krakowie zam iesz­
k a l i ,

2) źe spólnicy czynność tego handlu  
dnia 22 Kwietnia 18-90 r. rozpoczęli :

3) że spólnicy ci handel win nadal pod 
dotychczasową firmą „Adam  Ciechanowski" 
prowadzić będą podpisując ją  w ten spo ­
sób, iż jeden ze spólników firmę przed­
siębiorstwa słowami „Adam Ciechanowski" 
podpisze.

Kraków, 28 kw ietnia 1893.

L.

L. 5-368 [4246 1 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Mielcu u s ta n a ­

wia w sporze sum arycznym  M arceli Tobia-1 
szowej pko Gołdzie Aron i spólnikom o 100 
zł. dla niewiadom ego z m iejsca pobytu na 
drugiem  miejscu pozwanego Barucha A rona j  

kuratora w osobie adw. dr. Jezierskiego i 
na ręce jego doręcza pozew 1. 5363 na k tó ­
ry term in do rozprawy ua dzień 2 sierpnia 
1893 wyznacza.

O tem  zawiadamia się Barucha Arona 
poleceniem , aby  pełnom ocnika ustanowił 

lub kuratorow i potrzebnych do obrony środ­
ków dowodowych dostarczył inaczej s z k o - 

dę pow stać mogącą sam sobie przypisze.
Mielec, dnia 10 m aja 1898.

4928 [4201 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy ustanaw ia w spo­

rze drób. Jak im a Praw era pto 21 zł. z pn. 
dla nieznanego z życia i m iejsca pobytu Ja- 
kóba Różańskiego kuratorem  ad actum  Iw a­
na Proroczka i o tem  Jakóba Różańskiego 
niniejszym edyktem zaw iadam ia, polecając 
mu, aby bądź innego pełnom ocnika ustano­
wił. lub kuratorow i środków obrony udzielił. 

C. k. Sąd powiatowy.
Grzymałów, 20 czerwca 1893.

L. 3956 [4206 1 —3]
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie wzy­

wa niewiadom ą z m iejsca pobytu Katarzynę 
Gniadkową, ażeby do spadku po ś. p. W a­
lentym  Kwieku w przeciągu jednego roku 
tem pewniej się zgłosiła, ileże w razie p rze­
ciwnym spadek ten ze zgłaszającym i się 
dziedzicami i z ustanowionym kuratorem  
pertraktow any będzie.

Tuchów dnia 26 czerwca 1893.

L. [4213 1— 3] 
w Brzeżanaeh za-

L. 15648 f [4240 1 - 3 ]
0 . k. wyższy Sąd krajuwy we Lwowie 

podaje do powszechnej wiadomości, że pan 
Łucyan M arynow ski reskryptem  c. k. M in i­
sterstw a sprawiedliwości z dnia 16 czerwca 
1893 1. 11820 notaryuszem  w Brzeżanaeh 
zam ianowany złożywszy dnia 4 lipca 1893 
przysięgę służbową urzędowanie swe rozpo 
cząć może.

Lwów, dnia 4 lipca 1893.

2108
C. k. Sąd obwodowy 

wiadam ia niniejszem nieznanego z życia i 
miejsca pobytu Judy M ajera S trassberga, że 
w spraw ie spadkowej po Israelu  K ipin ce­
lem doręczenia uchw ały z 17 grudnia 1893 
1. 6342 ustanow iony został dla tegoż kura­
tor w osobie adwokata dr. Schussla w Brze 
ż&nach.

Brzeżany, 15 kw ietnia 1893.

L 6241 [4262 1 - 3 ]
W spraw ie sum arycznej ks. Cyryla Łu 

kasiewieza przeciw M ieczysławowi A lberto­
wi o 85 zł. z pn. m iauuje się dla pozwane- 
nego M ieczysława A lberta z m iejsca pobytu 
niewiadomego celem zastąpienia go w ni 
niejszyin sporze kuratora  w osobie p. Kon 
stantego W idawskiego z Budzanowa i wzy 
wa się pozwanego edyktem , aby temuż ku 
ratorowi potrzebne do obrony środki d o s ta r­
czył, lub o obranym  swoim zastępcy tut 
sąd zawiadomił, lub sam przy term inie na 
dzień 17 lipca 1893 o godzinie 9 rano wy 
znaczonym się staw ił, innego obrońcę u s ta ­
nowił, gdyż w przeciwnym  razie skutki wy­
niknąć mogące sobie przypisać będzie mu 
siał.

C. k. Sąd powiatowy.
Bndzauów, 28 m aja 1893.

L. 1568 [4 ' 42]
Dla T rybunału sądu przysięgłych przy 

c. k. sądzie obwodowym w Rzeszowie na .3 
zwyczajną dnia 1 września rozpocząć się 
m ającą kadencyę zam ianow ani z o s ta li:

Prezydent c. k. sądu obwodowego Jó ­
zef Głuszkiewicz przewodniczącym, zaś radca 
sądu krajowego wyższego Stanisław  Mossór, 
radcy sądu krajowego, Teofil Hanasiewicz, 
Jóref Cyga, M ieczysław M iehniewicz, A nto­
ni Gabryszewski i Bolesław D zianott zastę­
pcami przewodniczącego.

Rzeszów, 7 lipca 189-3.

Wyroki prasowe.
BI- 155 (4207)

Sm 9famen ©einer SUfajeftat bc§ gaifers! 
SLag f. f. Sanbcggericpt 2Bien atg Sprej}* 

geridjt pat auf SIntrag ber f. f. ©taatgamoalt* 
fepaft erfannt, bafj ber 3 npatt beg in 97r. 181 
bet periobifcpen Srucfjcpnft: „2Btener Sagblatt" 
Dont 3 3u lt 1893 erttljalteneu jllufjapeg mit 
ber Sluffdjrtft: „tUemonjtration ju r bag afige= 
mcine SBaplredjt" in ber ©telle non „S ie  $er= 
jammlmtgeu merben tropbem" bis „nor bem 
jRatppauje" bag SSerbrecpen nad) § 65 b ©t.

begriinbe, tmb e§ mirb nad) § 49-3 ©t. ip. 
0 . bag SSerbot ber SBeiteroerbreitung biefer 
Srutffcprfft auggefprocpen, nad) §§ 487— 489 
@t. jp. 0 . bie non ber !. f. ©taatganmaitfcpaft 
nerfiigie Sefcptagnapme bejtatigt uub nad) § 87 
ipr. ©. auf SSernicptung bet jaijirten ©jemptare 
erfannt.

SBien, am 6 Suli 1893.

L 109  ̂ [425-]
Dla IV. zwyczajnej kadencyi sądów 

przysięgłych, których posiedzenie w ek. -są­
dzie krajowym karnym  rozpoczyna się dnia 
28 sierpnia 1893 o godzinie 9 przed połu­
dniem  zam ianow ał Jego Ekscellencya p. P re ­
zydent c. k. sądu krajowego wyższego 
przewodniczącym  : W iceprezydenta ces. król, 
sądu krajow ego Białcskórskiego, a zastępca­
mi. jego c.k. radcę wyższego sądu kraj. Karola 
F iigera de R eehtborn i radców c k. sądu kraj: 
Ludwika Majewskiego, Jan a  Nikischa, Teofila 
Saw ezyńskiegn,H enryka N itarskiego, E dm un­
da Dumewicza, Fryderyka Kunzeka, Anto­
niego Spędakowskiego, Adolfa W aliera , Jó ­
zefa Lewickiego, Ambrożego Janowskiego, 
Leopolda W iktora Spaustę, W iktora W łady­
sław a F ranka, Józefa Lorenza, Kornela A nto­
niego 2 im. W ieniawa Zubrzyckiego i H en­
ryka H ayderera.
Prezydyum  c. k. Sadu krajowego karnego.

Lwów, dnia S lipca 1893.

3 m Ułamen ©etner Sfiłajeftat beg Saiferg! 
£>ag f. f. Sanbeggertcpt SBten alg fprefj* 

geridjt pat auf SIntrag ber f. f. ©taatSantoalt* 
jepaft erfannt, baj) ber Snpalt ber in 9łr. 181 
ber periobifcpen 5Drudfcprift: „Defterreicpifdje 
SBolfg*BcAung“ bom 3 S a lt 1893 entpalteuen 
97oti§ mit ber Sluffcprift: „@tue SSerfammlung 
ber grappifcpeit Slrbeiter" in ber ©telle non 
„£>ie iPerjammlungcn merben" big „23orfipcnbe 
bie 33erfamntlitng" bas SSerbrecpen nad) § 65b 
@t. ® begriinbe, unb eg mirb nacp § 493 ©t. 
jp. 0 . bag Slerbo* ber SBeiterberbreitug biefer 
SDrucffcprijt auggefprocpen , nacp §§ 487— 489 
© t  ip. 0 . bie non ber f. f. ©taatganmalfjcpaft 
uerfugte SSefcptagnapme bejtatigt unb nadj § 
37 ipr. ©. auf bie 93crnidptung ber jaijirten 
©jjemptare erfannt.

2Bien, am 6 3u li 1893.

L. 13422 [4077]
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie w rejestrze dla 
spółek handlowych firmę „Adam Ciechanow ­

em  jftamen ©einer jDfajeftat beg itaiferg!
£>ag f. f. Sanbeggericpt SSien alg Spreju 

geridjt pat auf Slntrag bet f. f. @taatganmalt= 
fepaft erfannt, bajj ber Snpalt beg in 9tr 181 
ber periobijipen Srucfjcprift: jj„9łeueg SBiener 
91benbblatt“ nom 3 Suit 1893 entpaltenen SIr= 
tifelg mit ber 21uffcprift: „iBerfanmlungen nom 
©onntag" in ber Stefie non „®te 23erjamm= 
lungett merben tropbem" big „SSorfipenbe bie 
iBerfammlung" bag SSetbrecpen nacp § 65b ©t. 
&. Pegriinbe, unb cg mirb nacp § 493 @t. fp. 
0 .  bag 93erbot ber SBeiteroerbreitung biefer 
2)rucffcprift auggefprocpen, nacp §§ 487—489 
©t. ip. 0 . bie non ber f. f. ©taatganmaltfcpaft 
oerfiigte Sefcplagnapme beftatigt unb gemajj § 
37 tpr. ©. auf bie Sernicptung ber faifirteń 
©jemplart erfannt.

JBien, am 6 Suli 1893.



Ogłoszenie.
Dyrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego we Lwowie 
wydaje w myśl §. 97 , 98  i 9 9  statutów Towarzystwa, celem ściągnięcia

wszystkich w obiegu będących

4V o  listów galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego
75,1 .1  Zł. 11. i i

z kuponem bieżącym od dnia 1 lipca 1893 , które to listy zastawne w ca­
łości objęte zostały przez konsorcyum, na którego czele stoi c. k. uprzywil.

austryacki Bank dla krajów koronnych.

Skutkiem tego wypowiada Dyrekcya Galicyjskiego Towarzystwa Kredy­
towego Ziemskiego niniejszem w myśl §. 25 statutów Towarzystwa, wszystkie 
obecnie jeszcze w obiegu będące 4V|0 listy zastawne i wzywa posiadaczy
tychże listów, ażeby takowe albo pod warunkami przez konsorcyum ogłosić 
się mającymi,

na 4°|o listy zastawne skon wertowali,

albo też wypowiedziane listy zastawne na dniu 31 grudnia 1 8 9 3  w kasie 
Towarzystwa we Lwowie przedłożyli i przypadającą za nie gotówkę odebrali.

Wedle §. 25 statutów Towarzystwa ustaje z powyższym dniem dalsze 
oprocentowanie 4  2 0 listów zastawnych.

We Lwowie, dnia 2 7  czerwca 1893.
915

Prezes: Zygmnnt. Dembowski m. p.

Dyrektor: Franciszek ROZWadOWSkl m. p.
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Na podstawie powyższego ogłoszenia podaje się do wiadomości posiadaczy 4 A|20 |o listów zastawnych gal. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego, że wymianę tychże na 4°|0, 56 letnie listy Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego uskuteczniają:

W WIEDNIU:
„ PRADZE:

I GrRAOU;

We Lwowie:

0. k. nprzyw. Austryacki Bank dla Krajów koronnych: 
Czeski Bank Związkowy,

Źivnostenska Banka pro Cechy a Morawu;
Dom Bankowy E. C. Mayer & Cie.

n

u  //

W Krakowie:

n

Galicyjskie Towarzystwo kredytowe ziemskie;
Galicyjski Bank Kredytowy;
Galicyjska Kasa Oszczędności;
C. k. uprzyw7. galic. akcyjny Bank hipoteczny,
Bank krajowy król. Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Ks. Krakowskiem;
Dom bankowy Sokal i Lilien;

„ „ August Schellenberg i Syn;
„ „ Goldstern & Lowenherz.

Towarzystwo Wzajemnego kredvtu;
Filia c. k. uprzyw. gal. akcyj. Banku hipotecznego;
Powiatowa kasa Oszczędności jako zastępstwo Banku Krajowego;
Dom bankowy Blau i Epstein;

„ „ August Raczyński;
„ „ h „ Albert Mendelburg.

W Czemiowcacli: Filia c. k. uprzyw. gal. akcyj. Banku hipotecznego;
„ Kołomyi: Spółka handlowa rolniczo-przemysłowa jako zastępstwo Banku Krajowego.
„ Nowym Sączu: Kasa zaliczkowa jako zastępstwo Banku Krajowego;
„ „ „ Dom bankowy A. Nebenzahl.
„ Przemyślu: Towarzystwo zaliczkowe rolne jako zastępstwo Banku krajowego;
„ „ Dom Bankowy Leopold Siisswein.
„ Rzeszowie: Towarzystwo zaliczkowe i kredytowe jako zastępstwo Banku krajowego.
„ „ Dom bankowy Matzner & Holzer.
„ Stanisławowie:Bank zaliczkowy jako zastępstwo Banku Krajowego;
„ Tarnopolu: Filia c. k. uprz. galic. akc. Banku hipotecznego;
„ „ Powiatowy Bank zaliczkowy jako zastępstwo Banku Krajowego;
„ Tarnowie: Towarzystwo zaliczkowe jako zastępstwo Banku Krajowego;

a nadto wszystkie niewymienione tu miejsca gdzie istnieją zastępstwa Banku Krajowego, które to zastępstwa pośredniczą
w wymianie listów zastawnych między stronami a Bankiem krajowym.

Zgłoszenia do wymiany przyjmowane będą począwszy

od $ do 30
Wszystkie 4V2 9/0 listy zastawne muszą w arytmetycznym porządku podług seryi i numerów skonsygnowane, w naturze do kon- 

wersyi być przedłożone.
Wyjątek stanowią:
1) 4 72 c/0 listy zastawne winkulowane co do których przedłożyć należy obok konsygnacyi odnośny arkusz płatniczy na kupony,
2) 4 Vs % listy zastawne w depozytach sądowych siw znajdujące, które wystarczy w terminie powyżej zakreślonym zgłosić 

w galicyjskim Banku kredytowym, przy dołączeniu odpowiednej konsygnacyi, i dla wymiany których pozostawia się czas do dnia 15 
września r. b.
Wymiana odbywa siQ w ten sposób, że posiadacz 4l!ż°|0 listu zastawnego otrzyma za każde 100 zl. 
listu zastawnego z kuponem płatnym 31 grudnia 1893 100 zł. w 4°|0 56-letmm liście zastawnym

z kuponem
płatnym, d. 31 grudnia 1893 r.

oraz dopłatę w gotówce w kwocie
24511. ffl ftf® i r  -rSi w -  su.

Ponieważ 4% listy zastawne nie są jeszcze wygotowane, przeto przedkładane do konwersyi 4V2°/0 listy zastawne będą tymczasowo 
odpowiednio ostemplowane i stronom zwracane, arkusz zaś kuponowy zostanie zatrzymany.

W terminie osobno ogłosić się mającym, nie później jednak jak dnia 31 października 1893 wydawane będą za ostemplowane 
listy, 4 °/o listy zastawne z odnośnymi kuponami, a to w tych samych miejscach, w których zgłoszenie do wymiany nastąpiło

4i°0 listy  zastawne wydawane będą w sztukach po
koron 2 0 0  — 1 .000  — 2 .0 0 0  — 10 .000  — 2 0 .0 0 0

zł. a. w. 1 0 0  — 5 0 0 1 .000  — 5 .0 0 0  — 1 0 .0 0 0MAM.9 W   ̂ v    ^  ~ —

Żądaniom stron, w jakich z powyższych kategoryi sztukach listy mają być wydane, w miarę możności zadość się uczyni.

Lwów, dnia 27 czerwca 1893.
C. k. uprzyw. Austryacki

Bank dla Krajów koronnych
Z Drukarni wit. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca W ł. J- Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich.

'


